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Podczas gdy Koło polskie, jak zwykle, 

lez żadnego programu wytkniętego, a na 
ir.znyeh żądaniach kraju opartego, kiero­
wane jedynie m r z o n k ą  i katastralnemi 
fcględami p. Iirzcczunowicza przystąpiło 
o koalicji rządowej, dwa inne czynniki z 

' y bitny nr. stanęły do szeregu dążeniem, 
z e s i ,  w  gronie których przeważa interes 
nserwaty wno- szlachecki tak, że wagą swo- 

j  przydusza wszelkie p o stęp ek  porywy 
rakoji demokratycznej Młodo Czechów, sfor­

mułowali swoje memorandum. Prrtjaprawn 
zaś czyli klub hohenw artowski, mający 
liczne wpływy u dworu, rozwinął wśród 
tego zakulisową działalność, która kierowa­
na takiemi matadorami jak Thun i Clam- 
Martinitz zmierzała wprost do przygotowa­
nia g/uutu dla urządzeń reakcyjnych.

Rząd pozostawił kilka tek ministerial­
nych w zawieszeniu, lecz z p r o w i z o r y ­
c z n y m  zamiarem, by nadziejami ich defi­
nitywnego obsadzenia trzymać na przychyl­
nej wodzy nietylko wzmiankowane frakcje, 
lecz także aby ewentualnie przynęcać ży­
wioły dotąd opozycyjne na stronnictwa, 
wiernokonstytucyjnem się mianującego, i 
tworzyć sobie od wypadku do wypadku 
potrzebne większości. Manewrem tym pr?3 
prowadził już ustawę wojskową. <

Teraz przychodzi na porządek dzienry 
ustawa bośniacka, ważna dla rządu a wy- 
magająca również większości 2/3 części gło­
sów; przychodzi dalej budżet, przyczem w  
praktyce Czosi rsdziby przeprawić i urze­
czywistnić swoje żądania memorandowe, a 
partja Clama swoje poglądy; przychodzi ni- 
reszeie ustawa o podatku gruntowym, któ­
rą p. Krzeczunowicz z Kołem pelskiem rad ty 
odwlec jak na;dłużej w interesie większej 
własności w Galicji, słowem same sprawy, 
w których drzemiące dotąd różnice intere 
sów wszystkich partyj i partyjek domagają 
się coraz natarczywiej rozstrzygnięcia.

Rękojmię rozstrzygnięcia tego widzą 
partje i partyjki całkiem naturalnie w o- 
stateczoem upostaciowań5u ministerstwa, i 
rzecz posuwa się aż do u l  ty  m a tum.  ;,W 
ośmiu dniach będziem się radować albo 
płakać," zapowiedział przed kilku dniami 
Clam-Martinitz w  klubie czeskim.

Ministerstwo widocznie nic ma ochoty 
zdeklarować się jasno, przyjmując do sk ła­
du swojego szereg osób, mogących mu na­
dać barwę wybitniejszą, i chce nadal, t. j. 
p™.najmniej do końca sesji, a zatem do 
uc hwalenia ustawy administracyjnej dia Bo- 
śnji, do uchwalenia budżetu całego weajug 
preliminarzy rządowych, i do przeprowadze­
nia nowel o podatku gruntowym, zatrzy­
mać cechę swoją „koalicyjną," cechę „sta­
nia po nad stronnictwami" bez wyraźnej 
decyzji na tę lub ową stronę.

Ustawę bośniacką spodziewa się rząd 
przeprowadzić po myśli swojej przy pomo­
cy wiernokonstytucyjnych, którzy już mieli 
się na mą zdecydować. Podobnie rzecz 
się ma z nowelami podatkowemu, które do­
tąd w komisji stoją niby po myśli Koła 
polskiego, ale w obee zapowiedzianej secesji 
młodoczechów i Słoweńców, w pełnej Izbie 
mogą zyskać większość w mysi rządu. Na 
żądania memorandowe Czechów rząd ma 
do dyspozycji Niemców czeskich, którzy 
właśnie w niedzielę zebrali się w Wiedniu

dla ułożenia swojego kontrmei ioł andum, 
tudzież ma w  ostatecznym razie w is; wĄ&h 
szmerlingowską Izby panów, a dla, dostar­
czenia jej odpowiednego materjału. cd na 
raiestników w Czechach, na ■y;•ior-wie

wykończenie planó w i kosztorysów przy­
musowej napraw} drogi między Dzikowcem x Kła-
pówką;

h; udzielenie gminie Przewrocieńskiej zezwo- 
iea-Ui n» zaciągnięcie bezprocentowej pożyczki z 
mu i -zów szkolny en krajowych celem wykończenia

Szlązku zażądało opinji, o czem P d i i i k  p i-i budy «ku szkolnego (§. 36. u. o repi. *0w.)
n n n  .  T  _ _ 1 *     .1  ? _   * 1.. t  1 • T7 TTT ii I O fl  i  A . r  łv i v n i  n  \ T ł  a -b  —. J3 A _ __sze : „Jeżeli rząd więcej kładzie wagi na 
zdanie biurokratycznych swych organów, 
natenczas może się obejść bez repi'6zentan - 
lów narodu czeskiego"

Partja prawa odsłoniła w mowie deie- 
gacyjnej Hiibuora. cały swój plan, a zapa­
trywania moskiewsko-sojuszowe jej nie są 
nowe zresztą, bo hr. Hohenwarth w  listo­
padzie r. 1878 zupełnie tak samo się w y­
rażał. Przekonać one puwinne osobliwie Po­
laków, iż z czynnikami takiemi które dla 
własnej tylko partyjnej korzyści i biorą ich 
zajaljantów. a w programie swoim mają cele 
zgubne dla wolności i przyszłości choćby 
tylko państwa austrjackiego, — iść nadal 
trudno a nawet niepodobna. Do tego prze­
konania oddawna już przyszli demokraci 
czescy, i świeżo na zgromadzeniu wybor­
ców w Welwarn pod prezydeneją Euw. 
Gregra; wyrazili rozbrat swój z reakcyjne- 
mi dążnościami frakcji hohenwartowskiej.

W tej mierze rząd powimen się sta­
nowczo oprzeć na umiarkowanych czvnni- 
Lach wiernokonstytucyjnych, na Polakach 
i na Młodoezechach tudzież Młodo-Słoweń­
cach. Jeżeli tego nie uczyni bardzo rychło, 
jeśli w  tym duchu nie przystąpi do skom­
pletowania gabinetu — i będzie nadal lawi­
rował jedynie dla zyskania obwiiowych 
większości dla projektów r/ądowych, a bez 
obowiązujących koncesyj w myśl słusznych 
żądań samorządu i równouprawnienia kon­
stytucyjnego : natenczas kryzys dzisiejsza 
skurczyć się musi —  reakcją.

Sprawy gmin i powiatów.
K ojouuioy a  30. stycznia. Tutejsza rada 

powiatowa n*. pos iedufnm grudnióW-m przyję<a 
do wiadomości udanie wydziału powiato­
wego, który w cią^u miesiąca grudni* r. z. kole­
gialnie zdatwił 127 spi-tw odnoszących się prze­
ważnie dc majątku po.idynczych gmin i fur- 
duszów.

Do ważniejszych zalwyć należy:
a) pouczenie gmin i >isrrzy o sporządzaniu 

budżetów i inwentarzy gminnych, tudzież zamknięć 
racnunkowych;

b) wydmo gminom ostateczny termin 6-tygo- 
dniowy do przedłożenia planu gospodarstwa lrso- 
wt-go pod rygorem zarządzenia środkow przymu­
sowych ;

c) dokonanie lustracyj urzędów gminnych w 
Brzesow e, Bukowcu, Ostrowacn barańskich, Sie- 
dlanee, Świrczowie;

d) przearo\.rdzenie niespodziewanej rewizji 
kasy gminnej w Sokołowie i Raniżowie,

ej sprawdzenie rachunków stacyj szupa0owyeh 
za ubiegły kwartał;

f) sprawdzenie rachunków 63 kas pożyczko­
wych gminnycn zs r. 1878 (z kapitałem 67.867 
złr. 63 /, c t.) ,

zezwulenie gminie Nienadowce na srra<>daż 
| ah>- -uichl >rzowego celem pomnożenia fSndusżow 
i CA", pożyczkowej gmiunej (§ 36 u. o rd ^ p o w .)  ;

k) przeprowadzeni- dowiedzenia przeciw na­
czelnikowi gminy w Narcie star/m, oskarżonego
0 nadużycia i opieszałość w urzędowaniu, zarzą­
dzenie suspojsji wójta z c. k. starostwem w 
•óTisku.

Łada powiatowa postanowiła wnieść petycje:
a) do R j d y  p a ń s t w a ,  aby z rozpisaniem 

podatku gruntowego wstrzymano 'się da ostate­
cznego załatwienia reklainacyj, i abj komisjami 
do załatwienia reklamaeyj pozostały komisje i pod­
komisja krajowe w dzisiejszym swym składzie, 
wreszcie aby komisja centralna do spraw po ukoń- 
izenit postępowania reklzmacyjnego w łonie po­
przednio wymienionych komisyj orzekła względ-m 
nich ostatecznie;

b) do S e j m u  o wyjednanie ustawy do arrou- 
dacyj gruntów włościańskich;

c) do W y a z i a ł u  k r a j o w e g o  o subwen­
cję z funduszów krajowych na Wdowę dróg w 
zamiarze- przyjścia w pomoc zubożclej ludności 
wiejskiej tutejszego powiatu;

d) i o zrównanie granic okręgu reprezentacji 
powiatowej kolbuszowskiej z granicami powi,ŁU 
politye'L3go w myśl ustawy z d. 13. lutego 1879 
nr. 78 Dz. ust. i rozp. krai

Ziatwierdzono lcżiw*■$ rady gminnej raniżow- 
skiej r< przedmiocie ugody między gminą a by­
łym naczelaikiem gi&iay, Marcinem Farastem, o 
■zniesienie obopólnych pretensyj z tytuiu Łdnuni- 
itrowsaia majatku gminnego wynikłycd.

Wreszcie nie przystąpiono do petycji repr . 
poWiafowej kossowskiej o wjjednanm u*awy nor­
mującej perjod wyborczy dla rad gminnycn i po­
wiatowych na lat sześć, zamiast dotychczasov.ego
okresu 3-lctniego.

Bank włościański i i âda pow. 
Przemyska.

Otr-yroaliamy naslfiu jąoe pismo a prośbą o wydru­
kowanie :

£ n'»ietBO*onego w „Dzienniku Polskim “ m nr. 
s Jnir. 28. ■. m. sprawozda it* e odbytego posiedannu
Rady w Przem yślu jycBytujemy, to  t u o o a
p B w sijla  Uuliwaig ir r-jztćagroęeia m orśtprjau -Uk.’ 
Kmin wiośoiańskiub pow latu fraoin^aciegi^. ■ rata­
m i do Z akłaau m ościsusk iego u le g a ją , puda^ o dla u u  -
1 dniania t ł a Zakład wfośoi ńsK na60 .000  dłużni­
ków  s: -Eed I  jui ‘26.OOO gosp oiarstw .

'Uylne te pooane ojf.y,' ooligająon nr omyl-o mb 
tendinnyjn«!Sł wyp-iwirassu-u, widu się dyr koja Zakła­
du 'iredytowego włośo.-i . spowodu aaną sprostować, 
a mi.snowii.ue. • dtuiuików Zakładu w ilości 59.730 sp/Ee- 
d >ao de 26 000 goupodaritw, ale rteotywiśoie 1676, z 
kt.irjoh 48 guspoasratw prza.rio na własność trceaiob 
otób. t«ś 1032 gospoaarsi.w nabyty oh p îes Zakład, prie- 
•ma nspowrót w posiadanie dłukuikóa ensosra część i 
rfjfta prze' tychże odzyskaną być może, jeżeli do obli- 
c — i uporządkowania długu prs?st%pią.

DyrehCja galic. Zakładu kredyt, wtość.

ć i K o r e w p o n t l e n c j  e .

{ I  cn d y n  29. stycznia. 
(Polityk* zagram esnr chwili ebdonc; — Z Afgmni- 
iu . — Sprawy irlandzkie. — Ba akie t dubliński 3 . lu . 
o — Stoeunei agrarne. -  Miasto bei karoiam . —  
32. onara odaalezioua z katastrefy na moście r. Tay.)

(8. a.) W  chwili obecnej polityka zagraniczna 
Miększe jeszcze być może budzi tu zajęcie łiż

sprawy domowe. Pomimo obfitości źródeł infor­
macyjnych, opinia publiczna pragnęła Żt tak Do­
wiem palcami zfierzyć doniosłość aliansu pi i8e0. 
ausUjackiegc. Rozprawy^ w delegacjach są przcdi 
moiem szczegółowych komentarzy. O wojm. mćf 
wią wszyscy i jej prawdopodobieństwo rośnie t 
dniem gazdym i, sienniki jeinak;startją się zmniej­
szyć nienf^na^sjmpromtfta naprężonegt położenia

7  , 1 ^ uroPy- nastaje dziś
f ,otrzyip»nej przez siebie winuomości 

/o  Wr aT b1as;,d.or Niemiecki w Paryżu złożył p.
naJbafdjziej uspokojające zapewnisaia

% ££&  $ ś
zapewniając, że ^ f e ^ T o d z U ? ^  
o wmówienie narodowi, że . , -
czeństwe. Takim bowiem 
dzi gazeta, kanclerz podtrzymywał . j Dod. 
trzymuje dzisiaj rurok i wielkość swegt stanowi­
ska... Stary i zażyty wybieg tłumaczeua il* DrOHl 
szei z kądinąd jytuacj.. P

Z Als:anistanu nowiny ciągłe, lecz nie zawsze 
dostatecznie ważne, * często sprzeczne. Standard 
dowiaduje się krzywą drogą z Kakutty na Berlin, 
że jedna z d/wizyj bombajskich ma w tjefi dniach 
wyruszyć na Kerat. Z kądinąd wiadomo, że ofice­
rowie dywioji kabulskiej otrzymali rozkaz wróce­
nia na swe stanowiska około 15. marca. Operacjo 
więc zaczną się na serjo dopiero za półtora mie­
siąca. — Trudności z powstańcami nie ustają. 
Lu.ly-News dowiadują się z Kabulu, jakoby pie- 
miona około Ghuzaoe oświadczyły jenerałowi Ro- 
oerts, j ż  walczyć będą do ostatniego, jeżeli Jtkub- 
Char  do władzy przywróconym nie zostanie.

Sprawy iruhu ikie zawsze na porządku dzien­
nym. Jak wiecie książę Moiborough iord-ąamiest- 
nik Irlandji odmowił sobie zaszczytu wzięcia n^ziału 
w bankiecie przygotowanym na 3. lutwro przez 
lorda-burmistrza miasta Dublina ,J'dmvwę tłuma­
czono tern, że lord-burp^i^-y Pr" ij^odniczył nie- 
aawno na jednrju.-a-mitingów, gdzie przyjęto re 
zulucje przeciwne ustawom. Burmistrz zebrawszy 

j n? p-fętiee radę municypalna zakemnnikował jej 
' po, tanowi namiestnika. Dubliński korespondent 
M  JdaU-Gasetty zapewnia świeżo, że rant, mu­
nicypalna zdecydowała się odłeżyć bankiet a bur- 
m st z kwotę 500 funtów przeznaczoną na koszta 
bankietu, przelał do tk»sy ubogich aublińskieh. 
Zajście to szeroko jest obrabianem przez wszystkie 
organa opozycyjne, niemeuy w sposób ironiczny. 
Pre^mans-Jouma1 np. utrzymuje na serjo, że lord- 
namii stiuk ^alatego tylko odmówił wspoiuczsst- 
młetwa w bankiecie, że byłoy w kłopocie ze swoją 
mową. Ba, z jednej sLony, nieporiohńabj ją u  
było potępić rządn^ któreg** jest reprezentantem, t 
z drugiej strony, nit jbciałby n  żaden spoąób 
apocł'Walic polityki okrutnej, która go do ziębi 
serca wstrętem przejmuje"-.

C ogólniejszycn zajściach w Irlandji z powoda 
niewypłacalności dzierżawców cawilowo nie słychać. 
Pojedyńcze jednak rypadk. zeipsty lub odwetu 
weiąż się powtarzają. Ofiarą najświeższą takiej 
rzekome osobistej zemsty stał h\\ niejaki Tobb 
z fermy Robbin okręgu Ballbniuo- . Kupił oi 
przed paru dniami w ł a s n o ś ć  dzi e,* z a w n« 
0’Harn; tego p. 0’Harn, w ł a ś c i c i e l  i s i o t n y  
wyrzucić kazał z powodu niewypłacalności. f>woż,j 
nowy dzierżawca dostał onegdaj w nocy pierw/r.e 
o brzeżenie, podczas snu, kulą., w pomeszkę, 
swoje szczęście czy nieszczęście.

Masę innych drobnych tdarzjń tego rodza| 
przytaczają dzienniki codzien

Jako ciekawy fakt do historji naszych stosun 
ków ziemuńsk ch, podaje szkocki kciospanden^ 
B dlM uU  Guaette. Jest miaiteczktj Grangen ouf

Wystawa obraził

Niedawno w Paryżu wi ^k  zwanem „Cercie" 
przy ulicy ex-8aini Arnaud, Irayli jak teraz Vol-
jey, odbyła tuę wystawa obrap w  wcale niezwykła^i we nws tata potem, i. j. rcoo m u ,  rutayi na 

r ała ou 4. btycznia r. b lin ie  trzp-JfgodaisrKauaaz. Było to wtedy, gay (Aerkiesi dobywaj
- I . ^ ^ —   I 11 J I J  1 _  —_ _  ~    n a .  A .. V>n rr A l  u U ra 1 l i  M. W n r  i o  ..Składała się z utworów j e d n e g o  tylko artysty, 

i była niemałą, bo przeszło 400 płócien i szki­
ców, a dalej 80 fotografij z dawniejszycu obrazów, 
iziś już sprzedanych, zdobiło wysokie ściany sal

skończył szkołę marynarki, był już oficerem, i 
niebawem zostawiwszy służbę na edugimj planie, 
zapisał się na rtałego ucznia akaćhmji sztuk pię­
knych. Nm wystarczała mu ona -wszakże, i w na- 
siępnym roku pojechał do Paryża, by tam się za 
czemś lepszem rozgjądaąć, Acz wtedy nie udało 
się długo tam zabawić.

Powróciwszy w kilka miesięcy do Petersburga, 
we 4 ws lata potem, t. j. 1865 toku, ruszył na

tilku. Tak zaaczna ilość tern bardziej dz;wua Pa 
K żan , że wyytawca stosunkowo jest jeszcze bar- 
izo młodym czło "iekiem. Imię jego i nazwisko —
3azyli Wereszczagin.

Jest to poeta, żołnierz, malarz i wędro­
wiec zarazem. Marzyciel, cichy, w sobie za- 
•knięty i sam sobie wyetarczający, „tęsknił i 

Śnił tylko o Wschodzie. Wschód był dia mego 
pełen tajemniczych uroków — puścił się tedy na 

rWsih-)d—majątek na szczęście wystarczał- izwie- 
jdził 'Turkiestan, Zachodnie Chiny, Tybet, Kaszmir, 
Całe lndje, dalej Persję, Egipt i Turcję a po­

iłem znów poraź wtóry, w czasie wojny, Półwysep 
'Jakahski — i oto teraz , naprzód jjw Londynie 

{(w rerku przeszłym), a potem w Paryżu wystawił 
Ikilkasęt oorazów, nie z wymysłu muwstałych, lecz 
JE natury wziętych, często wśród iłmiertelńjch za­
pasów, wśród gradu kul i szczęku pałasz;

Krotki życiorys pozwoli nari dokładniej pu­
knąć niepospolitego malarza. Jest frn zanadto zaj­
mującym, ażebyśmy go mieli pom nąd:

W eińszczagin rodził się w paź lziernika j842 
iubein ;: Nowgorodzkiej; ma zaiem zaledwi- 
37. D tieekiem będąc zdradzał już zamiłowanie 

do rysnnt'ćw; kredą, węgiein lub ołówkiem, gdzie 
nógł i j*k tnógł, kreśliło Izitciro ludzi, zwierzęta 

[4 mebywał® pejzaże. Rjdzice, ptzezraczając go do 
[marynarki, wyprawili do petersburskiej szkoły 
jmorski,, Naiua maiynarki me jrż-szkodziła mu 
cednak oddawać się ulubionym rysunkom, byle 

lwiia Wolna od zajęć obowiązkowych, acludy 
capiec b.e{.ł chciwie do są uedniej aksuemji sztuk 
łękm ch i .alej kształcił się w sztui^ rysowania.

JO, mając lat ośmnaście, rere?zczagii j

ostatka sił dla rozerwania ct-raz ci«śaiej obwiązu 
jąeycń ich kajdan. Młody, oficer-artjSta rzucał się 
w tyraljery, nie ze szpadą lec:, z otówkiem w rę­
ku, siaaał na Bkaie, rozkładał ponfeł i chwytał 
grę walki na gorącym uczynku. Gdy wióeA do 
stolicy z plonem niemałym, znawcy nie mogli s i | 
nachrańć przywiezionych szkiców. To go zachę­
ciło, wziął tedy dymisję, i poświęcił się wyłącznie 
rysunkom.

Uporządkowawszy inteiesy majątkowe, jedzie 
po raz drugi do Paryża, wstępuje do tamecznej 
szkoły malarstwa, wybiera słynnego Górome’a na 
swego mistrza i spędza pod jego kierunkiem całe 

, lat trzy, od 1864 — 1866, oddając się prawie wy­
łącznie rysunkom. Z kolegam. grzeczny, ale z nimi 
uw żył; uniKttł hałasu i głośnej swawoli. Profeso­
rów szanował, ale ich nie zawsze słuchał; uparty, 
nie chciał hopjować dzielą mistrzów, lecz zawsze 
tyrko z natury rysował. Napróżno też przez czas 
dłuższy namawiali go taki (ieroine, Bida i inni, 
ażeby ołówek zamienił ha pędzel. Nie dowierzał 
sobie; a gdy poczuł się ha siłach, począł malować 
i w roku 1866 dał na wystawę paryzką pierwszy 
ewój obraz olejny, zamiast pochwały zyskał lekce­
ważenie, tó go uraziło od wystaw publicznych i 
odtąd postanowił z nikim nie konkurować. Przy­
czyną niepowodzenia pierwszego występu na arenę 
publiczną, było złe umieszczenie obrazu; obraz był 
gdzieś tak £  pchany i tak wysoko umieszczony, 
nikt go dobrze nawet widzieć nie mógł, a te 
bai dziej osądzić.

W roku następnym lt>67, zasłyszawszy o 
prawdo Kaufmauu, z Paryża leci wprost do *^1 
środkowej. Żiwiedza Turkiestan, Bucharę, 01“ wę, 
bierze udział w wyprawie chiwińskioj, bije się i rjr“ 
suje. pałaoem lego kirgizka kibitka, biwakuje pod 
golfem. 1'ieueai - 1  rak całe dwa lata, na krok nie 
idstępując bitw i żołnierza—a potem po skończo­

nej wojnie, idzie w gón odgraniczające Uniny oćyzdolen był wykończyć taką masę obrazów. Nie-
fILił« Li Af.ł-rtTi ii m  m J  1 ...fiA n.i nnw/1 nulOIŻ Cl I .Iaka vA.nr inlrm  _     ,Turkiestanu, tam — gdzie jeszcze SwCpa. europejska 
kroku nie zrobiła przed mm — zaraza się °.iągip i 
nareszcie w początkach roku lfcl70, wróciwszy dc 
ojczyzny, spieszy do Monachium. Jedną z najza­
ciętszy cn w'alk w jakiej! wteu.y bral udział, oyła 
walka w obronie 8amarliaxidu. Generał Kaurman 
po zdobyciu stolicy Utymra, ; głównemi silami 
poreciał w głąb kraju, żo lliawiwszy w 8ama^.acazie 
załogą zaledwie 506 lufczi, i tymczasem hordy 
azjatów, zmyliwszy pogŁnie, raptem zwrócił, się 
napo wrót i całą siłą napar,;ły. Walka trwała'bez- 
ustanku całe dni ośrn i ty -W nucy, siły przeci­
wnika ze dwadzieścia razy przeważały z pewno­
ścią; szturmował zajadle, bez■ ustanku; już nie o 
ołowku myśleć; trzeba za rewlolwer chwycić, trzeo* 
drogo sprzedać życie i z malirza, stał się znowu 
żołnierz; VT ereszczagin walczj i  w pierwszy cn sze­
regach. Już brakowało soli i/wody, juz żołnierze 
z sił opadli już brama się P(ali i Uhiwińcy rojem 
lezą na wały; już nawet nabojów poczynało bra­
kować i komendant zamierzał resztkami proenu 
z jaszczyków wysadzić się w powietrze. „Ale ja 
czułem, że nie zginiemy,, opowiadał, potem w lat 
kilka artysta panu, Llaretie, i stoiąc na wałach 
myślałem sobie, ż4 nie pr/.epadnę, że całą tę o 
kropną scenę wśró'| dymu, strzałów, i płomieni, 
że v aiiystkie te okrjopne oblicza namiętne, skrw i- 
wione, rozpalone, wściekłością ziejące, kiedyś na 
płótno pizeniosę, i rzeczywiście, w pół godziny 
potem aały się w htepie słyszeć strzały ^armatnie— 
to Kaufman na oosiecz n« F ąg n ą ł—i hoidy, jakby 
wińhrem porwane, znikły U mgniemi oka, ścieląc 
j  pem obszerny kawał ste Pu ńe szkiców, tyczą- 

J  się pobytu W Azji Ś^ikow ej, p. V\ ereszcza- 
gin bawiąc w Monachium,i^ynialował bO obrazów. 
Jest to serja „turkieStansif1*-'' J 'rzedsta^ią wai*i, 
zwyczaje, życie i reiigune obrzędy udów Umtaj- 
szych, a wszystko skopi° vane z natury i z wiel­
kim talentem. Serję turl iestańską yiabył milioner 
negocjant p. Tretiakow, obywatel miaswi Moskwy 
za 60 , czy też nawet więcej tysięcy rubli i poda-

które rosyjskie dzienami, zarzucając poprostu o- 
szustwo, twuró-uły, że p. Weroszczagin. wynajmo­
wał pomoc ubogich malarzy do tej roboty. Obu­
rzony, odwołut do gremium wszysukioh malarzv 
bawiących podówczas -. w bawarskiej offlTcy i dj- 
lstał najkompletniejszą satysfakcję. Malarze mona- 
cnijscy w słowach najpochlebniejsz.ych tak co do 
charakteru jak i talentu p. Weieśzczigina, przy­
słali pisemne zaświadczenie, podpisane przez wszy­
stkich, że p. Wereszczagin malował sam, bez ni­
czyjej pomocy-

L Monachium, przez Petersbui»* jedzie do 
Konstantynopola, a ztaintąd przez tiĘm  do lodji, 
wszędzie po drodze zbierając teinata drprzy3złych 
obrazów. Było to w roku j.h73. \V Indji ch i i'y- 
hecie bawi całe lat trzy, 1874—1876. djerze u- 
azidł w pompach i paradach na cześć księcia 
Walji, zwidzą świątynie, brzegi Indu i Gauo-esu 
bada zwyczaje i obyczaje tameczne, zapuszcza sift 
nareszcie cybetu g£ąb, obcuje z lamami, wdziera 
się na szczyt Kia>alaju, w przestankach przenosj 
co widział, na piutno, j lndje nie mają jJŻ dia 
iiiego tajemnic, s^t więc wrażeń, jedzie do Paryża 
i tam osiada na stałe mieszkanie. Owocem tej wę­
drówki są około 150 obrazów; jest to druga serja, 
ser ja „indyjsKa.“ A mera: w tej koiebce rodu
luuzkiego, za jaką maj?, lndje niektórzy, o mało 
co nie postradał był Zjcia. Raz tygrys „kiólew3RK 
o mało go nie rozszarpał, a po raz drugi dżun- 
gurowie o mato nie zamordowali. Tuj i tam celne 
strzały rewolwerów w sam łeb, położyły komeć 
zachciankom.

żaienwie odpociął w śryżu, słyszy, że na 
wojnę się z*b:era. Oz/m:piędzej Wlęc pąkiife przj- 
bwry, awoiera słutbę potrzebną i staje w g/ówną 
kwa wrze w. ks. mikołaja, Uzyskawszy ptzwoienń 
*sysuwania b.«wo.-, zsiudzony kilkutygodniowi 
zwłoką w przejsej .un*ju, Tauca się na 1 * 
jkizydło, gdzie KperovaItę torpo-„ nŁ rzeeH 
i7/e udział w wysadzamii w powie 
ków sułtaaa. yv jednej z takich w, '

czyła, leci na Szypkę. Tam wśród śnieżnych 
mięci, dzieli dolę Zoinifurm narą^ ęoa s, 
patrzy, myśli — i Jenerał Radect; i  wo­
dził w wąwoziej^^-fenerał Suiej man pierAą w i 
^nych jaa twunem tłukł w skały, broni: us j 

wią nie atfiiej Walecznych. Krocie ludzi padało z /  
tej i owej strony. Szypka nie raz już drżała, już 
nie raz fezy czerwone prawie na jej szczycie — 
ale ostatecznie obie strony^^acały późnym W ie ­
czorem na dawne stanowisaa, by odpoertąwsz f . 
znów lazajutrz walczyć, a jenerał Radecki na za­
pytanie c, słychać? — odpowiadał zwięźl^ „wszy­
stko spokojnie/ Otóż to lakoniczne )ńwszystko 
spokrjuie, nic noweg wszystko dobrze// posłu­
żyło poecie za treść do trzech płócien* zaliczonych 
przez znawców do najpiękniejszych. Napierwszjm 
z nich p. Wereszczagin przedstaw i-a niebo zamglo­
ne, nagie skały śniegiem pokryte , pustynię śnie­
żną i jednego tylko żełnierza-szy dwachs. Zan ■ ita 
śnieg kłębi się w powietrzu, -  żołnierz w batacin 
dziurawych, szmatami związanych, tuląc się w po­
dziurawioną szyaiel, stoi pak wryty, tam, gdzie gc. 
postawiono.

D gi abraz; tło toż samo, i teri$e sam ż ił- j 
nierz. Tylko wichry coraz trj 
i iuż zsypały powyżej ‘ 
bierz wciąż stoi gdzie" 
dawnemu u nogi, wz 
tny i cierpiący, 
rezygnacja na "

Trzeć* obj
cMy, 
nie

rował muzeum moskiewsn ieuiu. bą tojedy ne obrazy, się n.e udała, pos.rzelony ciętk
które p*n Wereszczagni zdecydowa. się Spizedać 
Gdy przybyły cyo .0etersh'urga a nas.ępno do Mo- 
skwj , nikt nie Ichciał wlfrzyć, ażeo jzłowiek w 
tak krótkim przeciągu cJasu jak trzy, łata ,by ty je

mało co ni« umarł; czwry t | 
lożku/ Wyzdrowiaw-zj 
ruszit pod Tiewnę 
ku, 11 ak zwykł i w tJ

bawił p. Wereszczagin vw ^loaąćhiuSB • PJe«Anie, a
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» ZetlłN®^od“  ’ d J>* u  !"'v- ,e] * J “ i  śew-0 ub^ązając -m
i że -olą właściciel* jest, iżeby 

,  pfweiw de śmiał w jego dobroci/ 
A tu whśnie wszystkie kur cza 7 w 
stoją i«  ziemiach lorda Zetland. Py­

tanie. t j  teraz mieszkańcy pić bądą, jefli się juko 
naajuz‘6 i i i  sam przywilej co do miodu, wina 
i wody
r"* Znalezione już trzydziesto-drugą ofiarę stra­
sz n ie  wypadku na Tay. Z zatok! Wormit na
brzegu hrabstwa Tife, wy-iągnląto ciało pięciole­
tniej d^w -ez. i Belli Neiah, która zginęła wraz 
ie  — Dochodzenia o okolicznościach
katastrofy rozpoc»V *  l0B"
yństf P- Law, reprezentant Biard ot Traae.

f

względem hzupełdl^HKBinetu, oświadcza Fretn- 
deńblatt, że losy mo^Khii nie spoczywają w bió-  
r a c h  r e da kc y j ny Mt  w Pradze L nie uądątam 
rozstrzygane. Klub Bberalny postanowił jedno­
głośnie wotowad z a  p r z e d ł o ż e n i e m  boś ­
n i a c k i e  m,  co jest gjdnem uwigi ze względu 
na pomicuione zachowuje się Pahroku, tudziez 

dzisiejszą skazówk^J^ateWawdti,] która nadmie­
nia, że postawa luBu"czeskiego i i awggo środka 
pod tym wzglądem jeet jeszczi wątpliwą.

Austria i "Węgry.
W indeA  31. s ty c z n i Poaiedeenie Twm ufr 

budiem oej delegacji austriackiej)- Długie rozprawy 
wywiązuj się nad pozycją kosztów na z„ieg w 
bośniackich, poezeia referował dr. u r o  eh  o sici 
e nadzwyczajnych wymogach )>a Uirz^ynaiuJ woj—, 
ląajdiyacyeh Big w B q M , 0‘ , dB

£ «  S S A  ^ T '-" * tMinister H a y m ^  % odpowiada, iż rząd zwró- 
cił baczną na stosunki kościelne, które w
tych Kraia-* ^ywierają wpływ przeważny na spo­
łeczeństwo. Ccj do wyznania muzułmańskiego, zau­
ważył) i* rząd nie podziela podejrzeń przeciw ży­
wiołowi muzułmańskiemu. Bząd pragnie byd bez­
stronnym i minister odpiera zsrzuty co do niesta­
łości żywiołów mahometańskich, gdyż nie spowo­
dowały one żadnych trudności, a należj i to u- 
względnid, iż żywioł ten rrrywykł od kilkustuleci 
do przewagi i panowania. Minister finansów Hof ­
m a n  n dająe rzut oka na stosunki ekonomiczne,, 
twierdzi, iż uregulowanie stosunków rolniczych 
idzie tam oporem i należałoby przedewszystkiem 
pomyśled o wprowadzeniu tam pewnego rodzaju 
katastru. Nieodzowna jednak w tym celu zapewnid 
środki finansowe, bez których niepodobna pu0.y- 
śled o uregulowaniu stosunków rolniczych. Dep. 
f t r o c h o  s k i  ostrzega rząd, ażeby nie zajmo­
wał stanowiska teoretycznego, gdyż w krajach, o 
któryc^. mowa, nie można nic zdziałać teorjami i 
zasadami. Powątpiewa równie, ażeby tam można 
przeprptyjd^ oszacowania na pni”. w celu uregu- 
iowanii. a w .  -;zaj podatku gruntowego). 
danien. najpierwszem powinno byd zjedna­
nie sobie powagi u .a m te ja ^  . .^ QOści. Hr. H o- 
h e n w a r t  zapytuje ministra finaut , jak stoi 
sprawa z kolonizacją rzeczonych prowinćyj, a da­
lej o projekta kolonizacyjne o których słyszał. Mi­
nister H o f m a n  oapowiada, że nadeszły proje­
kta kolouizacyjne z zagranicy i z kraju. Krajowe 
z Mzech i Tyrolu i naturalnie, iż rząd te ostatnie 
nadew3zystko uwzględnia, a co io  zagranicznych, 
dał odpowiedź odraczającą ze względu na nieure­
gulowane* stosunki w krajach, których kolonizacja 
dotyczy. — S t u r m o w i  szło o to, że dotąd w 
Bonuj znajduje się 8300 rezerwistów, a tamtejsza 
ludność wolna jest od obowiązku służby wojsko­
wa-; liaister wojny zapewniał, Że w ciąga roku, 
w ruiarę rozwoju ^ su n k fir  tai^tejsaych, rezerwi­
ści ci odwołani będą. Nasonieo zdaje oprawą dr. 
G r o c h o l s k i  ze szczegółowych pozyeyj na ko­
szta nadzwyczajne wojskowe. Żąda zmian, lecz 
wnioski jego zostały odrzucone a korniej a na wnio­
sek księcia Ad. Auereperga p n ; jmnje pozycje we­
dług projektu rządowego. — W komisji podatko­
wej prajjęto nowelę według projektu Krzeczuno- 
fricza w trzecim czytaniu, Sprawozdawcą wię­

kszości wybrany Krzeczunow.iz, sprawozdawcą 
jon ie / ści Schaup.

W iedeń, 1. lutego. Wczorajsza Wiener 2  g. 
głosiła nominacę hr. .Kslnoky na posła w Pe- 
ersburgu, nrzcnitóienie posła P ra i aensteina z Dre- 
na do Kopenhagi a mianowanie radzcy lega- 
yjnego W olkensteiu* posłem w Dreźnie.

W obec pogróżek Pokroka, iż prawica wy- 
Ttąpi ewentuan.it podczas obrad nad położeniem 
tjczącem się Bośmi i nad bndżetem przeciw rzą- 

|dowi, aby go; zmusid do spełnienia życzeń pod

U p r a w y  i a g r a u l c K n « .
Fei^rabnrf 31. stycznia/Piet) Witst. dono­

szą, że w nocy z 29. na 3 0 /b * ., gdy przybyła po­
licja dla zrobienia rewizji w demu nr. 10 przy 
uliey Saperskiej, zastała'obadwa wchody de mie- 
sskutia jx. 9 zamknięte. Po otworzeniu głównych 
drzwi padł z nich strzał a petem kilka jeszcze 
strzału w. Policja wszedłszy z żandarmami do mie­
szkania zastała tam wrz, L mężczyzn i dri ko­
biety, którzy zaezęli dalej strzelać. Oficer policyj­
ny otrzymał przy tern kontuzją a jeden z mie­
szkańców zastrzelił się strziTem z rewolweru. Po 
ę>fzy*ret>4.owaniu wszystkich osób znajdujących się 
w m ie^ uu u  zrobiono szczelną rewizję, przy czem 
znaletioSw prasę drukarską i całą nusą świeżo 
wydrukowa*8go dziennika £!wodna}i Wola. or-z 
b-oszary, fałszownie pieczęcie dokumenta, truciznę 
i materjały eksplodujące. — Nar. Wola jast orga­
nem umiarkowanych rewolucjonistów.

Następny telegram z d. lutego pcwiada 
w tajemnej drukarni policja zastała trzech aęzczyzn 
i dwie kobiety. Jeden z mązczjzn widząc ,ż nie 
ma ratunku, w chwili aresztowania dobył ewol- 
weru i palnął w łeb sobie. Jak się okazało był to 
słynny żyd Lejba Dejcz, dyktator w niemniej płyn­
nym spisku chłopów czehryńskieh (w gubernji ki­
jowskiej), nieraz łapany i osadzany za kratę, a 
zawsze wykradany przez swoich „oko ecłek dla 
nieh niezbędny, niepospolitych zdolności i energji. 
Drukarnia mieściła się przy ulicy Saje:U6j na 
,czwartem piętrze dużej kaaieniey; lokal na dru­
karnię wynajęty zastał w sierpniu roku zeszłego 
przez pewnego młodego człowieka z dwiema ko­
bietami, którj się nazwał Łydienką, przyczem je­
dną z kobiet wj dawał za swą żonę a druga była 
kucharką, Policmajster Miller i pomocnik jego 
Efienbach, którzy z narażeniem życia aresztowali 
niebezpiecznych tych ludzi, zostali w nagrtdę pod­
wyższeni w randze, a oprócz tego udekorowani 
orderem św. Włodzimierza.

Dla objaśnienia dodamy jeszcze, że Lejba 
D e j c z  po wykryciu spisku czehryn.rieg ulotnił 
się był z dwoma innymi przywódzcami tegoż,: 
szlachcicom B o c h & n o w s k i m  i synem popa
S t e f a n o w i c z e m .

Z u losy telegrafują, że sąd wojenny wydał 
już w/rok na osoby, które brsły udział ty kra­
dzieży popełnionej w cherseńskiej filji rząds. He- 
]o*ą Beslkew, giówną sprawczynię kradzieży nka- 
zano na nieograniczony czas do katorgi, irzy oso- 
bj na 15 lat do katorgi, cztery osuby na więzie­
nie a dwie uwolniono. Jen erał-gubernator potwier­
dził wyrok.

Berlin^30. stycznia. W pruskiej Izbie panów 
na posiedzeniu dnia 28. b. m. zainterpelował p 
£ laski marszałka, którym jes iotjąi * raciborski, 
dl l czego p. Józef Morawski, wybrany 22. kwietnia

> .powiatów odolanowskiog*. ^ieazewŁiiegfl i 
jUotojzynfkiego członkiem Izby panów, nie zvstał 
jeszcze niej po wołany. Na to zapytanie odpo­
wiedział marszałek, iż sprawa ta jest mu całkiem 
nieznana i że jedynie odnośne wytłómaczenie dać 
może minister spraw wewnętrznych. P. Siat 1 chce 
podobno u hr. Eulenburga zażądać wyjaśnienia tej 
sprawy.

Stambuł 25. stycznia. W Filipopolu obcho­
dzono w dniu 16. stycznia rocznicę wkroczćiia 
do stolicy wschodniej Bumeiii wojsk moskiewskich 
pod dowództwem jenerał Hurki. Mieszkańcy na­
turalnie przyjęli żywy udział w tym obchodzie, 
upatrując w nim rocznicę wyzwolenia z pr,d p*- 
nowaiua iur0ckiDgo, I możeby demonstracja ta mi­
nęła była niepostrzeżenie, gdyby nie udział w nioj 
także całego korpusu oficerskiego. To wlaśn.1 wy­
wołało w kołach Porty nieołycLane niezadowolenie 
i rozdrażnienie. Wobec faktu, że ostatecznie ofî c 
rowie obzwiązani są widzieć w sułtanie najwyż­
szego swego wodza, uaział ich w uroczystości jest 
demonstracją, tern jaskrawszą, że niektórzy wystjy

Tureckiego “ Said 
ubiegłego miesiąca 

baszy telegram, w 
e żądanie sułtana,

pili z przemowami, tchnące,
Turcji. Przemowj zaś te stres| 
części w orzeczeniach, ż „ 
wstać musi na gruzach pań^t 
pasza jeszcze poi dniem 2 
wysłał do gubernatora Alek 
Którym wyraża niedwuznacl 
ażeby wszyscy oficerowie miCcj: postawieni zostali 
przed sąd wojenny i ukarani Kurowo. Jednocześnie 
i minister wojny Osman pas: ;a, wysłał depeszę do 
generała Streckera wzywając do równie surowych 
kroków przeciw iemonstracj./m wojskowym. Do- 
wódzea milicji gotów jest spełnić rozkazy nadeszłe 
ze Sumbułu, ale gubernator! nie ma ochoty po­
ciągać do odpowiedzialności tócerów milicji. Przy­
tacza tysiące rozmaitych przyczyn, które nietyiko 
nie pozwalają mu przedsiębrać kroków stanowczych, 
ale które spełnione, mogłyby zagrażać niebezpń • 
czncmi następstwami. Donoszą z JGlipopola, i 
gener?ł Strecker, jako dowódzce, milicji, gotów jest 
z kwestji ukarania oficerów milicji zrobić kwestję 
gabinetową. Jakoż zdaje się, że generał wktmce 
zrzecze się niewdzięcznego stanowiska. Grunt F i­
lipopolu t  Ik jest ślizki dla reprezentantów] Porty, 
że któryby z nich zechciał suiowo i sumiennie 
spełniać obowiązki względem sułtana z pewnością 
by się nie utrzymał. Przepowiadają, że niebawem 
i pan Schmidt pójdzie za przykładem Streckera, 
by ujść z cała głową. Wichrzenia stronnictwa buł­
garskiego są może naturalne, ale strją się dopiero 
groźne, gdy je podsyca ręka moskiewska.

-  - k r o n i k a ”
LfiCno 3. l/atenO.

B sd a ta  niedzielna na fundusz teatru poznań­
skiego wypad/a pod względem finansowym świetnie, 
bo przyniosła przeszło 1600 zlr. czystego dochodu. 
Tak połączone sale teatralne, jak i cały amfiteatr, 
zapełnione były publicznością, i tylko brak masek 
damskich, które w bardzc szczupłej pajawiły się li­
czbie, przeszkodził udaniu się zupełnemu maskarady. 
Dwa światła elektiyczne systemu Jabłoczkowa oświe­
tlały pysznie salę teatralną i zawstydziły płomienie 
gazowe, które wyglądały ponuro i blado. W kiosku 
na śroku sali teatralnej ustawionym, sprzedawały ar­
tystki teatru rozmaite bagatelki i przyciągały kupują­
cych i pieniądze tak mocno, że blisko 200 złr. sta­
nowiło wynik ich siły magnetycznej. Szczególnie pani 
Zimajer umiała bardzo przekonywająco namawiać do 
zakupna przedmiotów w bazarze wystawionych, i 
zawsze osiągała odpowiednie rezultaty, czemu zre­
sztą dziwić się nie można ze względu na urok, jaki 
artystka ta na publiczność naszą wywiera. W końcu 
jeszcze zanotować musimy, że gi ona masek, tańczą­
cych na reducie i wzniecających tumany kurzu przy­
czyniają się w wysokim stopniu do usuwania się 
lepszej publiczności od zabaw redutowych. Zresztą 
okupacja terenu do tańca potrzebnego powoduje ścisk 
w salach, a głośne wybijanie taktn nogami działa 
niekorzystnie na nerwy. Sala teatralna jest przy po­
zostawionych krzesłach, parterowych zanadto szczupią 
żeby wystarczj c mogła na tańce i wolny przeeWc. 
osób nieoddających się tej zabawie. Samo przez się 
rozumie się, że nie stosujemy tych uwag dcAłęki- 
tnego mazura, w programie reduty zamieś; zonego, 
który przez nersonal i,ea ralny prześliczni/ był wy 
konany

Otrzymaliśmy pismo ustępujące: P. Karol

pwiścią dla tjpZf" roau odpierać machinacje wrogów swych 
ę po większej; stro-J^ęgrji," Słowo unosi się wspaniałomj 
Bułgarja po- i aie wdając się w klasyfikację finansową, usi

• na włK i crowieaziawuzy się z pism publicznych, 
przewodniczę w komitesie ~>u-«taźającym redutę 

na korzyść teatru poznańsk^go, przysłał mi dla po­
większenia tegoż fnnduBzu kwotę 100 złr. Poczuwam 
się do miłego obowiązku i  imieniu komitetu złożenia 
serdecznej podzięki za On hojny datek.

Walcrjan Podkwski. 
S k ru tyn ium  tryb  o m  R a d y  m iejak iej skoń­

czy „ię zapewne dopiro w sobotę przyszłą.
Odczyty Towarzystwa pedagogicznego 

Dnia 14. stycznia odbył się wykład p. profesora 
Franciszka P r ó c i n i c n i e g o  „O niektórych dro­
bniejszych utworach A. Mickiewicza" w obec baruzo 
licznego grona słuchaczek. Prelegent poduł niektóre 
szczegóły co do rozbiorów i komentarzy dzieł Mic­
kiewicza w ogóle i przeszedł do „Ody do młodości," 
wyświecił stosunki polityczne i społeczne, wśród któ­
rych utwór ten powstał i starał się ze wzmianek 
rozrzuconych wyprowadzić pewne wnioski co do daty 
tego utworu. Wyjaśniwszy pojęcia „oalady" i „ro- 
mansy,“ podał dzieje tych form poetycznych w lite­
raturach europejskie)! i ruzebral „£al&dy i Romance 
Mickiewiczowskie " Dla braku czasu pominął prele­
gent „Sonety- i zamkną1 rzec*: rozbiorę) wiersza

tidzkiegc, p . ' ‘fereapczagiii podpisał: „dedjnuje 
*8ię a łJWcoTji" Lzzwojowatislam").

BZecz n zawodna, Żń P- Wereszczag‘n, jako 
ęz&wiek porządny, nie możb iy’e kochać ojczyzny 
swojej. Ale nie z tych jednyeh powyższych tytu­
łów łacno się przekonać, że nie nata&T en ao 
r*ędu patrjotów na wzór „liberałów" milutiaowskich, 
le^d łtrjotą z sercem i ssinieniein, i kocha 
k .s’ .swój po fr%rZi)’0 xn, a zatem sto razy silniej i 
JtPiej vc tleli „liberał"- kiorego siłą ciągłe patrio­
tyczne brazesy — pobudką próżność, a ce.im Kie­
szeń i chęć odegrywania roli, za jakąbądź cenę 
choćby zif, cenę kłamstwa.

Słyełhać łe  Turgieniew zamierza orisić histo- 
rję wędrówek Wereszczagina. Z pod takiego piór* 
i takiej treł liędzia to rzecz bardzo zajmująca, 
zakrawają u sa rr nans — ale rzeczywisty.

Z powv ższe t? widzimy, że wystawa pana 
jereazczsgina £ vłada się z trzech seryi obrazów. 

'turkiestanskiej, indyjskiej i inrecko - bułgar°kiej, i 
wszystkie t« serje przedstawiają kraje i ludy z 

'wiwuacieią historyczną i etiografic^ą, nie pozo- 
5‘*wi«j' ą nic do życzenia I właśnie jest to je- 

!ów robionych pana Kereszczagint- 
powiada, że ut,?ory jeso 

lografją, a nawet antro- 
w wyzszt znaez°niu 

jedhii . e odma- 
^(Lnawia ma tylko

niepospo 
ko- 
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gów i t. d. ńrzedmioty te. służyły nijako do. »do ^  t y c z n i a  t jł k* Stanisław .T oj,-  
nełiiotia i zroZa*uieiua obrazo w. . „ •

P Wereszczśgil na zawsze osiadł w Paryżu.'■‘ 0 WJ8. c . rsw/izn -  pierwo me zapo-
Pown-da, że w Bosji brak słońca, a o i 'jL o  I W1C” :Siiy M"'ład „O kc jtucji 8- maJ ^  ^ ° f■ • = " i -(przyjść do skutku, gdyz ayi-ehcja policji żądałana -słońcu, w (h m  jasny, tworzyć i maloT 
nmie. ^

Dla. ostatecznego senarakteryzowania tego
bądz co bąaź , niepospohtego tale*tu, p ozw -i.^  
sobie przytoczyć ai.entycznjch *ntgd»t.

Pewien generał, i syjskj. skazai był r»z dwóch 
baszybużur.W u* imierć. Już szub.eniu* gotowa, 
już delikwih ,w  prowadzą, już p. Wereszczagia 
chciwie b » j| ich wyrazy twarzy, irtem pospie­
sza adjut^rz ułaskawieniem — szubienicy nie bę­
dzie. ArtySa rozgniewał się, ■ długo nie mógł oa- 
żałonać, tak podstępnym, jak powiadał, spow 
bem, pozbawił go 6bnerał tak interesującego 
przedmiotu do badania, jak twarze skazańców idą­
cych na stracenie.

Druga anegdota jest lastępująca; Pomięty 
„Jie-wsząi a „drugą- Plewił, czas s ło d ził Idft 
te na ouwszednich utarczkach, dość że me byłu 
„przedmiotu" godnego nwagi Skorzystawszy z tej 
przerwy, p- -Wweszczagin znika z obozu i w trzy 
dni potom wypływa gdzie? — w Paryin- — Go 
pan tutaj porabiasz? — pyta g* pewien ńiancuz 
literat, z^jomyj -  kiedy przyjechałeś? -  Dziś 
r m i ,  — A aa jak długo?' “  Dzii też wieczo- 
rS^djpżdżam. -  Oo to ma zna-zyć, dla czegoś 
Wdj \ przydał?  — Bo to widzisz pan, zabra­
kło mi v„pi(-a do szkiców; nigdzie tak dobrego 
nie dostać] jak tylko przy uiicy Pigale, więc przy­
byłem po papier.

I jak rzekł, tak zrchtf VV kilka godzin po­
tem siedział już z papierem w wagonie powrotnym 
1 pędził nad Dunaj.

0becni6 p. W ereszrzagii? zamierza wystawę 
arządz:ć w Petersburgu i piótat, jego w czte- 

agonach POû różuiś ta północ. Sprzedać 
ty]v» »  takim y-azie, gdy kto, idąc i*  
„ i.. Tretjakowa, nabędzie „całą" serję. 

io w świecie nie spr-eda, bo ęerje 
ść poematu, z które, kartk; ,Fyr- 

h  F.

przedłożenia odczytu w cńłej osnowie do aprobaty, 
na co prelegent się uie zg odził.

Następujący (j. w oj ;óle 10ty) wykład będzie 
miał ks. Stojalowszi, będz .6 to zakończenie wykładu 
z 21. ^ycznia. Ki‘dy s ię .T.eu odczyt odbędzie, j e s t  
niewiadomem, bo jiż dni/* 28. musiał być odroczo­
nym z powodu zajęta -lu ramszowej, w której obe­
cnie oabywa sio skutyn*nm wyborów do rady miej­
skiej, to j e s t  p*vą ern, że dn i a  4. l a t e g o  z 
t ego powodu  j e r ż c z e  odczj  t u ni e  będzi e .

Wd dochód '.'dssTi d o tk n ię ty c h  Salą- 
s a k ó w  urządza zansąd Towarzystwa politechniczne­
go, na .niosek członka Tow. inżyn. p. Bronisława 
b a b i a  i towarzysz-;, w poście szesć odczytów w 
sali ratuszowej. L dobrego źródła dowiadujemy się, 
iż wysadzona z grtmal Tow. politechnicznogo Komisja 
pod przewodnictwem bar. Romana Gos t kows k i e -  
g o, mająca urządzić 1 ten szei ag odczytów, dokłada 
wszelkich starań, aby)- te odcz/ty wypadły jak naj- 
świetniej

Sądzimy, iż naszą publiczność nie potrzebujemy 
zachęcać do wzięcia gorącego ulaciałi1 w typ.h odczy- 
Tach, już ze względu sauego pięknego i szk?netnego 
celu tych odczytów.

Nałoży się wszelkie uznanit młodemu T yrarzy 
stwu, iż powzięło tak, piękny zamiar, zwłaszcza z 
tego powoda, iż btaU Ja dotąd baidzo skąpy idział 
wzięła w składkach na| naszyci braci głód cierpią- 
cych, ku czemu teraz nadarzy się dobra sposobność. 
Bliższe szczegoły podamw później.

Z-przem yskiej f lj -c e ij i  unickiej. Ks, p . 
Kapko otrzyma) prezeAtę na piobustwo Saorodnc. 
Ka. A. -Wizowy mianowany zastępcą d^okana v- 
Wysoiiąj Ks. Wł. Koi osteński otrzymał probosiw') 
w Przyłuce.
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dla Wszystkie! bez wyjątku" 12 złr. rocznej 
numoraty.

P  M arceli Z boiński, artysta bez wąt 
najwszechstronniej pracujący na scenie lwowskiej 
jc/ro w środę wieczór benefisowy. Przedstawiony 
dzie dramat Słowackiego „Niepoprawni", obsada 
wyśmienita. Nie wątpimy, że wieczór .jutrzejszy zg: 
madzi w sali teatralnej liczną publiczność, pragnąi 
wyrazić uznanie zasłużonemu benefisantowi

Z w ierzch n o ść  gm iny Tacie Solne dziękuĵ  
ludziom dobrego serea, którzy złożyli ofiary na po| 
wódzią domkniętych miesaksJców gminy.

Ze sądu k.arn^goprzy ulicy Halickiej przez' 
plac Marjacki prowadzono dnia 1. bm. do policji czło­
wieka prawie nagiego, bo odzianego tylko w brudną 
podartą koszulę , która z ramienia spadała, i w po- 
dart' ócienne spodnie, sięgające tylko po kolana, 
bez czapki i boso. Zdaje się , że w wyppdkach, gay 
więzień wypuszczony nie ma odzieży, Zarząd wię 
zieniu powinien wystarać się o jakie takie okrycie, 
jeżeli nie ze względu na ludzkość i zdrowie wię 
ż n k , to ze względu na przyzwoitość i moralność 
punliczną.

Z  arm ji. Major 41 pułku piechoty Józef Jor. 
kasch-Koch został jako kawaler orderu żelaznej ko 
rony 8ciej klasy wyniesiony w stan rycerski. — 
Pułkownik Frydryk Prieger, który nie był w kampanji 
bośniackiej, przeniesiony w stan spoczynku.

D y rek c ja  po ca l przesyła nam odpit, relacji 
urzędu pocztowego w Nowym Sączu z dnia 26. sty 
czaia b r , z której wynika, że tamtejszy urząd po 
cz:owy oprócz trzech stampilij z napisem: „Neu- 
Stndec, Nowy Sącz,“ żadnej stampilji z napisem 
„lłeu Sandec" nie posiada, przeto korespondent do 
imiennika Polskiego listu z niemieckim napisem 
„Ifeu-Sandec" otrzymać nie mógł.

W yciąg  x ra p o rtu  in sp ek c ji po lic ji 
z dnif 81. stycznia, 1. i 2. lutego. Z pomieszkania 
kajitana K. C. skradziono po włamaniu się podróżne 
fat.o baranie z kołnierzem wilczurą wyłożonym, woj 
sktwą bluzę futrem podbitą i uniformowy płaszcz. — 
M. F. 15-letni uczeń gimnazjalny wydalił się z domu 
rfuzieielskiego i znikł bez śladu. — Zgubiono w 
kiściele oo. Dominikanów woreczek z siwego sukna 
z Kwotą 30 złr. 80 ct., a w kościele katedralnym 
h iążkę nabożeństwa z napisem „Dla Polek." — Zło- 
żino w policji pugilares,k z kwotą 3 złr., znaleziony
Y sali redutowej i kołnierz skankowy zapomniany
V dorożce nr. 149.

T eą tr. Wczoraj na popołudniowem przedsta­
wieniu wystąpił w „Dwóch sierotaeh" p. Swaryczew- 
tiL artysta dramatyczny z Królestwa, w roli hr. 
J.inióres. Występ ten dowiódł, że uznanie, z jakiem 
c,sienniki kaliskie i lnblińskie wyrażały się o panu 
fcwaryczewskim, wcale nie było przesadzone, i że 
siena Issowska może w nim zyskać niepospolitą 
sił?-

Wieczorne przedstawienie operetki „Nietoperz" 
powiodło się nadzwyczaj dobrze, a główną zasługę 
w tern przypisać musimy pp. Skalskiej i Zboińskie- 
mu, których publiczność kilkakrotnie wywoływała. 
Panna Bocskaj robi widocznie wielkie postępy w ję­
zyku polskim, lecz me była wczoraj przy głosie. 
Pewni jesteśmy, że po zwalczeniu trudności języko­
wych t-ędzie bardzo dobrą siłą operetkową.

* Dziś we wtorek „nń-ns; oper0 w 4 aktacn 
z muzyką J . Verdiego.

* W  toku b iożąceg , tygod n ia  „  "^j]jaas p, 
SobiesiaW, ceniony artysta sceny kraKowfi tey/

brócił

ogłosiło w zeszłym loku, że dla
„m»terj&lnie biedmejszych patrjotów" abonament wy 
nosi 12 zlr. zami™. 14. Teraz podaje Słowo wynik 
swych badań V tej gałęzi e.ko-osjjj krajowej. Oka­
zało «ę, „u ca „ Buten ja i!apisała się w szeregi „ma- 
terjainie tipośhazonycL psjrjotów," a,wszystkie kazs 
is- p. * mwtńsfc Bgu prziebrzmiały1 jak tam powii.* 

* *' nf*5* WOłbiący nJt puszczy. ‘ Obiecując i «

K ra k ó  w  81, stycznia. Dziś skończyła się przed 
tutejszym sądem przysięgłych lozprawa przeciw Ja- 
nowi-Kanbemu Krzeszów!, byłemu kontrolorowi kasy 
miejskiej, o sprzeniewierzenie. Rozprawa toczyła się 
po raz drugi, ponieważ sąd kasacyjny przychylił się 
ao skargi o nieważność, a to na podstawie, że w 
pierwszej ławie przysięgłych zasiadał przez omyłkę 
ojciec za syna Tym razem przysięgli również za­
twierdzili pyt&ma co do winy, sąd jednak skazał o- 
skarżonego na dwa lata ciężkiego więzienia, nie tak 
jak poprzednio na cztery lata. Zdaje się , że powo­
dem zmniejszenia kary były okoliczności łagodzące, 
podniesione przez obrońcę, a między innemi i ta, 
że prze; ten czas strata kasy miejski j została po­
krytą,

Krakowie zawiązuje się „Stowarzyszenie 
bratniej pomocy kelnerów", które ma na celu metyl- 
ko rozciągnąć opiekę nad potrzebującymi chwilowego 
wsparcia kolegami, ale oraz kontrolę naa ich pi owa- 
dżemem się,

ó ,  ,:4 sw ó w . Dnia 12. stycznia odbyło się 
w sali tutej«4/.*j rady powiatowej pierwsze zgroma­
dzenia tutejszych prawników, celęm założenia Towa­
rzystwa prawniczego. Zgromadzenie byio dość liczne, 
gdyż blisko 50 prawników było obecnych. Po krót- 
kiem zagajeniu wezwał radca sąau krajowego Hof- 
moki obecnych do wyboru przewodniczącego posiedze­
nia. Na wniosek alw. dr. Rosenberga powołano przez 
aklamację dr. Kamińskiego, posła do Rady państwa 
i burmistrza, na przewodniczącego. Tenże y/ójąWazy 
przewodnictwo, powołał na sekretarza adj. sąd. Zu­
brzyckiego i otworzył dyskusję nnd wnioskiem, czy 
założenie Towarz., prawn. w naszem mieście jest po- 
trzebuem i czy ma nadzieję przyszłego powodzenia, 
dr Kamiński w treściwych słowach przemówił za za­
łożeniem Towarz. prawn. Poczem radca sądu kraj.
Hofmokl przedstawił konieczność i korzyści Towarz. 
prawu., szczególnie wooec dzisiejszego postępu w dzie­
dzinach umiejętności prawniczej, z drugiej strony nie 
ma rzeczywistych przeszkód. Następme przyjęło zgro­
madzenie jednogłośnie wniosek założenia Towarz. 
prawniczego

P rz em y śl 1, lutego. Dziś po oaprawionem 
nabożeństwie otworzono w budynku szkoły wydzia­
łowej szkołę przemysłu wą dla rękodzielników. Na 
pierwszy fundusz jąj ofiarowało jednoczenie rękodziel­
ników przemyskich i ks. biskup Hirschler po 100 zł., 
Towarzystwo pedagogiczne 50 z$, a p. F. G. io zł.

Ac S z ią jj  it. Z  ostatniego listu p. K aię li 
Miarki nadesłanego do Gaaety Polskiej cytujemy 
ustęp dla uzupełnienia wskazówek poaanycL co do 
przesyłania produktów p0d adresem : Herr Carl 
Miaraa, Yorsitzender des Nothstands-Comites fiir 
Ober-Schlesien Nicolai. Pan M. pisze: „Zarząd koiei 
i urząd cłowy żąda, żeby na listach frachtowych 
wysyłający jałmużnę napisał • „TreiwfKe Gaben fiir 
die Nothleidenden einzelner Kreise Oterschlesiens," 
a w skutek rozporządzenia ministra, ofiary Jocho- 
uaące n s z obcych krajów wolne są od cła.

C ieszyn. Dla Towarzystwa naukowej pomocy 
Męstwa cieszyńskiego nadesłał; ks. Wawrzyniec 
trowski proboszcz w Brzeżanach 24 jlr od tyluż 

cMlonków tamtejszych : ks. Mikołaj Zabrzeski w Siedl­
cach p. Nowym Sączem 2 złr.

W ziszaw ii 81. stycznia. WŁ Choroszewski, 
dyrektor V gimnazjum, który się siał powodem sa- 
mobójstwa Neufelda, nie jest Czechem. Jako były u- j poświęcone 
weń tego Jegomości podcźaa jego urzędowania w Bu wypadków

m 
di 
tl:
Du 
Kra1 
wyd: 
cznę 
conyi 
ulicy 
metró 
tloną,
Nadmit, 
obecnya 
nanych 

P e1 
tu „Sto- 
tym inten 
się na po) 
zwołanem, 
stanowiąc 
w języku p 
skusji, na 
zarówno odby 
rząd wybrany został z 
tj. polskiej i niemieckiej.

Wieś rycerską Strzydj 
skim nabył od dotychcza 
Sosnowskiego kupiec Berto)

W skutek reorganizac] 
monarchji pruski*j 914 niżs1 
wyeh posady swoje. Wedłu, 
nia ministra oświaty, wydane 
kolegjów s z k o l n y c h ,  m 
kansu starać się przedews 
takich urzędników sądowyc 
byłaby odpowiednią posadzie 
mającej. Coś tak jak w Mos 

T oruń . O stn.sziiwem 
Koszelewych, w pow. nidborsk 
rzelni tamtejszej zapadło si 
przy chłodnisti, do którego 
spały cztery panny: dwie 
Czerwińskiego, nauczycielka j 
gang, i córka pocztmistrza z 
wyskoczyły podczas pożaru z 
czają swe życie, nauezycielk 
Czerwiński, który się rzucił 
szczęśliwe istoty ratować, sp 
Ogniu

P e te rsb u rg  31. uL-zn a. C 
czyi się dnia 20. zm. w P ;<rsb 
przysięgłych. Kantor peteisijurski 
n a  pouztę pakiet pienięzńy, f.adresow 
z kwotą 8280 rubli. Pakiet ów zgin. 
wania zarządzone w skutek .-kargi N 
konały, że zginął na poczcie w Peters 
rżenie padło na urzędnika sortującego ko 
Krupyszewa, który po owym wypadku 
dymisji i począł żyć wystawaiej niż prze 
urzędnik do szczególnych joruczeń Kr raki 
się dc mieszkania Krupyszewa, i przypar 
ściany poszlaŁami, skłonił do wyznhnia winy 
ocalonych jeszcze około 7500 rubli. Wiujy 
że ukradkiem list z pieniądzmi zsunąt ze storn: 
skrzynki, stojącej poa sto.em dl? zatarcia brMtu lis 
poprzerabiał cyfry w księgach i donumentSh p 
cztowycb, a wieczorem wychodząc z biura 1 
zabiał do domu. Część skradzionych pieniędzy 

aa kupno papierów procentowych, czę
zaś na sprawienie porządnych sukien, oraz 
inne potrzeby ubioru i mieszkania. Przysięgli 
dali werdykt urnę wiania, ący Krupyszewa. Jest to j 
czwarty wy piąty wyrok przysięgłych w Petersburg 
i Odesie, uniewinniaj<*ey urzędników pocztowych or 
dających .publiczność.

Pociąg kurjersai Petersburga wykolei? « 
dnia 26. Zui. pod Dynalu giem i stoczy1: się z wy 
sokiej tamy, przyozem wielu urzędników kelejowyc 
i podróżnych podobno aje pokaleczyło,

W iedeń 1. lutegł,. Na ostatmem posłuchani 
u cesarza byii szambeipji hr. Mniszek i poseł Kowa 
ski. -— Cesarzowa w niedzielę wieczorem wyjechał 
do Irlandji. — Wczoraj na balu u bar. Haymerleg 
wystąpili Polacy wc Wj aniałyeh strojach narodowyc 
Minister Ziemiałkowskj był także obseny.

P o  ta ty .  W Silebnrgu zgorzał dworzec koie 
jowyl wiusTbJŁJ^-^nwo odbudowany. — \V Buka 
reszcie padła ofiary płomieni dawna rezyde. v \ kuią 
żąt mołdawsKich. Śzkoua wynosi 800,000 frank,

Y o rk  9. tstycznia. W nieazielę dnia 4 
stycznia dało kołKO dramatyczne „Polonia" przedstć 
wieuie teatralne ha uochód głodem nawieiL.onye 
braci naszych w Górnym 8z.ązku. Dochod doś 
znaczny.

2iima w Wenecji ardz» ostra. Laguny zamtr 
zły zupeuue, komunikacja z ląaem przerwana, fi b_ •- 
wody do picia dotali wy.

R o d a s  nasz dr. Walery Pod wysu­
wany został docentem przy uniwersytecie

„ Iiiu s tr ir te  Z eitucg" wychodzą: r- 
w ostatnim numerze podaje drzeworyt Taa 
kowskiego i  własnego jego obrazu olejnego,

<an‘
cle
•z

'.01’
wyobraża typów? grupę naszych muzykantów żj 
skich, powracających z zabawy karnawałowej, ) kopn 
drogą pieszo doj domu; są to trzy figury, js życi 
chwycone klarnecista, skrzypek i bas.

Jales PaJzre, zmaity medawnu, cył to ten 
Bani mówca sła ly, który w r. 1868, bęnąc posłem 
do Izby f.i ucusjpej, zabierał głoś wspólni _ j&nem 
minma-ern Bjilańlt, z marszałmeir Izby Księciem a~ 
Morny i z p. hr”, Larochejacquelin p r z e c i ^  u z n a ­
n i u  P o l s k i  za stronę wojującą. Tr^-cn z 
wspólników powołał Pan Bóg przeu swó ; 
rok jeden ubiegł; jemu samemu zaś ■ is, a i  
sprawiedliwość niezgłębiona, kazał?, życ, -aby ten co 
wyrzekł wtenozas, że d ia  P o l s k i  nie ma an„ 
j j d n e g o  ż o ł n i e r z a  i ani  j e d n e g o  ce n t ym u, 
doczekał się tego, że za jego miniiterstwa było w 
niewoli pruskifij około 400.00C żołnńrzy francuskich 
a or sam podpisać musiał traktat, v  którym za 
centym zapłacił 5 miliardów Cli ludzie i te sum 

r. 1868, o ileżby były aie smienii 
wiecie i 1



*
państwa,

s łużb it^pań-

teiże muszą wszyscy
 pi;l;ny to frazes,

jak u pryw atuegiTezłuw ieia pszezędr. <ść 
jesi wstrzymywaniem s ię od z b y tk o w i  w/da- 
tLów, zaś odm ą^anie s obie koniecznych potrzeb 
życia j “st już brudnem skąpstwem, tak > w go­
spodarstwie1 społecznej, niegodnem jest Wielkie­
go panrtwa, wydające jo miliardy tfa wojsku, o- 
szczędzać roeznre kilkadziesiąt tysięcy zł. ko­
sztem najinteligentni. jszej części narodu, ko 
sztem młodzieży, oddającej się 
stwowt1.

Nie o większą o,wiem idzie tu  kwotę, gdyż 
w urzędach sądowych, razem z Krakowem, jest 
bezpŁ.tujch auskultardOw i praktykantów około 
80, zaś’ w urzędach . jnim straeyjnrch blisko 60; 
doliczywszy do tego ttkunastu suplentów bez­
płatnych przy szkołs ch, a licząc na Każdego po 
500 zł. adjutum, pot 'zebaby niespełna 80.000 zł. 
aby "Każdy od chwil, wstąpienia do służby rzą­
dowej był płatny.

Taka co wie je it kweta, którą skąpi ro- 
czrie państwo dD k'»ju, który wprawdzie cen. 
trd,]j n azyw ają^^ż inc ją  bierną, który jednak 
m mo to doscarczj^b iliony w podatkach i kro­
ci ,e swych synów u# obrony państwa stawia.

Nie jesteśmy wcale przeciwni zbrojnośei 
m onarchii, nie chcemy, broń Boże! zmniejszać 

■ z. p. Czedikiem prezencyjnego stanu arm ii, je­
ans ;że nie wahamy się wypowiedzieć, że naj- 
łatwii- c^ąłoby się w budżecie wojennym, wy­
noszącym blisko 100 milionów, tę nieznaczną 
sumkę zaoszczędzić, a byłoby to nawet z tego 
względu słuLzne, ponieważ trzy czwarte t< j rnło-

- f, Ą ^nk rad iien , 
' 't$s MJ&yeli sfaran- 
) 4 ^r^puszezaięc po- 

ropejtk icń ; s’ “

Dziękuję wam za serdeczne życzenia, i z  pełnem długich lat zai “dwie'
., radości sercem wynurzam je nawzajem, przy tej zajmować si uregn o. 
ć sposobności iedna1- pozwólcie mi powiedzieć k il- , ków. (Głosy potwierdzają 
- ..... , morę mniej się odnosić będą do prze- kojowy przebiega■gpra'% e

szłości, jak raczej do przyszłości. Co przeszło-! z uzyskanego c-zasu powinniśmy skorzysta! 
ści dołyczy, to smutne wypadki ubiegłych lat, a ten sposób, aby. stosunki na- wszystkich
szczególnie ostatniego, stają wszystkim w żywej kierunkach i ja.* najspiesżuiej uregulować! (Ży- 
pamięci. Jeżeli wypadki dziejowej, światowej we oklasla^~-BŁ tego pojrz 
........................  ’ ‘ ’ ' - - - - - -  tjj, któraby działała 1 prfc'<

* W &«»*< pojawiła się w 
k a  Iw o  V B k ł ,  którą napisali 
dnia tylko zapewne bawił we

Wit , 
k i  ii-

kilka gt1;
a napisai

i e g i przy

buczackim^iicu^ińi/ sanockim, star&eie, »kitf| 
skirn, tarjo^rzeskim i trembow«lski. idr.tzjio 
po jearia, w powiecie*bocheń kim, ^aros, 
sambor^tim po dwa, a w powiecie

dzieży urzędniczej1 jest jednorocznymi ochotni­
kami" a więc nabywając w jednym roku tę 
wprawę żołnierską, do czego inni rekruci lat 
trzech potrzebują, sama niejako oszczędza zna­
czną kwotę w wydatkach na wo,sko zatemby 
sprawiedliwie ta  oszczędność jej się w postaci 
adjutum należała.

Mógłby nas spotkać zarzu t, że od każdego 
wstępującego do urzędu, żąda się rewersu su- 
stei tacyjnego, ża zatem o braku ntrzymania 
mowy bvć nie może. lecz któż nie wie o i.em, 
że to tylko czczel forma, i że w urzędach pra­
wdziwości takich rewersów ściśle się nie bada, 
Opiera się więc tutaj rząd na podstawie zupeł­
nie iluzorycznej, która nadto, gdyby była rze­
czywistą, miałaby ten skutek, że tylko zamo­
żniejsi mieliby wstęp do urzędów ułatwiony, a 
biedacy choćby Najzdatniejsi musieliby szukać 
utrzymani;! u adwokatów i notarjnszj Zresztą 
postępowanie takie, odsuwa^ce ludzi zdatnych 
od urzęuow dla tego, że nie mają się z czego 
utrzymać, nie zgadzałoby się z pojęciami o or­
ganizacji dobrej służby państwowej.

Jeżeliby z«ś kto zarzucał, że rząd właści­
wie nie potizebuje tylu urzędników, ile mło­
dzieży co; rok do różnych biór wstępuw, że 
więc władze pańśtwa robią niejako koncesję je­
żeli i n J  bezpłatną przyjmują praktykę, to na 
odparcie ttfgo zarzutu dość będzie wskazać n« 
niezw ykli przeciążenie urzędników po sądach 
po wiato w*ih. na ledwo zacząte zakładanie ksiąg 
grunto-wyca, na pracujących prawie od świtu do 
nocy po Urzędach, a mimo to na stosy restan- 
cyj P« wszystkich biurach rządowych.

Niepodobna . też przemilczeć o socjalnej 
stronie tej kwestjL gdyż vr młodzieży naukowo 
wykształconej, a nie znajdującej stosownego u- 
trzymauia, budzi się lii mo woli pewien rodzaj 
nienkoitentowai Ł i jakiś słuszny żai do spo­
łeczeństwa, a jakkolwiek młodzież polska nigdy, 
naszem zdaniem, bie będzie materjałem do kno­
wań socjalnych, 1 * .jednak już ze względu pro­
stej 26 stanowiska go-

częśei złemu zaral żić przez obmyślenie fundu­
szów na adjuta di* wszystkich wstępujących do 
urzędów jakoteż dla suplentów przy szkołach 
średnich.

Frzy zbliżająi ych się zatem obradach nau 
udżeteni w Radzie państwa, miałaby delegacja 
asza stosowną chwilę do podniesienia tej spra­

wy, a jeżeli się komu zuaje, że delegacja ma
wiele wakniejszyc 
’o załatwienia, to 
et ulia non omitii

P r z  ję c ie  n
Dnia 1. styczn i

i większa j doniosłości spraw 
owiemy, że et hacc faciendu

oroezne u T is z y .
posłowie pai*tji liberalnej 

parlamentu węgierskiego złożyli wizytę gratula­
cyjna prezydentowi; ministrów Tiszy, z której 
Pe*fer Correspondeni ogłasza następujące spra- 

oz .a, m e : „Na przemowę posła hr. Władysława 
saky, w której a przedstawił prawodaw- 
zą czynność rokn ubiegłego, i zapewnili mini- 
tra  o przywiązania i  zaufanie partji, odpowie­

dział Tusza w te słow a: .Szanowni przyjaciele I

doniosłości główną odgrywają rolę, natenczas je- 
dynem zadaniem polityki jest tak rzeczy pokie­
rować, aby państwo, o ile można, jak najtaniej 
poniosło szkody, a ze względu na przyszłość po­
zyskało jak najwięcej gwarancyj. (Żywe okla­
ski.) Pojmuję bowiem położenie w ten sposób — 
a zgaduam się w tem ze zdaniem naszego sza­
nownego przyjaciela — że akcję monarchii w 
skutek wypadków wschodnich i zaprowadzenia 
naszej administracji w owych krajach wśród da­
nych okoliczności i Z9 względu na interesa mo­
narchii, uważać należy za jedynie odpowiednie 
postępowanie, a jeżeli w tym kierunku nastąpią 
nowe zawikłania, wyjdzie nam ono na korzyć, 
i doprowadzi do ustaleń a naszego wpływa. (Ży­
we oklaski.)

Rozwiązanie tego zadania nie będzie ła- 
twem. Trudniejszą jego część przyszłość roz- 
trzygnie; z jednej strony nie jest na mirjscu— 
choćby motyw do tego był jak najszlachetniej­
szy aby siłę materjalną obu państw monarchii, a 
więc i Węgier zbytecznie natężać, z drugiej 
znowu strony musi być rozwiązaną kwestja, a- 
żeby ludy, które jeżeli nie przez setki lat, to 
przez lat dziesiątki przyzwyczaiły nienawidzić 
się wzajemnie, pojednały się i aby w lepszej 
przyszłości zanewnić im spokojne mieszkanie 
obok siebie. (Żywe oklaski).

Co do innych kwestyj, to z wyjątkiem n- 
stawy wojskowej, jest zbyteczncm zwracać na 
nie uwagę. W mojem przekonania większość 
Rady państwa wotująe ustawę wojskową na lat 
dziesięć, uczyniła Węgrom przedewszysttiem 
wielką przysługę. (Żywe oklaski). Dowiodła 
ona, że choćby niewiedzieć jak trudne były sto 
sunki Węgier, nie istnieją dla większości owej 
żadne ciężary, żadne względy, któreby ją po­
wstrzymać mogły od tego co jest potrzebuem do 
zabezpieczenia austro-węgierskiej monarchii, a 
więc także naszej ukochanej ojczyzny. (Żywe 
oklaski.) Dowód ten nie tylko pod względem 
politycznym, ale i pod względem materjalnego 
kredytu, jest dla Węgier nadzwyczaj korzy­
stnym. (Żywe oklaski.) Sądzę, że niema ni­
kogo, ktoby sobie nie życzył,’ użeby ów wielki 
ciężar utrzymywania tak olbrzymich armij we 
wszystkich państwach europejskich, jak najry­
chlej zmniejszony został. Musimy mieć życze­
nie, ażeby państwa i narody europejskie wza­
jemnie umożliwiły sobie usunięcie tego zła. Ale 
o ile z jednej strony sądzę, że ze względu na 
poł żonie polityczne żadue państwo, a tem mniej 
nasze nie może się rozbrajać, dopóki sąsiedzi 
są od stóp do głowy uzbrojeni, o tyle z dru­
giej strony jestem przekonany, że jeżeli stan 
upragniony zaś nastąpi, ani w Węgrzech, ani 
w monarchii w ciałach prawodawczych nie bę­
dzie. żadnego czynnika, któryby ochotnie nie 
zgodził się na szanowanie materjalnych sił na­
rodu w tym kierunku. ''Przeciągłe, żywe o- 
klaski.)

Ou do przyszłości, wiedzieć nie możemy, co 
nam rok nowy przyniesie. Doświadczenia prze­
szłości zdaje się że usprawiedliwiają zdanie na­
szego szanownego przyjaciela, iż rok ten będzie 
rokiem wielkich akcyj i ciężkich zadań. W ka­
żdym razie mamy dążjjć do widu rzeczy. Do­
brobyt uarodn oprócz złego roku natrafia także 
nu inae niezależne 'OiY_fiaS‘'przeszkody. Obecnie 
p o ła ż e n ie  bytu materjalnego dasięosiągnąć tylko 
za pomocą wspólnego, zwartigo działau-a e.iłrgó 
narodu, ide w tym celu naród musi z sąsiednie- 
mi narodowościami co do wzajemnych interesów 
przyjść do porozumienia, jednakowoż wobec ob­
jawionych w ostatnich czasach prądów jest to rze­
czą nadzwyczaj trudną; nie może to być jednak 
po ivodem, abyśmy zaprzestali pracy w tym kie­
runku, i choćby najtrudmejszem była to zadanie, 
powinniśmy dokładać wszelkich starań, aby je 
w możl wy sposób rozwiązać. (Glosy przychylne.) 
O tem może zupełnie mówić nie wypada, co jest 
obowiązkiem nas wszystkich, a szczególnie rzą­
du, który posiada inicjatywę i egzekutywę: na 
podstawie uchwał z roku przeszłego chronić 
kraj nasz od przechodzących nasze s,ły wyma­
gań, ale znowu tam, gdzie rzeczywista potrze­
ba, czynić wszystko, aby żaden z synów tego 
pięknego kraju nie padł nędzy ofiarą. (Żywe 
oklaski.)

Zresztą, chociaż, jak sądzę, pokojowy prze­
bieg europejskich wypadków umożliwi nam obyć 
się bez walki, będziemy mieli dosyć trudny?L 
zadań do rozwiązania we własnym kraju. 0-1

zeba nam s aej par 
przekonaniem, nie cofała

się przed żadną-napaści^ .jitronjiiczą wf& dała
się w żaden spd sób spro-adzi': do używania 
sposobu walki parlament;, nei, której sumienie
jej nie uznaje za słuszną.! ęZywe oklaski.) Za 
danie to jest pddwójnie ta id n e ; jestem jednak 
tego przekonania, że w lkszość Węgrów jak 
zawsze tak i te -az stanie ma wysokości swego 
zadania. Szant wuy mój . przyjaciel za wiele 
zasług mi przyjjisał; mówię to bez fałszywej 
skromności, waszem zadaniem, szanowni przy­
jaciele, jest sąd o mnie jeżeli postanowicie 
wspierać mnie w moich przedsięwzięciach, to 
ja, jako mąż pablicznej karjery — a mówię to 
z dumą wobec wszystkich napaści — nie będę 
miał żadnego innego cela działania, jak tylko 
obowiązek wypełnienia swoich obowiązków. 
(Przeciągłe, żywe oklaski i okrzyk i: Eljen I) 
Głównem jeduik zadaniem jest, powtarzam to, 
ażeby większoić w Węgrzech wyptłniła wymie­
niony przezornie obowiązek, (Żywe oklaski.)

Niech mi kędzie wolno jeszcze jedno nad 
mienić. Powiedziałem, że większość nie powinna 
dać się zbić z Irogi żadnym napaściom i nie 
dać się sprowacżić w żaden sposób do używa­
nia takich spos-oów walki, "rtóra sumienie po­
tępia. Ja  z mojj strony powinność swoją wy­
pełnię. (E ljen!) ń będę to czynić i dlatego, po 
nieważ podług aego zdania, ten, który drugiego 
obrzuca błotem, nie zawsze go. k«la, ale zawsze 
kala się sam dćykając się ręką błota. (Przecią­
głe żywe o k h sti) Przyjmijcie moi przyieciel*, 
najszczersze potziękowanie za wasze serdeczne 
pozdrowienie i bądźcie przekonani, że cokol­
wiek Nowy rok nam przyniesie, nie zapomnę 
nigdy waszej pryjaźui, zaufania i poparcia. Po­
lecam się waszyn w?;g)ę lom. (Przeciągłe, żywe 
okrzyki: E lje n !

Dobrzańskiego łliesoda na burmistrza, dalej 
miasto daje subwencję teatrowi ruskiemu itp.

Co do komedji Z a b i e gó w , to istotnie tyle starcz# wyłącz! 
dotąd robiono zabiegów i u członków komisji pole-, Trzej ludrie, a nim. chłopiec li. letnr^j
cającej, i u dziennikącf^a, i ’ u sędziów jcontnrso- zli wracając z nagafcLi pnę odbytem polowań, . a 

\wvch, ie zapewne Za b i e g i  (łtrymają nagrodę, urlopnik pewien wracajńP do doffl»>A^łczefi|
AMle ażeby tw ierdź, jak owł kronika lwowska, skowych. Okropną śmierełr zginęli wi^JcIj^me z j, .. 
żefronkars tegoroczny lepszy vyiJad rezultat niż.wory, w powiecie turczańskici, Ilko Łofij i Fata- 
przesziorociwy, a Z a b i e g i  są zuako^itstem dzie-! rzyna Bryniowa. Wracając w nocy do domu san- 
łem niż komedja Zalewskiego k r  r y k  n l 2 6 4, kami jednym kmiem dla skróceni; 
na to potrzeba wielkiej Jozy zarozumiałości. Na z gościńca, rżeby po lodzie na i^ece 
przeszłorocznym konknrsie było kilka komedn, któ- j się do Jawory. Tymczasem na
ruAłi nin Tirwołlqfcłwiani»

m
My

Diwe 3. atyrzv'a.

że podczas 
słyszawszy 
skiej, naplótł

się 
_  kim i 

turcz^ńsklr i 
Wj.. 

rc
sącfiie ż e ' ją głównie dl» popierania komedji: — -̂---- „ r --,  v — t ,
zystaćv w rozstrzygnąć się mającym„kouknme. Nie dziw więc, zuleszczjckim zdarzyło się po trzy yPa ' 

ic nadczae fcijkugodzinnegi, pobytn we Lwowie, zv padków zaczadzenia na sm prć by >
łoś o nowych wyborach do Rady miej- azta ofiar ulegia mrozom jzamioei ^.fieznej, c*ę-

dub/ smalone j> popieraniu przez J . 1 sto niestety, wskutek cazema sobie pjclz. _
ze;w sfenie itfetrzeżwym. Wmnyeh szynaaf podą* 

'gnięto do o lbw .ednala°tó . Ofiar i fym .zern do­
stań włościański i małomiej li

drogi zboczyli 
'Stryju dostaćC I J J U  tlw

dość głębokiej w«-
rych nie polecano do przedstawienia, daleko^Scen- Iz.e załamał się lód i Bryniowa utonęła, a Łofij
niejszych, niż polecone na tegorocznym konku^fie.! stojąc w wodzie przy brzegu skostniał ua
Gdyby były nadesłane na tegoroczny konkurs, by-^mierć. Konią na wpół skostniałego wydonyto ję­
łyby nie tylko polecone, ale by nawęt odniosły na-. szc2t--2 'rzeki. — W łotónin Iwan Łopiczab z Wi- 
grodę. oloka, w powiecie snueckim, padł ofiarą przywią-

Na dowód, że antor kroniki lwowskiej w Cza- zania synowskiego: będąc niespokojnym o ojca swe- 
sie nie ma najmniejszego pojęcia o stosunkach go, który miał wrócić z Sanoka, wyjechał wieczo* 
lwowskich, posłnżyć może ostatni ustęp jego kore- rem naprzeciw niego i zabłądziwszy w drodze
spondencji, który dosłownie przytaczamy:

„Wspomniałem w pierwszym moim liście o po­
ezjach „Onufrego z Bajek*. Pan Ouutry jest mie­
szkańcem z „ Bajek0, pięknego naszego przedmie­
ścia, ciągnącego się po za Nowym Światem.r,-Roz-- 
ległe ogrody i domki miejskie oraz wille, n a d a ł y  
t e j  m i e j s n o w o ś e i  nazwisko Baj =k(!) Kiedy 
przed kilkn laty zaczął wychodz‘6 Szczutek, Onu­
fry, kcóry z profesji jest m u r a r z e m ,  sasiiał to 
ptołuKe swojeml wierszami. Później O jj>Ay J  ą  
ze Szczutka, a zgromadziwszy obecnie v, 
zbiór dwutomowe swoje płody, wydał je razem na 
widok publiczny. Są to poezje satyryczne, okolicz­
nościowe, oras tłumaczenia z Heinego0. j

* Pani Modrzejewska ma przybyć 7. b. m. do 
Lipnicy pod Szamotułami na ślub p. Józefa Chła-1 
powskiego z ks. Teofanią Woroniecką, który z po- j 
wodu żałoby odbędzie się 8. bm. w ścisłem gronie fa- i 
milijnem. Z powodu zawarcia nowego kontraktu j

zmarzł na śmierć.
* Jak donoszą z -Wiednia’, zaprowadzone zosta­

ną obok blankietów .w/ekolowych stemplowanych w 
językn niemicokim/hArłosKim, takie blankiety w ję 
żyku polsidm.

T t r. Komisja konkursów* -fcftkowska po
leciła do grania komedję nadesłaną s 
panią Samouńską pt. „Trzy Fiory0 
HbMoPW* . m z% f ^ c z k ę  w nowyui 
sami. preei się obudzić nie| ośiedai intsrzs w
sędziów ZfcBiadających. w komisji konknrsowej. a są­
dzimy — bndziła ona niemmejszą ciekawość wśród 
pnbliczności, gdy przedstawienie kemudjl tej zapo­
wiedziano. „Trzy Flory0 pani SamolifisLiej są pła­
ską komedją, ale innej spoaziewać się w żaleu 
sposób nie było można. Autorka nie zna zupełnie 
stousnków i tycia naszego w kraju. To co bię dzl i* 
na sc«nie w „Trzech Florach^ może być mjżliwem 
w Ameryce, nie u nas, chociaż niektóre sytuacje 1

na dziesięć występów z dyrekcją teatrów war. zaw-: lau  byiybf zda sl(_ zbyt jagkrawe j przesadne. Nie 
skich prawdopodobnie jednak w tym roku wcale nib 4ziwjmy Bję; se komisja poleciła tę sztukę do gra
odwiedzi Poznania. Na scenie tamtejszej wystę­
puje dąiś poraź pierwszy w „Smutnej ksrjerze* p 
Lucjan Kwieciński.

* Na pubhcznm posiedzeniu w lwowskim e. k. 
sądzie krajowym :arnym na dniu 2. stycznia 1880 
odbytem pod przwodaictwcm wiceprezesa Lidia w 
obecności proknrtora Władysława Szymonowicza, 
delegata Izby aPokatów dr. Hrynkiewicza i rad­
ców Prdsckiego iBnschaka, zostali wylosowani na 
sędziów przysięgi uh do kadencji z dniem 6. lntego 
188u r. rozpoczyającej się jako główni: Minczeles 
Eliasz wł. domu, Lnbmger flersch wł. domu, Swa- 
ezina Franciszek siodlarz1 Korkes Aron Leib wł. 
domn, Nasadnik Francisq^t rolnik w Zbuiskach, 
Rosuowski Feliks wł. dóbr Krowica, Hiliich Marcin 
właśc. domn, dr. Mikmińi-hi Karol kandydat adw., 
Brecher Be ijamir kupiec, Marischler Jan wł. domn, 
Nahlik Jnlitsz Ksrol aptekarz, LanAosberg Benja­
min wł. domn, Hiwranek Edward kupiec, Branner 
Wolf wł. domu, Płoszczań ki Benedykt wł. domu, 
Micewste-Edward wł. domu, Marchwicki Zdzisław 
wł. domn, Mńuz Zygmnnt wł. dóbr Torki, Grodzic­
ki L.iJwik właśc. dóbr Czeremnszno, Leszczyński 
la-cacy wł. domu, -Strusiewicz Zygmarr; prof. szkoły 
roln. Dnblauy, MOller Henryk wł. domu, Zawadzki 
Franciszek wł. domu , Kinzier Anto.U wł. domu, 
Miitz Schnlim wł. domn, dr. Sitmki jiarc- !i adw., 
Małnszyński Juhasi wł. domn, Znki.ewicz Józef 
wł. dóbr SteniatyN, Świetlik Franciszki (syn) wł. 
domn, Jobrowolsni Karol wł. domu, Wlodziński Jan 
Adam wł. domu, Onyszkiewicz Józef ur4. domu, dr. 
Fcstenbnrg Eiwa?ń- lekarz, dr. Zucker Filip praw­
nik, Banrowicz Wincenty ssl- domu, dr. Mahl Jakób 
lekai-z.

Zastępcy: Kuryłowicz Eugeniusz sUistyt notar., 
dr. Kreutz Szczęty prof. uaiwBrsytetn, Aląiubach 
Abraham wł. domn i rzeźnik, Langner Paweł kn- 
piec, dr. Balko Władysław adwokat, Natha.nson 
Jnda wł, doma, Pories Mendel wł. domn, Daszyfi 
ski Hipolit archiwista Wydz. k raj., liarek Józet 
sekretarz Wydz. fcraj.

ł  Tajne posiedzenie R*dy miejskiej odbędzie się 
dziś duia 3. stycznia b. r. o godzinie 6. wieczo­
rem. Porządek dzienny; I_. Bemuuera.je. 2. Obsa­
dzenie posad dyrektora i uai-czymJek przy szkole 
wydziałowej żeńskiej. 3. Obsadzenie posady kieru­
jącego nauczyciela przy sfckole św. Karji Magda­
leny, ewentualnie posa 1 nauczycieli etatowych.

* Dzisiejszy numer Tygpdnia polskiego skon­
fiskowała policja za początek powieści Jana Lama 
„Dziwne karjery;‘.

ma. Jest to bowiem farsa wesoła, pełna humoru i 
życia i na scenie podooać się przy doDrej g'ze 
może, nie dziwimy się tem więcej, że typ służą- 

Księgarnia Polska nadsyna nam następujące cego Maznrr jedyna postać, która, pani 8, M Am** 
sprostowanie: ,,W noworocznym numerze Gazety ryce poznać bliżej mogia, jest przeprowadzona do- 
Narodowej mylnie podaną została wiadomość ja^wcipnie i prawdziwie. Jert to niewątpliwy dowód 
koby Księgarnia Polska ofiarowraia 200 litogafji z 1 pewnego talentn, szkoda tylko, że wobec typu tego 
obrazu Jana Matejki „Kazanie Skargi11 na rzecz inue bledną zauadlo jako postacie traktowane zbyt 
dotkniętych głodem braci naszych na Szlązku.; szkicowo. Pomysł całej komedji niebogaty, ale słu- 
Księgarnia Polska tylko podjęła się bezinteresownej; ży to właśnie może na jego pochwałę w tym wy- 
sprzedaży tych obrazów, ofiarował zaś je ich wła- j padkn, bo sztuka pomimo pięcin aktów nie nuży

można egiądać 
Cena bardzo zniżona 

do zamówienia dołożyć

D J ̂  i r --------------------    i   C-%-  ̂ " ----
na wystawie smchacza i w naiwności swej cuwiiami podobać się
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zł.
ct.

musi i obudzić śmiech wesoły. Szczególnie zat gdy 
jest grana tak dobrze jak była grana wczoraj. 
Vł szyscy złożyli się, aby utworzyć wyborną o»łość. 
Charakterystycznym prawdziwie był w roli Mazura 
p Zamojski, pełnym życ.a i humoru był p. Zboifi- 
ski, a p. Wolrński w trzecim szczególnie akeio 
grał bardzo dobrze. Panie Zimaysr i WLnowska z 
wdziękiem oddały swe role. & p. V- ale\. ani utrzy­
mał się w przybranym charakterze sSCŁęśliwie do

ściciel.11 Litografję 
Księgarni Polskiej.
Z prowincji należy 
na opakowanie.

* Korpuę ochotniczej straży ogniowej we Lwo­
wie zbierze się we wtorek d. 6. b. m. na prze 
giąd kwartalny w sali gimnastycznej „Sokoła0.

* Otrzymujemy naatępnjące pismo z prośbą o 
umieszczenie: Przesyłamy szanownej redakcji gratis 
dla r o z p r z e d a ż y p o  50 egzemplarzy „Przeora; końca.
Panlinów“ po 1 źi. 40 c. i 50 „Dokumentów urze- \ .  „ . . . . .  „ .
dowych1- po 60 c.. z prośbą o ogłoszenie, że c a ł y 1 Wiadomości pOlift>.|Ur z, d. 1. StyCZllią. 
d o c h ó d  p r z e z n a c z a  jedna z księgarń lwów-, . r.z7 .t ?!.2 a ” 3 n.a 1 “, ,E 1 e 1 F ; znauycł'- 
skich na rzecz głodem dociętych  Szląznków. zionziei Dawiaa Stalheima ped 1. 2P ulica Kar^a

« A , . J m . , Ludwika: Jana Fiałę w zajeżdzie pod 1. 22 ulica
A  tout x:ignrvr tout h mneur. To* i wy-; U ^  -Jedrz,jaJ ^ ę  na pJacn Kra- 

działowi tntejszego Towarzy twa łyżwiarzy należy ’kov^ |
się wyraz uznania za trndy położone około nrzą-; . \  . .
dzenia w ubiegły czwartek tak nazwanej „nocy! A r,e s'z t o w a n o z o p s p m n i e j s z e  
czarodziejskiej na lodzie0. Ad imposiiblta n<:mc ^ z 6  ̂ er “r  ̂ Meifsch. Leję R®$t(.. Jul.ę 
tim tur  nie można więc, pomimo wielkomio,stowych 8łn*4c9;> 1 -Tu-ua Hanczara. 
aspiracyj naszych, podnosić miary żądań do miary S k r a d z i o n o :  Panu O... pod 1. 
ądań ^tełecznych miast inrycb krajów, gdzie i o łi°y Akademickiej z pomieszkania po

zamkniętych drzwi wchodowych, książkę

k l a-
Lezik

pieniądz łatwiej, i gdzie tętno towarzyskiego życia 
o wiele raźniej uderza. Niechże więc to .inaczej* 
choć w tym kiernnkn na na»zą korzyść wypadnie, 
że rzetelnym usiłowaniom oddając zawsze hołi jm

stwa zaliczkowego ua 
kuponami około 40 zł., 
we w wartości 150 zł.

8. przy a- 
wywa :niu 
Tow .rzj 

1000 zł. gotówką 30 zł., 
trzy pierścienie brylanto- 

i 4 sznurki korali iv war-
ależEy,j)izyznamy chętnie i komitetowi łyżwiarzy, tQśc* 350 zł. Antoniemn Knauerowi medaljun wo­

żę wywiązał Sj-|- należycie z wytkniętego nobi* za- jemjy z r. 1866, i kartkę zastawciezą banku or-
dania, i że powiodło BU się zainteresować tak da- m-a^uskiego ;a złfltyYSgjrek z łancusz .iem. Aro
lece publiczność naszą, żeśftK.W dzień N. R. posę,!*- Kiang z sieni aomu^^^y: niic» Ormiańe
szali tłumuie na Szumanówkę, b5f przyglądać się konia karego, podejrzany jm ę  żyd w zfośtc s- 
ezarnjąccmu oświetleniu stawu i ze wszech miar szuego w Lcheni nbranin. J. Cz. pulares safianowy 
szczęśliwemu pomysłowi, przeditawitnia na lodzie z ® z -̂
wybuchającego wulkanu, który jakkolwiek w minia-! Z ł o ż o n o  w p o l i c j i :  surdut wierzchni zL 
turowych rozmiarach, zawsze atoli nader mile po- mowy, prawdopodobnie okradziony, który przytrzy- 

zmyel wzrokn i wyobraźnię naszą. mauy ua usiłowanej kradzieży przez Michała Dem
czoka w domu 1. 3 "T-a P^ar-zakonna, puzosta

Zb ieff 1 i ze f ł ^ z h y  p-: d o k o n a !  
siadamy ogółem 20 nowych doniesiefi z kraju o ta- m n i e j s z y c h  k* a d z i e ż y :  P. ika Iao
kich wypadkach, z których w powiatach bialskim, zef Germak, i woźnica doror.^ ju s  J.

drażnił
* Dragą już niestety G. L. wciąga miesiąca ukłf.da 

listę wypadków zamarznięcia inb zaczadzenia. Po-

zkice ^teraźniejszości.
X

(Ci^A 4-Jszy.)

Ginęło parę miesięcy. P> stotne. jesieniJf®
wstała pogodna zima. Oziminy ładnie po^bcho-
r.iły, ziemia dobrze z. 
"zysypał. W Stawiskach

larzła, później śnieg 
wesoło, dnie poguune,

loneczne, noce jasne, mrłóz trzaskający. U Wa­
fla w chacie szczęścia wiele. Mioua Aonka 
ząta się około gospodarstwa, matka już wy- 

oczywa w komorze, a Wasyl wróciwdzy wieczo- 
m z lasu, sam już nie wie S< rODic z radości, 
k mu dubize, tak miłd. Na kominie ogień 
i zela w górę wesoło, oświ sca izbę czysto urny tą 
wybieloną. Wasyl za;iaaa na ławie, żona po- 

aje ma miskę z gorącym l^arszczem, a ni drą­
cej kartofle dobrze okraszone słoniną. Sama 
zysiada przy nim, opowiada mu, że krasula 
ło mleka dziś dała, że chleo się jej nie u- 

irzył, to ręką oagarnia AiU włosy z czoła, a 
żytem mnśnie go tak milej po twarzy. Ou za- 

tda smacznie, a patrzy v cĄ z  na nią, to ją 
uchwyci i przyciśnie do piersi.

Odkąa ona w chacie, dianie go dzień jeden 
'  ugi, jasny, słoneczny. Paiaszka coraz mu 

i ładniejsza, onby uał duszę za nią, 
tr?ia ją jak może i chusty krasne, i biały 

. cienka koszula na niej. On o całym 
ie zapomniał, zapomniał i o czerwonym 

i o pożyczonych pieniądzach. Z tych, po

poi

enin księdza, po oporządzeniu Pałaszki i 
eniu wesela nie nie zi stało, jeszcze wi- 

karczmie za kilka garncy okowity, ale 
tc wesele. .Bawioiio się cztery dni,ele

gospodarska cój%8-n ie  hniałs taaiego wt- 
Pałaszaa Pgzenicę wymłócił, niebyło 

się spodziewa gdy'* źle w tym roku 
trzeba było so uie iu  ić na zimę buty, 

ich, bo jalj^eż pól' rie w sta^fm do
^niem of a,

minął, ale Berek się nienaprzykrza, choć wi­
duje Wasyla w mieście, a W asjl zapomniał 
przy Pałaszce o wszystkiem. Tak długo jednak 
trwać nie mogłe.

Jednego dnia, gdy Wasyl odwiózł sąg. do 
miasta, a było to jakoś z końcem stycznia, Be­
rek zngadnął g o :

— Cóż to Wasylu, wy zapomnieli ?
— Oj, pamiętam ci ja dobrze, panie Borek 

— odrzecze Wasyl — ale jak mi Bóg miły, tak 
dziś nie mam.

—■ No a kiedy? Ta to już miesiąc po te r­
minie, ja  już dłużej czekać nie mogę, mnie po­
trzeba pieniędzy.

—̂ .Cóż ja  na to poradzę, zmiłujcie się pa­
nie Berku, poczekajcie.

— Co to poczekać, wy nie wiecie co to 
termin, ja  tak nie handlował, jak wy me chce­
cie płacić, to ja was będę skarżył do sądu.

Na wzmiankę o sądzn Wasyl zaturbował 
się mocno i poszedł poszukać Fertiga.

— Panie Fertig ratujcie, zróbcie co z Ber­
kiem, chce mnie skarżyć do sądu, a ja nie mam 
pieniędzy.

— To głupstwo — rzecze le r tig  — j* z nim 
pogadam, a wszystko będzie dobrze. Dacie mi 
za to dziesięć papierków.

— Kiedyż bo niemam panii rijrtig.
— I te się znajdą.
Poszli razem do Berka, k tu y  srożył się z 

początku, ale złagodzony przez Fertiga, zwolnił 
następnie i stanęło na tem, że. Berek dopłacił 
Wasylowi dwadzieścia papierków, a ten wysta­
wił ma w zamian za stary, nowy rewers za mie­
sięcy dwa na 150 papierków. Fertig otrzymał 
przyrzeczone dziesięć papierków, a Wasyl kupił 
na spódnicę i fartuszek dla IV  .szki i z pie­
niędzmi wrócił do domu.

Przeszłą zima. Śniegi zaezcł,/ tajać, słońce 
cieplej zaświeciło, odkryły się ?■ -lone oziminy, 
ziemia wysychała powoli, już i płitgi weszły w 
rolę, a skowronki witały wiosnę w e w .  Wasyl
zaprzągł swe młodo woły
orać na pańsk'—  -----
ryzie, zmówi-j

wyjeelia 
ku

ołagiem

— biawa Bogu 1
— Sława, a eo tam janie wójcie ?
— P rz jw u ź ’1 jakiś papier do was ze sądu, 

podpisałem, ta  macie.
Wasyl zacnm nm ł się,przyszedł mu namyśl 

Berek i dług niezapłacony. Prześtał orać, pług 
zawrócił do domu, woły wyprzągł,''Wprowadził 
do stajni, a sam z papierem p o d ą ż y ło  dworu.

W©
U

d w o rze . i
SjjŁwis

wy-
wiski.

W samym środka wsi rozsiadł się 
niosł-JŚci nad łąkami i Wodą dworzec b 
Zabudowania ofi^erne, ogrody rozległe. * Możny 
to był dwór za dawnego pana; do Stawisk na­
leżało kilka wsi p,zyltgłych. W dworze tym 
mieszkało kilka pokoleń jednego rodu, a ród był 
dzielny, dostarczał synów i do rady i do boju. 
Ostatni z rodu stracił fortunę, lekkomyślnie, 
sam nie wiedząc jak i na co, wioski rozszarpali 
wierzyciele, a Stawiską przeszły na własność 
żyda za połowę wartości.

Czv ci dziś twarz wstydem uie płonie wnu­
ku hetmanów i wojewodów, czy ti serce me pę­
ka z żalu, widząc jak w tym dworcu, gdzie uj­
rzałeś światło dzienne, gdzie matka twoja skoń­
czyła życie, gdzie się przechodzą cienie twych, 
przodków, dzisiaj gospodarują i rojpościerają się 
żydzi? Że ten lud, który wiekową wspólną pra­
cą zrósł się z twoim rodem, który żywił tyle 
pokoleń, który twoi przodkowie własną piersią 
zasłaiuali- przed napadami dziczy tatarskiej
okiu.uą niewolą,, dzisiaj o radę i opiekę idzie 
do żyda ? '

Psisiejszy dziedzic Stawisk pan Izrael 
Szmutz, bogacz co się zowie, Tysiąc morgów 
najlepszej pszennej ziemi, sporo łąk przy tem i 
lasu kawał. Go -zeliua na wielką sfcaię, dwieście, 
wołów na stajni, młyn i wieś ln 
Kupiwszy Stawiską za bezcen 
musowej spnedaży. .Zrj
gpodajjflHiM^Hd

robociznę drożej niż okoliczni sąsiedzi, wypła­
cał regularnie, zarobek był większy skutkiem 
podniesionego gospodarstwa, a jednak lud da- 
wniej pracowity, zamożny, zleniwmł, rozpił się 
i zacząt upadać eoraz bardziej. Usunęły się to 
dobre wpływy moralne, jakie rozchodziły się da­
wni i z dwora na w;eś, a zastąpiono je tylko 
chęcią wyzyskania pracy i mienia włościanina

Dwór dawniejszy Jajśle był z lałem  zwią­
zany, związany wspólną rtligią, tą samą miło­
ścią ziemi i krają. Dwór z wsią stanowił jaitby 
jedną wielką rodzinę, i chociaż się zdarzali- cza­
sem, że ojcowie nraej byli dobrymi, nadużywali 
swej władzy, i mniej sumiennie wypełui -U swe 
obowiązki, jak ło się zdarza nieraz w niejednej 
rodzinie, jedni. ' p rz e l)a ^ ^ u « o b k ; wzejs-ruń" 
doznane krzywdy, a m ena p rze­
ciw napływom o b c y m .^ j^ ^ ^ ^ l wspierał wio 
ścianina i radą i z ufnością u
dawał się w kazd--fm wy ^ M I ^ » i e g o .

Wasyl poazedł P° ra^  do 
my za mm

B; edziniec ; dawpj
ch no* na pod 
waląc Na

stał ten sam, to występ) 
f-.jąc i zaokrąglając po roi 
w miejsce dawnifjsztgo gaS 
nach, stanęła szklanna wej 
za główne^ wejście. Z wj 
nure; sieni, zarzuconej, 
sprzętami więc postrń1 
i nowe, worki ze 
mnioj,szych i więks 
zapach okowity i cji 
pana Izraeda Szmujj 
ny na niebiesko,

Na szszlongu 
psem, siećZi ua pól 
szlafrok'1 w czapę 
rozmawia a* s\ 

vm ng

d\rora cJ<3

były to kiedy 
czywała ro<i 
dzińca były] 
chowały pfe 
szych hus.kl-l 
czwórne i pij 
ghną polepi^ 
dzińcn kury 
natrzęsioną 
ne wozy

Po 
ogród rfl 
niegdyś!

ludŁ i zamożno 
V, drodze p rj 

itęr



2. atrrćs&gT1- I k\M lovj
p o i i  c j i •' pled po^ęl»ty zapo*j,fniu nie z;

■| sptiuiaejaF
.1,11 » i " ano:  Annę LynkiewijS za kra- 

Ia drearsianego z sieni killu domów. 
a jbszŁiwanSgo za kradzież, Izydora 

za oszustwo na szkodę kudfca' L. F. po- 
aę. jtraez wyłuc '^OS-.tdwarów.

■ i i d z i o n o :  Pannie M. Pft z kieszeni
.*z kwotą. 37 zł. 70 c. naydlićy Halickiej 
rozmowy z znajomą osoWT 

^ g u b i o n o :  Pulares zł. i kartką za­
śnieżą 1. 33.719 ^  . srejjfrny zegarek z łańcu-

łV£(?s

K km złpt
e n d a 3. .batalionu 80 pułku piechoty 

ogłasrt^że hornista Fedko Sadowy od 1. b. m. za­
podział się.

— Łirzei. oy. Gdy kościół starożytny orze 
•ański w tak pięknej po odrestaurowaniu uka/ał 
nam się azaeie, przepełnieni radością prrafianie miły 
■£(£uiają obowiązek, i należną oddają clcść tj-m, 
którzy gorliwością o chwałę Bożą ujęci, tak skrzę­
tnie zajęli się odnowieniem naszego kbdJcla; a 
przedewszystkiem cześć i dzięki ks. Ostruw-kiensa, 
kanonikowi i proboszczowi, p. Karolowi Merlowi, 
prezesowi komitetu kościel. i wszystkim członkom 
btgoż a.onuir ta, jako i tym, Jttóny jakimkolwiek 
datkiem przyczynili się do odnowienia kościoła. 
Podziękowanie należy GK także'- p. Elementowi, or- 
ganmistfsDwi ze Lwowa. \ »  »ry prześlicznym orga 
nem ta ' 1& głosó w z manuał^g, pedałem, gotyckiej

jwiiyc^ giełdacł w ostatnim ty go 
TLaljmniej położenia rzeczy. Ślepa” 

^ym! Jorku trwała aż do 15. gru­
dnia, po c$m  ceny Iznlżyły się nieco. Kie -Spadły 
one atoli tak nitko, jaiąby kupcy europejscy zawią 
zać mogli stosuuki z kupcami nowojorśŁmi. Dla tego 
też zapasy wzrastają znacznie i wielijtrwa w muie- 
maniu, że haussa gjiełdy nowojorskiej skończy się 
nadzwyczajnym krachem.

'Wyłożyliśmy jaż przed dwoma tygodniami czy­
telnikom naszym, że więcej powodów przemawia 
za utrzymaniem się cen obecnych na targach euro­
pejski-h aż do przyszłego.-iiiżwa. Koniec roku 187® 
nie sprowadził też żadnej v docznej zmiany. Ceny 
były wszędzie scałemi; w Pa.yżu zaś okazajc się 
zwrot ku dalszej urożyznie. Obaciają się tam bo­
wiem, że zby/t ostra zima zaszkodziła zasiewom.

Na grwnicy niemiecke-polskiej, i niemiecko-au- 
str,i ickie^był w miesiącu grudniu handel zbożowy 
Jardzô  ożywiony. Z dnien 1. stycznia 1880 roku 

bowiem jboviązi>ja,cemi cła niemieckie od 
skoża. Starali się więc kupcy, ile możności jak naj­
większe zapasy przewieść jeszcze przed wspomnia­
nym terminejp przez granicę. Simo to ruch był 
mniejszym, aniżeli w roku ubiegłym. Niemcy nie 
potrzebują dla siebie znaczniejszego dowozu; sku­
pują one przecież zboże zagraniczne, aby je wy­
wozić do Szwajcarji i do Francji. Dotychczas do­
starczyło cesarstwo Niemieckie Francji blizko pól 
miliona cetnarów pszenicy.

Lwów dnia 3. stycznia. ( S p i a w o z d a n i e  
l w o w s k i e j  I z b y  k u p i e c k i e j ) .  Ceny za 100

S z l a g i  d e j*
orgis. pę tfijfcra  ,iZ j  
w n ts iś  w

tją kończy swój artykuł' 
Cwoż z tej denuncjacji 

zaczynają no-
d ić.iię  z planem w y^łku ia  hęcy przeciw Pola- 
j -; m w nad/Aei, że t.fm sposob bm odciągną uwa­
gę Moskali, od spraw wewnętrznych. Taka bsca. 
PŚzróiosM. korzyść rlądowi w-. 1803 r. Widocz­
nie wiąc carat zam erza mifirTy tej i teraz 
s pl-óffitfttć. r 2 *

u  gnstdwfle pozłocenie wielkiego ołtarza i osma- 
łowairi^kłego kościoła.

— n<opola odbędzie się dnia 4. sty- 
ł-879 —80) pierwszy wieczór m

fif tarhop&iskiegó Towarzystwa pryzjaćłS?’ muzyki 
w sali teatralnej pod kierownictwem artystycznego 
dyrektora p. Wł. Wszelaczyńskiego.

—  Tunel Św Gotharda zostanie niebawem 
akończony; robotnicy pracujący od strony włoskiej 
będą niedługo mogli podać dłoń robotnikom pracu­
jącym od strony szwajcankiej, od których dawniej 
dzieliły ich nieprzebyte granity a dziś tylko 400 
stóp rozłącza. Robotnicy słyszą już huk ładanków, 
rozsadzających skały.

— Bez długiego zachodu. Piotrkowski Ty­
dzień opowiada następującą wesołą historyjkę i Do 
plebanii jednego z parafialnych kościołów gubernii 
Fiotrkowskiej, przychodzi włościanin dać na zapo 
WŚ£d#i. Wedle przyjętego zwyczaju proboszcz egza- 
mi ’ujh ^państwa młodych i przekonawszy się, że 
oblnbienica nie umie pacierza, oświadcza, że na za­
powiedzi przyjąć nie muże, dopokąd panna młoda 
nie nanczy się chwalić Boga jak należy. Biedacy 
odchodzą strapieni, pan młody skrobie s*ę w głowę, 
bo porobił już pewne przygotowania do żeniaczki, 
biedzi się i Gapi, nie długo jednak, we dwie czy 
trzy godziny potem, zjawia się znów n plebana, 
oświadczając, że znalazł juz +aką, co umie pacierz!

— N. I. Paw liszczew , b. członek b. Rady 
administracyjnej Królestwa Polskiego, i dyrektor 
pra«y perjodycznej w Polsce, założyciel Dzień ni'- 
:a Warszawskiego, umarł dnia 20. z. m. w Pe 

tersburgn. Do historji polskiej wydał on kilka dzieł 
tendencyjnych. Otatuiemi jego pracami w tym za­
kresie była „ Anarchia polska za Jana Kazimierza 
i w ojna o Pkraii ę®, oraz dwutomowe dzieło o la­
tach 1863 /i 1864.

Wiadomości literackie naukowe i artystyczne,
  Jydzier polski w zeszycie njr. l. zawiera:

• Do czytelników. Wydawniotwłr^Ty^odwta Polskie­
go.   Dziwne karjbry-'"powieść Jana Lama- —
Różne zabnrzenia miłć-y, napisał dr. Jan Stel a S« 
wieki. — Keres^JtfidenC.e, Paryż przez A. II. — 
Sonet, wiersz -Bolesława Laiaowskieg>,— Woły ro 
boczę, szkice patalogiczao społeczne., przez  ̂ autora 
„Kłopotów starego komendant i Sapienti bat. 
wiersz M Rodoeia. — Kronika na ikowa, przez B. 
Abakanowicza. — Spadek fOO-ndlionowy. powieść 
przez JuUusza Vemea. —> Kronik'* tygodniowa.— 
Piśmiennictwo polskie, przez W. Kozłowskiego. — 
Wiadomości z kraj a i ze świata. — Wspomnienie 
o Lolu.

3k )sp o d ft f9|H 6^ p r z © m . 'i  h andel,
3 j . - w  d. a. stycznia. W 22. ciągnienia 

losów krakowskich wycągnione zostmy nastę­
pujące losy: Nr. 27657 wygrał :>0.000 z ir .; nr. 
63272 wygrał 3.000 z łr.; nr. 56180 i 12882 wy- 
gx«ły po 500 złr. Następujące 121 losów wygra- 

po 30 złr. mianowicie: 11^72 60964 57827
92 55131 57440 3758-2 65974 13695 30125

5725- 11369 32639 iL306 55056
1*3735 71303 39395 36407 4072

46217 37178 15787 
*7606 225,33 21676 

D9 45315 16511 14445 
56 59333 31139 31302 

■781 79416 5249 50428 
30691 59391

27291

Stowarzyszenia 
wiązane urzędo- 
ze Stambuła, w 
, stały się nawet 
nie "śmie wystą- 

'towarzyszenia te

i  -----
/  Doniesieniu, z fllipopola Li© przedstawiają 
wewnęt rzneg ) poioi jiua Ru mciii wschodniej w 
świetle zbyt zadawllniającem 
giratiastyczn?, jak wadom o ro' 
wale po powrocie jfeka baszy 
rzeczywistości istni ją dalej 
obecnie tak po*ężae4i, iż uiki, 
pić przeciwko nim ctwarcit:. 
rozciąg ;ją się ni-tylko na Ramelię wschodnią, 
ale także na całą Bałgai j§ i Macedonię, licząc 
między członkami swymi najwyższych urzędni­
ków rumelijskich i oułgf rsitieh. Utrzymują, że 
gdyby Aleko basza chciał zastosować przeciwko 
nim środki represyjne, stowarzjszenia usunęły­
by go i ogłosiły połączenie Ranelii wschodniej 
z Bułgarją. Każdy członek stowarzyszenia płaci 
rocznie do kasy związku 25 franków. Komitet 
centralny w ITlipopoln pes adajuż podobno fun­
dusz wynoszący 4 mil. franków w ten sposób 
zebrany.

Pszenica czerwona od 11-80 do 12 25 zł., biała 
po 11 80 dó J'2’25 zł., żółta cd 1140 do |l-75zł., je 

enna od — do —*— zł. — Żyto od 8-— do 
8'§0 złA nowe od —■*— do —■— zł. — .Jęczmień 

od 7-40 do 7 60 zł., pastewny od 6;5b 
do 6-75 zł. — Owies od 6-25 do 6 75 zł., nowy
od —'— do —*— zł. — Groch do gotowania o i
9-50 do 10*50 zł., paaTewny od 6‘25 do 6*75 zł. 
nowy od —*— do — — zł. — Wyka od 6-25 do 
do 6-50 zł. — Bób od 9-75 do 12 50 zł. — Kuku- 
rudza stara od 7-— do 7*25 zł., nowa od 6 50 
do 6*75 zł. — Rzepak zimowy od 10 75 do 11*— 
zł., rzepak letni od 9*50 do 10*50 zł. — Lnianka 
od —-— do —•— zł. — Nasienie lniane od l i  50
do 12*—- zł. Nas5enie konopne od —*— do —•_____
zł. — Koniczyna od 48-— do 53-— zł. — Kmi­
nek od —*— do — ‘— zł. — Anyż od —•— do 

*— zł. — Anyi płaska c i 35 — do 40*— zł. 
Spirytus za 10.000 litrów procent:
Gotowy ed 36'— do —*— zł.

Uwa g a .  0 pro.lnktach nłamkiem oznaczonych 
orzeka poniżej usposobienie. 

U s p o s o b i o n e :
Scaisze.
W a l u t a :  M a ik  . — Rubei 1 22 ‘/^  —

Napoieondor 9.31.

73086 50665 
10837 51472 
57420 24404 
46719 53921 

8033O 2479 
42317 ^4384 
14083 1 1668 
1U720 34899

)1 (39144 
59153 
53618 

29201 
22 
60 

[3S006.
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jy ;-ę zapodać czy-
5boza zuaidującemi 

**eole. Rnch

T i r a ?  S i .  H  i i i
S<. Piet. Wiedomosti podają w „Kronice* na­

stępującą wiadomość: „W Galicji, ą, mianowicie 
w Krakowie, odbędzie się w przyszłym rokn 
wielka uroczystość patrjotyczna pulska, która, 
jak należy się spodziewać, zaćmi swą doniosło­
ścią i wspaniałością tegoroczny obchód jubileu- 
szn Kraszewskiego. Uroczystością tą będzie — 
przewiezienie do Krakowa i umieszczenie w pol- 
sjcim Panteonie na Wawelu zwłok Adama Mic­
kiewicza, które, jak wiadomo, spoczywają do­
tychczas w Paryżu.® — Wiadoin .ść ta, ni-wie- 
dzieć zkąd i na jakiej zasadzie podana w tak 
stanowczej formie, gdy wiemy dobrze, że za­
miar przeniesienia zwłok Mickiewicza do Kra­
kowa nie wyszedł dotychczas po za granice pro- 
jeLtów dalekich, wydała się jednak tak ważną 
i brzemienną w gr, żae dla Moskwy niebezpie­
czeństwa, że St: Piet. Wiedomoślioh, poświęca­
ją uwagom u td  n.ą miejsce naczelne w dzienni­
ku, a mianowicie mćwią w artykule wstępnym 
co następuj": „W dziale „kronika® podajemy
dziś ważną wiadomość, że Polacy galicyjscy po­
wzięli stanowczy zamiar urządzenia w przy­
szłym rokn nowych aroczystości manifestacyj­
nych z powoda przeniesienia zwłok Miekłi wieża 
z Paryża do Krakowa. Polaęy barclźo gorliwie i 
czynnie temi czasy pawfiją nad poruszeniem 
t.westji polsjsiei .’^ /^obyciem  jej hądź ęo bądź, 
z zapomnienia' i należy przyznać, że dzięki 
przeważnym bardzo wpływom własnym, tudzież 
potężnej protekcji wielu osób. zajmujących naj­
wyższe stanowiska w Austrji, pracują nie bez­
skutecznie. Jak  w uroczystościach z powo lit ju ­
bileuszu Kraszewskiego, t ik i w jffzyizłym ob­
chodzie przeniesienia zwłok Mickiewicz^ do Kra- 
kewa, widocznym, namacalnym jest cel jeden : 
dokuczenie Moskwie, zastawienie na nią pewne­
go rodzaju sieci (?). Gdyby nie ten cel — nie 
byłoby jubileuszu .Kraszewskiego i zwłoki M e- 
kiewicza spoczywałyby przez wieki w Paryżu. 
Mickiewicz był wprawdzie wiGkim i populai- 
uym poetą, stanowiącym chlubę Polaków.. AU. 
Mickiewicz urodził się w gibernii Mińskiej, 
przemieszkiwał lata największej swej twórczości 
w Mimie, Grodnie, Petersburgu., w całości więc 
należy do Moskwy... Gdyby V d y  Polacy, bez 
żadnej ier- pmsee, mianowicie * bez chęci do 
tknięcia Moskwy przaz manifestację anti-mos- 
kitWcką chcieli mu stawić pomnik, lub przeno- 
s.ć zwłoki jedyni- dla uczczenia jego zasług, 
to i pomnik i grob jego mógłby znaleźć miejsce 
właściw.-ze w Kiwnie, Mińsku lub W,lnie... Lecz 
uroczystość podobna w Krakowie imisj mieć i 
sędzię miała umyślnie x z /,am‘:r fl0 cheiakter 
srogi Moskwie. O ć*żt.in te/, iedzieć trzeba 

,wWzi*v‘5t ,ii »żvu...
l’**m < JWN

O odkryciu tajnej socjali,tycznej drukarni 
w Berlinie podaie Eo-dd. Alit. Zig. następują­
ce szczegóły: Po południu w pierwsze święto 
Bożego Narodzeni.1 odkryto Plan-Ufer pod 
nr. 2o, w CŁfńcilfiiiasta, gdzii zamieszkiwał o- 
sławioay agicatOj* dążący do marchii, z-cer E- 
nrl Werner, tajńą drnkarnu i ,ią zabrano. 
Schwytano Wernera w chwili składauią osta­
tniej stronnicy pisma ultiarerolucyjnego Der 
Kampf, znaleziono też wielką liczbę prawie zu­
pełnie skończonych egzempp-zy tego pisma i 
obłożono je aresztem wraz : pi asa i wszy- 
stkiemi przyrządami drnkaekiemi. Wernera 
przyaresztowano natychmiast pomocnicy jego 
anstrjacki i saski socjahsta rkrótce także zo­
stali „jęci, a następnego dniatakże polski stu ­
dent (V?), który re-ujerzał tukj to pismo. Jak 
wieść głosi, rozpoczęło się aż przedśledztwo 
przeciw uwięzionym za przygotowywanie zdra­
dy stanu. Przeszłość Werueic była bardzo bu­
rzliwą; miał on * l ia ł  w ostatniej polskiej re­
wolucji, dostał się fo niewoli rosyjskiej i kilka | 
la t przesiedział na Sybirze, ,'óźniej zjawi! ślę 1 
w Szwajc-arji i należał także lo owych agi tato- j 
rów na rzecz internacjonała, itórych w Bernie j 
oskarżono o rywolanie tamże znanej awantury.; 
Z skonfiskowanych pism zdae się nie ulegać 
wątpliwości, że aresztowani mają zwrąski z 
skrajuemi repolucyjnemi żywołami w Moskwie 
i Szwajcrrji; okazałe się to iwłaszcza niedawno 
podczas procesu przeciw nihilście Gnrewiczowi 
i towarzyszon z piśm^ znaledonyeh a nich. — 
D-dej przytasza ŃordJ. Allg. Ztg. wiadomość z 
Bór sen Courler, Ż9 Werner paco wał w drukar­
ni Buxenste'ia, gdzie się drukuje Borsen Courier 
i że już wUśiieiel tej idnikm i był przesłuchi­
wany, czy W e rn e r  do d-ukoMania pisma rewo­
lucyjnego nie rży wał jego -zcionek i iuuycn 
przyrząiiów.

W skiPek tych odkryć policja coraz ba­
czniejszą zwraca -wegę na agitacje socjalisty­
czne i obecnie wydaliła z Berlina dwóch kraw­
ców Zimmr.tha i Benzina.

^ la S s i
U s‘

•iNsjs- 791
iSUe* .

' ■ d i
vCS:!-" iV

Z óiM  i 
*  3 1C4.ÓU ,

1-22 :7i i

stycznia. "

j<*Jo ■ ankśjark;* 
-d I 9 - * ■

A.
45 60 
l 4 90

£ 31
ersŁ/wAi' j silne 
styczn* , 

i 6 :r> Ą  5 ' 
l i  {5 7 x 2 ;".'. . *18 —

i - 6.50 . 110.25
45.™ iwe.k'1.3;3.ia

rów A N) 3jtf |«  f
> zlfiw r.»«Sswca -jlsćłiB Ląalń

~ Ą  p? ,
3. styczpG. i r*;0,

95 50 v6 — 

i 9 — ;;9 75

Praga d. 2. stycznia. Lody W ełtaw y 
ruszyły wieczór; wylew n-A zagraża; tosamo 
z prowincji wiadomości brzm ią pomyślnie.

W iesbaden (Nassau) d. 2 . stycznia.
N a Renie i Menie lody m szyły. W  skutek 
przerw ania tamy pod Russelshe.m  ta  miej­
scowość, tudzież Kossheim i Florslieim za­
lane. W  winnicach w Hochheim znaczne 
szkody; wszędzie najstraszniejsze obawy. K o­
m unikacja kolejowa między M oguncją a 
Frankfurtem  i M oguncją a  M anheimem za- 
stanowiona.

Berlin d. 2 . stycznia. „Reichsanzeiger® 
ogłasza datow aną z d. 31. grudnia a przez 
S tolbirga (od Niemiec) i Szecbeniego (od 
Austrji) podpisaną deklarację względem prze­
dłużenia tra k ta tu  austrjacko-niem ieckiego.

Berlin d. 2. stycznia. Na wczorajszej 
recepcji cesarz niem iał żadnej przemowy.

P a ry ż  d. 2. stycznia. Na wczorajszej 
recepcji w pałacu Elizejskim  am basador n ie­
miecki Hohenlohe zapewnił m inistrowi p re ­
zydentowi Freycinetowi, że Niemcy są dla 
nowego gabinetu z tem i uczuciami sympatji, 
co dlą poprzedniego. Freycinet, wielce zado­
wolony oświadczył nato, że ze swej strony  ni­
czego nie zaniedba celem utrzym ania stosun­
ków między oboma krajam i przez poprzedni­
ka sprowadzonych.

Konstantynopol d. 2. stycznia. Zape­
wniają, że na wczorajszem posłuchaniu La-1 PRZYCHODZĄ DO LWOWA
yarda u su łtana  kw estja bibMjna zagodzorią, z fo d w o ło o zy sk  : ua faworze •*/ Podzamczu: o go 

, . „  . , , P . dzm;o |  r-iu. la raao pociąg miosraay.
—  .1-----------   z  po DWOTjOCZYSK; : na dworzsegłówny, lwowski o g

dżinie -iO aa. 30 wi tczór, pocięg pospieszny, o go 
S mia. LO rano, p„oia« mięszauy, o god. 4, m. 12 p 
południu, pociąg mięszany,

P oo ią^ t Kwlaipwar.

Podług segarsi JEtwiciego.
DO KRaKOWA: o godzinio ł) min 50 przed pór-poê  

poeięg pospieszny; o go:Iz. i  m- 58 raut pociąg 
osobowy, o godz. 5 minut 9 po połudrhn f Mlftg 
mieszany.

DC PODWOŁOCZYSK: z główne •* Ąwtirca: o godz. 
rano, pociąg pospieszny; o 0„U/iiiiie 12 uinut 
po pełua. pociąg mieezLjy; o godz. 10 Anin. 81 wie 
tzór, pociąg mięazany. c

DC PODWOLOCZYSK; z Podzaincza, o Jgodz. 10 m 
wi wzór pociąg wieszany; o godz, 2f m. 52 w pa.ad 
uiu pociąg miębzany. /

DO C^KRNIOWIEC: 0 godz. 6 1 iiiii. 30 ranr pociąg p 
spieszny, o godz. 12 cain. .10 rano , pociąg mięć 
ny, o godz. 11 min. 10 w nocy, pociąg mięszauy.

DO STANISŁAWO W A: na Stryj: o godzinie o min. 67 rur

została. P o rta  zaprzecza wiadomości o n ie­
pokojach w Prizrendzie. („Pol. C o rresp /)  

Konstantynopol d. 2. stycznia. Kwe­
s tja  biblijna została na wczorajszem posłu­
chaniu L ayarda  załatw ioną jak  następu je: 
zwrot zagrabionych w Towarzystwie misjo- 
narskiem  papierów ; chwilowe wydalenie 
Achmeta Tewfika; m inister policji wystosuje 
do L ayarda list z wyjaśnieniami. Ze epJ1'-

N A D E S Ł P E . *

Czas odnowie prenumeratą na 
„ S z o z u t k a .“

. . . . Prenumerata całoroczna 10 zł., półroczna
niemem tych punktów L r ." '1*1 przyw róci 5 — Adres: Redakcja iśzczuthą ulica Haii-
swoje urzędowę sto«uum z Portą . ckt, 48.

Lo' *■/“  “ • 3. styczni;. „Office Reuter® _£ w «a
8 on osi z K onstantynopol dnia 2. styczn ia; Racjonalny środek leczn iczy  , przeciw  
Urzędowe stosunki między Layardem  a P o r - j  chorobom płuc.
tą  będą praw dopodobnie ju tro  przywrócone. Najnowsze umiejętne DŁuania stwierdziły, ie 
In terw encja Niemiec i A ustrji przyczyniła krew n tnoerkuliczuych (suchotników;), skroMi
się do załatw ienia sporów.

7? teatrafi kr. aksrbka.
Dziś, w sobotę dala 3. stycznia 1880. 

Po raz drugi:

T R Z Y  F L O R Y

cscych, cierpiących na bladaczJ^ę, aa ui^dokrewaość, 
tudzież u rachitycznych nie zawiera W sobie nale­

ży te j przymieczki soli fc-forowo-wapieuhycn i żela- 
'zistych, prócz tego, ^  u luberfculicznyL:, akrofnli- 

iznych i rachityczuyA (angielskie chorfeby) pierv/- 
azb te dwa pierwiastki wydzielają się. it, nadniiarz::

1 ł moczem, że zatem ten częściowy ubytek- do mnk- 
cji życiowej potrzefcuych soli fosforowo-wapienno- 
źealzlsiych jest główną Prz>ozyną cjrorób płuco-

Komedia w 5cm aktach przez palią S a m o jfc a k ą * * # .1 P^<>duJ>y
S a n a ,  p o ^ u a  przez komisję konknr-ową k l k :  szybki ubytek sił. Podług widzimy jasno,

l  o c L k  o godzinie Ł i  wieczór. . i wymienione cno, g  inne, tylko t-

•wezr-sn

W ie  deń d. 2. styczni . Lody na gór­
nym Dnna&iu mszyły w  nocy . rano od M ar- 
b ach ; dzj^  o godż 1 1 . przed połmjgj^iL do­
tarły  aż poniżej Krems, gdz ,i^w uda doszła 
do 612 e;entyme*rów. Miasto Stein i okoli­
czne osaaj.y już zialane; K rem s w niebezpie* 
czeństwie-^ibłopływy górnego D unaju wzbie­
rają. , A)d Tullu aż do graoicy W ęgier stoją 
zatory  lodowe.

W seddń d. 2 . stycznia. Telegramy z 
okolic górnego D unaju, które do centralne­
go komitetu powodziowego popołudniu nade­
szły, opiewają niepomyślnie. Lody Innu są 
w pełnym  ruchu, i może wodę zastawią, a 
wtedy Simbachowi groziłoby nieoezpięczeń- 
stwo Pod B -aunnu środkowa część mostu 
runęła . Rzeki Traun, Enns i niemal wszyst­
kie inne dopływy Dunaju wzbieraj j, niebez­
pieczeństwo dla Wiednis wzmąga bię przeto. 
W K rem s doszła jtfoda popołudniu do 1 9 1ft 
stóp, a więc znaczna część m iasta niew ąt­
pliwie zalana. Zaior w Krems znowu się 
wzmaga w górę k t  Marbach.

W  Tullnie s ta i lodów się nie zmienił. 
Tosamu pod ¥ ”iednem , gdzie i tż  w szystko  
zarządzono na wypadek niebezpieczeństwa. 
Mimo że na  dzisiejszą noc niem a obawy, 
jedoAkoywż inżynierja miejska zajęła swoje 
posterunki ’ w p rz y tu łk ac h . W  samym Du- 

ąju i w* kanale woda popołudniu o kilka 
c«im netrów opadła, a w 'Wiedniu o 30 cen- 
tviłK*ów.

■ i k y  GreifensteineH’ (na Dunaju) woda 
o d V k  3. wieczór nagle wzbiera.^ Zator 
od namend aż po O rt już ruszył i Mnaj 
jest am wolny od lodów.

środcK leczniczy może gruntewią pr .yoifcłć pomo 
: który usnwa przyczynę tycu rob, ,o fiest ch 
' remn organizmowi przysparza- o;akujących fosfor
; wo-wapienno-żelazistycb soli j, odpowiedniej d 
mieazce, w formie dającej się, łatwo zasymilować

W niedzielę dnia 4. stycznia 1880.
O godn. pół do 4. po połnd.

Ostatn: koncert i próba -. . .  , , , . , .  , , przez uo podflibsie odżywianie j tworzenie krwi
tańców ka r iawatowyęh_^Ł-J- , jypjakcwej zasKorapienie się waX)iiv grazów. M^szystf
 piechoty kr Gondreconrt. ____ '  ̂ ie za ênx inne środki leczni. y,i *Aóre nie zawiera^

O i w  7 . wieczór • tyer. pierwiastków w sobie o na) vięce* łaf
dzącu oddziaływają na pojedyncze gy ptomy |iei 

^ k a l m i u r z a n k i  'pienia, nigdy takowych grurtcwiie i ’- Yale nsun
_  , ,, „ . . . T „ M v  . . . . nie mogą. ADtekarzow* Heibali iy 7iednir (z
Wodewil w 3 aktach Jana Nep. Kamieńskiego Barmhorzigkeit, VU., ip.,lg ,Ł rasse ■), udało gi

9. idu, y -. _ac aego. przedstawić w swoim podfosforowo-wapierno-żel
syropi taki środek, w Ltoryn. fosforow 

wapienne i Ż8iaziste sole zawiera, te (są w odp
l*.nUla A

P rzy jechali dnia 3. Stycznia 1880.
HOfalD aU R uFSJ8K l: W. hr. Komorowski wieumej formie i ilości, i że Matem tenże odpow'

z Hawryłówki. A. hr. Krnkowiecki z Aasmanic. 
K. hf- Orzechowski z Królestwa. U. Rouakowskl 
ze Stanisławowa.

da zupełnie wyżej przy u. czolmu wymaganiom, 
dyczne znakomitości, i wleleBnader zdolnych lek 
rzy, którzy ?a. pomocę tego Bródka czynili próby

HOTKL ANGIELSKI: A. Budyłowicz z Mo- osiągaj- naaer korzystne lezaitaty, wyrażają 
skwy. K. Czajkowski z Zerawy. W. Czajkowski' o skuteczności tegoż w nai wpujący sposób: „Uh 
ze Swirza. J. Kakowski ze Zboisk. Z. Słenecki z rzy dostają dobry apetyt^(czasem wilczy głód
jurowiec. J. Zawadzki z Kniaziolnk. St. Kossecki
z Przemyśla.

HOTEL KRAKOWSKI: A. Papieski ze Stry­
ja. W Strsałkowska z Hurzyłówki. N. Stupnicki 
ze Skorego. H. Macharrkj z Mielca.

% lubi,' hjiEdiowtj. 3 stycznia.
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W iedeń 2. stycznia 1880. 
godzina 2, minut 30 popołudniu.

Węgier, kred 270.50 
Anglo-anstr. 144.75 
Kolej Kar. Lud. 25^ 25 
Kolej Połud. 84.50 
Koiej Elżbiety 183-50 
Węg, Nordostb, 1S7.— 
Wied. Comanal. —,•— 
GaMz. indemniz. 95.75
.josy sieamP y. 116.— 

t  Losy tnre 16 -
!a/

Losy kerdytowe —. — 
Akcje iran.-aast. —.— 
Unionsbans 102 60
No-dbahn 233.25 
Kolej Alfóld. 746.50 
Kolej Lw.-czer. 148.50
Rudolfsbahn —
Weg. obi. p.Jf, ii. - 
Losy z i j m t  16C.50 
YerkheralBk

zdrowy sen, świeże wejrzenie. U tuherkulicznyc 
łagodzi kaszel, rozpnszoza flegmę, wycięczające 
ty ustają, a siły przybywają/ rychło. Z powodr ?z 
ściowego tworzenia się, osaćjt wapiennego na wrzr 
dach, następuje zaskleDienijP wizodów na pUeacl 
a tein samem nstają cierpiejnia. Również dziaia w 
śmienicie Hemabnegc syrop/ podfosforowo-waplenn 
że azisty w chronicznych (katarach płacowych, 
zaflegSiienie, niedokrewnosć, bladaczkę, skrotnł 
krzywicę i ogólne osłabienie. U dzieci ćziała w  
piennc-źelazisty syrop niespodzianie skutecznie 
przewyższa w swej skuteczności tran :*y4i. (II. 2-

D o k ł a d n e  p o u c z e n i e ,  ś t r e s z c z o n  
w broszurze Dr. Schweizi^ra, dą^ane jest do każi 
flaszki. Cena 1 zł 20 i.. Należy zawsze wy r a :  
n i e  ż ą d a ć  H e r b a >i ; g ą^^yropu wapienno-żel 
zistego i kupować ai-jo bezpośrednio lub w nast 
pując^ch składacl : w el .wowiew apt. pod Srebrny 
Orłeijl Zygm. Ruckera * w apt. P. Mikolasrua, 
Kralowie w apt. Ernest Stockmana] w Brzeżana 
w pot. B. Dembiński ę o, w Czerniowcach u Go 
cho^/skiego, wr Drohobyczu w apt. L. Dobrzyń1 
ckGgo, w Jarosławiu u J. Rohma, w Suczawie 
N. Karaczewskiegt.
• ęm  r.-tsrss-x sussm asisam m k

F r z e c h y  k a t e r o m
kaszlom, zapaleniu ojjłucnej i rozdrażnieniom pi 
siowym i garałowym Lekarze uznali za^środki na 
skuteczniejsze Syrop ji P astę  z owocu^Nafć pa 
De.angrenier z ParyiA

Wt- TWłailfj, fm r  M Łrajew sk
lekarz zdrojowy w Teplicach czeskich, 

osiedlił się stale nal zimę we Lwowie, 1 mie»z 
przy ulicy Koścluszkji 6.

Chorych przyjmuje od 4. do 6. po 
(Mechaniczne leczenie chorób żołądka, zastoso 
elektryczności.)

Dr. K a r c z
trudniący się od adltiu.nastn lat specjalnie radyk 
Uczeniem e hpr ót  s k ó r n y c h  x z a k a ł  
k r w i powstałych i w z m a c n i a f i l e m  s i l 

kiem n a d u s y s l a  o ł ^ 1 t o 15 o h 
ordyanje w mieszmniu przy niscy Wałów j 

od go^s pjszlO 8—4.
(Takie U*tow&ie przy"icl»*ej dyskrecj

Jbgo 9P(rraonik* ■*> powyzozy^h r t  
(drngi'1" wydanie) >.jożna n.thyć n autora 
- riłaoh pr cenK 1 ąj) ct, ża *igzepi

’-r%:
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■Jo. Ty wychodzącem w Nowym- Jor- 
r*ł miśnut P feie York Musie h a ^ e &eview zuajdu- 

jiyVekawe Bpi,v0z danie o grze, Antoniego Rubiu- 
,3ina Oio jak pip^ uowojorkBki Recenzent:

T oraz Rubinstein zmienia tema *̂ Skacze i plę&a 
|d je nego końca klawiatury do dru&i&§>o« Gra ła- 
YoćL ,-e, cicho i uroczycie.- SłyszałemMzwuiiy kośeiel- 

^wiatia na niebie zapalały sic je- 
ihodz^ce

|e  k po za gor.
no po drągiem. Ujrzałem sschocMce gwiazdy. 
Wielkie organy wieczności odezwały s it ,  począwszy 

lid końca Swiaia. Poiem muzyka zamieniła się w wo­
lę, pełną meujtićgo myślą uczucia — i skropliła Bię 
•ip tap, Lp U p , tak jasno i słodko, jak Uzy radości 
■padające w morze blasku, tak było słodko, jak bu­
ja słouka, osłodzona białym cukrem zmieszanym ze 

■proszkowanym sreorem i womemi diamenty...
I  Potem Rubinstein sie wśoiakł. Palcami przeje- 
■  ł po włosach, podkasał ręka y, szeroko rozsunął 

pły, wykręcił stołek, przechyli' sie naprzód, i do* 
taro, powiadam wam, wziął się aa dobre do stare- 
I pudła! Walił je w twarz, policzkował, za nos tar- 
L i t a uszy szczypał, po hzjonomji drapał, aż for- 
puńie wrzeszczyń poczęło. Powalił je o ziemie i ha - 
tonie nogami deptał. Ryczało pudło jak w ó ł, be* 
Vo jak ciele, wyło jak pieB, kwiczało jak proBie, 

piszczało jak szczur, ale nie popuści! go Rubinstein 
i jeszcze nie popuścił starego pudlp. Wyprowadził 
■ rawe skrzydło, potem kwe, potem środek. Otworzył 
gieó armatni — działa oblężnicze, dwunastofnntówki 

aun —  wielkie armaty t u , małe szmigownice, śre­
dnie hakownice , kole , bomby, szrapnele , kaitacze, 
-ranaty, moździerze, miuy i jaszczyki, Wszystkie ba- 

k n*je i bomby Jednocześnie. Dom sie zatrząsł, świa- 
’ a tańczyły, ściany sie chwiały, podłoga sie podnio- 

pułap sie opuścił, firmament sie rozpenł, ziemia 
Idrgała wraz z niebem! Cały wszeunśw^it! kluski 

rtoflana! wódki za dziesiątkę, wiązkę bretnali, 
azł kotek! pije Kuba do Jakóba! O du lieber Au- 

Bstin! rum, rnmm, brumm dndel videl dumin, klang, 
ping, p laug, porrelang — brzden! — I tak dalej 

d u lc e  m f i n i a m .
N a j w y z iz e  honor& rjnm  — 3 marki za

Idwo — otrzymał artysta berliński Siegrist za role 
cmmlera w sztuce „Hrabina Lea.“ Ma on wy- 
osić następująco wyrazy: „Mo, pamo ! wyjdź moja 
iko,* za cu mu Bie według umowy należy 15 mars, 

K o r e sp o n d e n c ja  o d  re d a k c ji. Bezimien-

Ich iazaleń me przyjmujemy.
■faOłMflUgiiA Janin ie I

S t a t k i  u t i r a c k i i  i  a r t y s t y c z n e .
I * £en mały. powieść Altonsa Daudeta, druko- 
dna w 1'ygodmu, wyszła w osobnej odbitce nakła- 
jfii Księgarni Polskiej. Należy ona do szeregu tych 
>wieści, w których pierwszy żyjący obecnie powie- 
opisarz ceinje. Jest to opowieść u życiu człowieka, 
„ry nie odgrywał w życiu wielkiej roli, był sobie 
fykłym małym człowieczkiem, lecz te powszednie 
kleje losu są przedstawione z niezmierną pBycholo- 
(ćmą prawną, z artyzmem, który w codzienne wy-

rki potrafi wiać tyle siły prawdziwie dramatycznej, 
na czytelniku robi nieraz potężne wrażenie. Dan- 
tt chcia* w bohaterze powieści, Danielu, przedstw 
lu swą własną autobiografię i truune początki swego 

toyota, kiedy jako bakałarz prowincjonalny musiał 
raaiac na kawałek obie Da, a petem w Paryżu do­

lać sie stanowiska za jakąbądź cen«. Ten mały 
!t jeanym z mjoelniejszycn utworów Daudeta i zo- 

jo* prawie na w szysw e jjzyki eywilisowanyeb 
ffodów preetłnmacswiy. #      _

m ierowioe, gm ina ot. 80. JNienowioe^ gm ina zł. 1 ct. 55. 
Zamieuhow, gm ina zł. 1. W ysocko gm ina zł. 7 ot. 70. 
Korzenios, gm ins zł. 3. /am ojśo ie  gm ins z ł. 1 ct. 8. 
Nowa grobla, gm ina zł. 8 et. 39. Zabłotce gm ina ot. 50. 
Dobkowice, gminu zł. 1. T uligłow y, gm ins zł. 2. C h ło­
pice, gm ina zł. 8. Boratyn, gm ina zł, 3. Jankowi ce 
gm ina zł. 1. Tuczępy gm. zł. 1 ot. 50. Rokietnica gm. 
zł. 2 ot 5 J. Piw oda gm . ot. 32. Kr. M arkiewicż pro­
boszcz zlr. 3. Kaszyoe gm. zł. 2. Sfełnszów  gm . zł. 0. 
Miohałówkn gm . zł. 2 .D unkow ice gm . zł. 1. Św ięte gm. zł.

ct. 36. Radym no zł. 8 L eiachów , parafianie gr. k. 
zł. S. — N a d es ła li: K*. infnłat Józej Hoppe z ł. o. JW- 
Zbigniew hr. Lanokoroński zł. 5. Przew. kc. S ik n p  
Hirsohler zł. 50. J. O. księżna Leonowa Sapieżyna zł. 100. 
Ks. kanonik Łoboz z Przem yśla zł. 2. Ks. infnłat Sew e­
ryn Morawski ze Lwowa zł. 1"*. — Ze składki zebranej 
przez W . Edw. M ioew skiego: W . Edw ard M icewski z ł. 10. 
JW . babinu K wileoka zł. 5. Chaimm Saohsenhant z ł. 1. 
barko Cbaryton zł. 1. Jędrzej Duda et. >0. A leksander 
Korecki ot. 10. Jędrzej Stab ot. 20. Kazimira M ich­
niewski zł 1. Ignacy Protasiewioz ot. 30. F eliks Ha- 
d elik i ot. 20 Dąbrowski ot. Jędraej K oreoki ot. 20. 
Jakób W nękiewicz ot. 40. R asem  zł. 496 et. 84. P . T. 
dziękuje terdeoznie im ieniem  n ieizozjślw yob. K om itet.

S in M u S i.

Dr. Leonowi iiosenzweig,
tliliśc ie  w e  Lv»owi«, olica D o m lm ss isk * .

Będąc od lat dziecinnych po przebytej ospie 
oczy mocno cierpiąca, w bituiek czego prane 
bielmem powleczone zostało, zagiużoną byłam 

Ipełud utratą wzroku. Z nirady znakomitych o- 
fistós? zmuszoną byłam pof.dać się operacji, kto- 

się p o d j ą ł  ur. uosenzwdg i nykonai tęz z 
ie lk ą  zrącznośuią i najlepsz- m skutkiem, a prócz 
Ero o Kazał tyle starania w ‘zasie słabości, iz o- 
jowiązkiein mym jest publif tn ie , serdecznie Mu
Ipdziijkowaćiz szczerem gr: 
.rpiącym jako zdolnego
karzą polecić.

W
A n m

t
tonaniem, wszystkim 
•uiistę i sumiennego

1 .  S k ł a d k a  na dotkn
| iuCie jarosławskim  : Rada pofljatowa jarosławska zł. 225

z W ięzownioj 6 koroyf  O. książę Jerzy Czartoryaa*
] aojża. Zebrane przez o. k »i»< istę  a Jarosław ie nastę  

yiąue sk ła d k i: Cieplica, parafij me zł. 2., Pruuhnik m is  
leuizku zł. 12. W ylew a, g m iif

Izięczna 
na htnmcrling.

ycb  gradobiciem  w po-

zł. 2. Rączyna gm ina
8 ot. 11. Zam iechów , paritiauie zł. 1 ct. 32. Cie-

Rolnictwo przem yśli handel.
W a lu s  z g r o m a d z e n ie  członków Towarzystwa  

gospodarskiego oddziału brodzkiego zwołane zostało ną 
dzień 6. lutego a<. Brodo jk. W udnośnem zaproszeniu  
wezw ano członków, aby w rai ie m eprzybyoia na p o sie ­
dzenie oświadczyli w  ozas przedtem , ozy ohcą należeć do 
uddzuin czy nie. Na porządku dziennym  zam esizozoao 
t .ż  i pu .t m ówienie oo do dalszego istnienia oddziału.

k o ł o m  i  j a  31. styczniu. W ydział tutcjfzej kasy 
oszuzęanoś.i uenw ałą z dnia 20. stycznia b. r. postano „u 
zniżyć od 1. m am a b. r. stopę procentową, a mianowicie: 
od w kładek b -z  ograniczenia wysokość z 7 na 6°/0, — 
od eskonta weksli i od zaliozek na zastawy z 1 Uu/0 na 
9°/oi i i e  zatem  tym włascuuelom  w k ład ek , którzy by się  
z tern po.i,«tiuwicuiem m e zgaozali, kapitały wkładkowe  
najdalej ao 1. marca zwrócooe być m ,gą. Njrz^ł.jsz nie  
Się w u^nzuKuuym term inie uważanam będzie jako mii- 
o .ące przyobyieoie się  do pow yższego pO(ta.' owienai.

P r e a u i t c j a  w ę g l a  w K rólestw ie Polsitibm. Roz­
wój pruunkoji w ęgla auim cnnego tamż przedstawia się  
w następującym  stosunku W roku 1878 wydobyto 
byte 20ł/j lŁ.ijonów pudów (1 pud =  4u fum ów), w  ro­
ku 1374 — 241/, m ii., w rosu  1875 — 26 m il., w  roku 
ib7b — Ż71/, m d., w r, 1877 — 37ł/> m il, , w r. 1878 -  
4U1/, m a ,, a w roku 1879 — 43m .ljonów  pudów. W zrost 
prouuaojl w przeciągu lat sieom in w edług urzędowych  
d»nyvh dochodzi przeszło do 1U0 p<.uO.

k u l e j  T a r u o p o l - J U l u i4 l s . i l  n .  „From deublą.t1* 
donusi, zo inidioioiutwo z .rzą o z iło  wŁSLie w o j s k o w o  to 
ohmoz^e zb>dame tej trasy, która, jak wiuduu.o, je»t od­
nogą aolei Karola Lud-sika do gram i y  rosyjsko - jiodol 
s no, W komisji ao . oząoej biu ą  u jz ia t rep.ezeutanui 
t i.s  z k i a j o y  .h  i w ujskow yoh, tudzież jem ralnej 8ti- 
spekoji kolejowej.

O p ł a t u  C . a  na kom orach rosyjskich. a6 o n  
Urzędowy1* ogłasza rozporządzanie,, w edług ktoregO cło 
uotychezab ^ubierane wyłąuznie w złocie, w kuponach  
pożyczek platuycn ziotem  i w asygnacjach Banku Pań­
stwa, się  nadał na meu.ói-yoh kom orach pobierać
także w biletach naukowych prubkich i niem ieckich . 
Mianowic.o nu kom oracn: j ur bursk iej, taurogensk iej, 
wierzbołowskie^, g ia jew sk iej^ ek sand row sk iej, m ławskiej, 
sao/.ypiorss-ej, Sosnosnckiej i z r -ńnw iHI. m o im  będs e 
opiuuao i»o bdetumi Jb. uku Pruskiego i  Cesarstwa Nie- 
m .eoaiego , na koa.or»ch z»u : słupeckiej, gorzduwskiej, 
fiu^oWskiBj i nieSzzWsKiej, mozua Ogazie piauic ty.ko b.- 
iBiaim Banku C esars.w a N iem ieckiego. B iiety przyjm o­
wane oęaą tylko takie, żeby nie było potrzeb * zdawać 
renzty po uenm w s tusunku oc8 rubli metal, za LcuO 
marek.

u u a u s a  31. stycznia. (Sprawozdanie tygodniow ej. 
W tym tygoom n m ieliśm y prawie c iągle  mróz przy p ię ­
knej pogodzie; w i«ti łn iel.śm y południowo-zachodni. i'o lą  
są g .u o ą  warj(yią sait-gu pokryto, lak , że o zasiew y mu- 
m a  hyc spokojejiii.

W Nowym  Jor „u spudły ceny pszenicy dosyć zna­
cznie, bo z 1 o d .  471 o. na doi, 40 ot., dopiero 29. bm. 
ueny pszenioy znowu w yniosły i  uol. 4ti o., mimo zwiększe­
nia ■ ę zapasom u 63U.U00 b u sz li, tak, że zwpasy w yno­
szą obecnie 31,cbU.< oc o u sz li, na kióre zaczyna craknąć 
ik łanów , a to z puWoun małi-go wywozu do Enropy. — 
W A ngiji ueny pate aoy cukoiw.ek się  obm żyiy, minio 
te g o , 20 ten  kraj j t iz c se  będzie potrzebował jakie  
ld,000,Oti0 kwarterow. W Londynie notowano z początku  
tjg o u m *  zniżkę, k t ó r a  Jodnuk w końcu tygodnia zuikł»; 
to samo holow ał Liwerpol; za to H all i Leith notow sły  
Zoiżkę 1 sh Ub k w ti lorze.

o Francji usposooicj-ie, było ospałe, ohooiaż Paryż 
okuzyWnt ohjC do kupna. B rlgja notowała zniżkę — za to 
w H olendji ceny się  utrzymały.

W  prowincjach nadreńsLioh i w J p o łn d n io w y o n N ie^ ,. 
ozeoh płacono wyżssa ceny. Usposobienie A ustro-W ęgier  
było Ospałe, a oeny w Berlinie prawie się  n ie  zm ieniły. 

F ł i  ono za 1000 kilogr w ag i hol.
fnt. m-.rk rsr. za pud  

Pszenioy jarej 125—128 213 1'64
,  czerwonej 126—128 213--216  1 7 0 - 1 7 3
8 pstrej i ja sn o i . 115—122 ^ 1 9 0 -2 9 8  1 44—1 5 3
„ jasnopst. chor. 1 2 2 -  124 2 0 8 —210 1*56—1 62
M jasnokol. r-ośl. 109—118 1 7 0 -1 7 9  1 3 0 -  1*37
a wy (oko pstrej - 131 145 1 5 6
a w ys.p str . i szk. 1 1 5 -1 2 2  190—210 1 * 4 7 -1 5 5
a szklistej 125 216 1 65

Żyta krajowego 1 2 6 -1 2 7  1 6 1 -1 6 5  1*21-
polskiego 1 2 7 -1 3 0  1 6 3 -1 6 5  1 24 -

165Jęozm ienia w. żółt. 114
„ pośledn iego  106 152

Oroohu na paszę 160
Cwsa ruskiego 132

a krajowego 148
Rzepaku polskiego 218

a krajowego —  —
Tatarki 128 0*99
Okowita 56*25 m . za 10.000 literproo.
Rosyjskie banknoty rs. 100 — 215 3C m ., B erlin  214 30.

A. M a k o w n  k i  & Cemp.

122 
1 25  
1 2 5  
1*15 
1-14 
100 
1*14 
1 6 7

ii-*/:* -----------  iii

Ksią2H bułgarski opust .cza swojąjstolieę dnia 
3. bm. i udając się do Petersburga na jubileusz 
cara, ma 6 jtygodni zab?wić jzagranicą.

Londyński korespondenci dziennika Nowoje 
Wremia, donosi o dwóch p ojektach lorda Bea- 
consfielda, a mianowicie , prz listoczenia parlamen­
tu teraźniejszego, w parlament nowy, w którymby, 
i p**ócz zwykłych reprezentantów Angiji, Irlandji i 
Szkocji zasiedli rejiezentanci w s z y s t k i c h  bez 
wyjątku kolonij angŃ*Ukich, a dalej przedstawienia 
izbom projektu o zreformowaniu agraryjnych sto­
sunków w Irlandji tak,'ażeby na przyszłość ego­
izm i nieludzkość lordów* wi&ścicieu nie oyła w sta­
nie doprowadzać ludności ] Tiiejscowej do nędzy i 
rozpaczy.

Według doniesień Times’a, & naw ̂ J>tundard’u 
jen. Roberta zamierza zawczasu w^Sofać się z 
Kabulu do Dżelabadu. ;Powodem zamierzonej rej­
terady ma być ogromna przewaga sił piemion^af- 
gańskich, gotujących się do uderzenia na angiel­
skie siły.  ____

Przegląd polityczny.
Ł w ow  3. lutego.

Narady Niemców czeskich w Wiedniu nad 
kontrmemoranlem czy protestem przeciwko wy­
maganiom klubu czeskiego trwały dwa du:. Re­
zultat niewiadomy, bo zobowiązano się ao taje­
mnicy, ale sądząc po tern, że w skład cej kon­
ferencji wchodzili głównie członkowie klubu libe­
rałów, wolno się domyślać, że w ooradach tych 
musiano brać wzgląd nietylko na stanowisko w o- 
bec Czechów, ale i na stanowisko w obec rządu, 
któremu już raz klub liberałów, przy ustawie woj­
skowej wielką wyrządził wygodę, a dziś w obec 
intencji stronnictw? reakcyjnego naglący ma obo­
wiązek, nie przyczyniać się do gmatwaniny poli­
tycznej, z której tylko reakcja może odnieść ko­
rzyść.

Na /gromadzeniu młodoczeskich wyborców w 
W eiwarn obok wotum nieufności dla tych posłów, 
k»órzy popierali prenumeratę Vaterlandu, uenwa 
łono także następującą rezolucję: „Co do spraw
ekonomiczno-politycznych, radziliśmy dotknąć dziś 
regulacji podatku gruntowego, i życzymy sobie, 
aby nasi reprezentanci starali się o rychłejwykonanie 
dotyczącej ustawy, i aby zarazem taryfy tudzież 
oszacowanie dochodów gruntowych w innych kra­
jach zastosowano tak do taryf i oszacowania do* 
chodów gruntowych korony czeskiej, aby ludność 
tego królestwa nie potrzebowała ponosić ciężary 
innych krajów.“ Z uchwały tej widać, że ekono 
miczne interesa Czech stoją wręcz przeciwnie do 
tendencyj p. Krzeczunowicza. P. Edw. G r  e g r  
miał na tern zgromadzeniu mowę, w której dowo 
d z ił, że naród czeski w państwie wolnem nie na­
raża swej narodowaści na żadne niebezpieczeń 
stv,a i dlatego przede wszy stkiem powinien dążyć 
do pojednania się z liberalnemi żywiołami nie 
inieokiej narodowości.

Wiedeńska Izba panów ma we środę posie­
dzenie dla uchwalenia kredytów głodowych.

Arcyksiążę Erydery k, mileżący obecnie do za 
ł o g i  w Krakowie, ma b y ć -  p r z e n ie s io n y  do Berna.

Z Berlina donoszą, że w toku sesji parlamen* 
tarntj ma tam nastąpić zmiana ministerstwa w du­
chu zbliżenia się Bismarka do „National libeiałów." 
Benigsen ■ miałby objąć tękę skarbu, a Gneist 
oświaty.

Do projektów, które zaraz po zebraniu się 
parlamentu niemieckiego mają być przedłożone, 
należy przedewszystkiem, jak się dowiaduje Na- 
ti .nai Ztg., projekt podatku giełdowego oraz pro­
jekt mający na celu powiększenie podatku 
od warzenia piwa. Ostatni podatek ma| przy­
nieść cesarstwu 8 do 9 milionów dochodu ,

Telegramy „Dz. Polsniego,”

Wiedeń, IłL .
Jec. dłui paż. w  bank Lonćyn . > • . .

a .  w  arib. 73*10 Srebro . . . . .
Renta w  iłocie . . . 8g 30 ŁJ-frankówka , \  . . 
Losy pożyci, i  r 1860 men- •
Akcje banku wieć 838—  IW  marek memieo. 
Akcje banka kredyt. 803*40

W ie d e ń , 31. atyemia, 2  |6 d lv 20 min.

117*̂ 5
9*3?'
5*63

67*90

178 27 
2 7 9 * 5  j  
165*10 
126 60 
260*—  
234*50 

98*80 
161*— 
1 9 3 -

Weg Obi. hiańst. 1877. 81*60
Galie. Indemnizacja 
1 8 6 , Los; . ,
Siedmiogr. kolei . , 
Akcje banku obrotów, 
Losy .ureckie . . 
Złota renta węgiersk. 
Akcje kolei państ.. 
Banavereir . .
Rosyjskie banknoty 
Węgierskie losy 
Reichsmark .

W ie d e i 2. lutego, {pryw.) Eieger i hr. Ho- 
henwarth nie posiadają się z radości z powodu 
mowy Htibnera, dla której nie mają dość pochwał, 
Oziębiło to w ostatnich czasach bardzo znacznie 
gorączkę Koła polskiego dla swoicn sojuszników 

z każdym dniem rozszerza się szczeliua, dzielące 
foldków od Czechów i stronnictwa hr. Hohenwar- 
tha, Kwestja sojuszu byta już przedmiotem debaty 
w Kole polskiem i prawdopoaobnie doprowadzi 
albo do układu jasnego, albo do zupełnego zer­
wania. Roło polskie postępuje w tej sprawie z wiel­
kim taktem i uznania godną przezornością

W iedeń 3. lutego (jyryw.) Uchwała Niemców 
czeskich przeciii memorandum Czechów będzie 
wręczoną cesarzowi i ministerstwu.

Dziś w Izbie na porządku dziennym ustawa 
zarządzie Bośnii. Rząd obietnicami pozyskał dla 

niej głosy prawicy.
W ielką senzację sprawia to doniesienie Tester 

Lloyda, że ministerstwo wojny zamierza ufortyfi­
kować Wiedeń.

Krąży pogłoska, że do Petersburga wiozą nie 
carowę żywą, aJe trupa jej.

W indę* 2. lutego. Zgromadzenie delegatów 
niemiecko-czeskich uchwaliło zatrzymać w tajemni­
cy wszelkie postanowienia i na wniosek Herbsta 
polecić komitetowi z piętnastu członków złożone­
mu, ażeby się zajął ułożeniem projektu wykonania 
uchwał zapadłych.

B erlm  2. lutego, Nordd Allg. Ztg. poczytu­
je wszelkie kombinacje przywiązywane do podróży 
następcy tronu niemieckiego do Włoch za bezpod­
stawne. Rzeczą jest całkiem naturalną, że następ 
ca tronu odwiedza swoją rodzinę bawiącą w PegRi 
a prawdopodobnie powróci razem z  rodziną do 
kraju. — Oubril wyjeżaża w ciągu bieżącego ty- 
gudnii do Wiednia.

B erlin  3. lutego Carowa moskiewska przy­
była tu dziś i powitani na dworci przez Ccsarzw- 
wę Augustę, po jednogodzinnym wypoczynku ru­
szyła w dalszą podroż. W Wilnie czeka n i nią 
carewicz.

R sym  3. lutego. Sesję parlamentu zamku ęto
urzędoT.nie. a nową zapowiedziano na dzień lig o  
lutego.

P n r y i 3. lutego. Freycinet zasłabł. S-mat 
uchwalił w pierwszem czytaniu ustawę o Badzie 
szkolnej. W Izbie poselskiej prezydent Gambetta 
wyraził żal z powodu śmierci Cassagnaca (ojca), 
sławiąi jego talent* polemiczne i literackie.

L ondyn  3. lutego. Cesarzowa austrjaeki o- 
czekiwaną jest dziś w Dover, i jutro z rana przy­
będzie do Killcotk na polewanie.

M a d ry t 1. lutego. Szaionu burza zrządziła 
w prowincji Walencyjskiej ogromne szkody. — 
W edług uuardiana gibraltarskiego wybuchły w Fe­
zie groźne zaburzenia. Maurowie rzucili się na do

Lo»y kredytowe 
Wug. akcje kradyt.
Akcje Angl.-Austr. B,

CJniosbank . . 
kolei Kar.-Lud.

Północna 
Połudn. 
tAtfólda .

’ Elżbiety 
Lv..-Cier,, 169*50 
wcg..Pol, 142*
Radolta —'

Losy Komunał, wied. 121*80
B e r l in ,  31. ttycza.* 6 ^ 3 * .

RosyjsLii banknoty . 215*6iJiy^G»'icyiśiue 
KKcji kredytowe . . 5yf*50 Kolei Rumuńskiej .
Lombardy . . .  A6Ś*51 Ai * **ckie banknoty
F a r y i .  3 °/0 rtnty 82* -  L rdy . . .

T e l e g r a m y  u b o ż ę -  -  unia 31. stycznia. 
W i e d e ń :  pszeniaa zl. 14*—, żyto zł. 10*50, oKowita 

pr. 1 0 Ć90 łiter-procent zł- 36— , B u d a - P e s z t :  pszenica 
76 kilogii (na wiosnę) dr. 14*60; B e r l i n :  pszenica żółta 
na kwieaieii-maj 227 60, żyto — *— , okowita loco 54*— . 
S z o z u o i n :  pszenica — '*—, rzepA na jeaień —*— . P a r y ż  
maki 169 mlo złr. 66*75.

97*— 
178*50 
J33*—

78*25
lw-rr

1*25

112*70
49*10

172*70
161*—

Przyjechali d« Lwewa dnia 3. lutego.
H o t e l  z o n a .  B hr. Komarnioki c Pobooza, F . 

Dokonał z  Rzdowieo, 3  Zarolaki z  Bryńoa.
H o t e l  i n g le h t l  J. Akaentowior DanRoza, J. 

Grocholski z  Gam drwa, S. Ir»»y z  W oli B . .■ n iio k iij, 
W . Żarski z  K ulaw y, E  W oźniakowski * Ostrowa, O. 
u n srk iew icr  z  Priam yśfa, A  Bogusa z N ie go  w ic ., J. 
Miohalski a Łanuma.

H e te k  L a im ra n a . H 8i-»rn z  Czerniowieo, E 
Lottringer ze Z aorjw a, A. Roabi-feld i  P rzem yśla, M. 
Sohmahl z W iedaia, J. Roaanl b*.«:oi z B irtoik.

H o t e l  L a n g a . A. N agele  z W iednia, S K op­
czyński z Bugdanówki, J . K opoayń.ai z Ro^nosaynieo C. 
Gszy i C. Geerineksi z Balgji, S. Ornstein t  Czarnio- 
wiec, Juzyozyński z Przem yśla, S. Susserm aa z W iednia, 
E  F r ”uad z B ia n k i.

H o t e l  Ik a r  o  Ko " J .  B. Czarnecki re S i-u jia tyn a , 
p , Dórlur ze Bia^isławowu, R. Rzeoek z D u bu łk i.

H o t e l  ELnłuia. A. P o h .ireco  z A-taaowa, J, Bo  
m ineoki ze E ianim irzs, J . R jn y ń a k i z Markowa.

F o H a s r t  k o l « ! « r > « .
a a

Zw L w o w a .
Do Krakowa pcuiąg pospieszny

,  , isołinseo
a , wiięusi n*

Do Fo^wołooeyak 1 i  nc;"eeE!t^
i Bodów ) .  n> ętneaet

i  P o d a a m c z a
tir- r ł l i  rRlessa.’’?

i Br i.ió'*' i « ‘iesr.ł.35
Z e  L w * « :T>« 7ł»«rnin«riee r. — ■ mp' ej.zsjs

, . , saiw.tey
,  mi ssasny

Tio StRRisJii^ewa -orim '.tryi puma** 
m.ncssny

i-o

19

TO

srieosóf 
runo 

30 POładtilil 
rano 

fó  f  xud o ił  
sriiiOSÓf

w »ac - 

reno

Dr. Franciszek Fuchs
d e n t y s t a

■tawti eszkał we Lwowie, plac Marjacki 1. 9. 
(kamienica Kiaielki).

Ordynuje codziennie od 9. rano do 2. po południu 
Dla ubogich od 8. da 9. rano.

któremi mają być pokryte aodatki matrykulame .
W parlamentarnych kołach dziwią się wieice naa niy żydowskie, wielu żydów zraniL aiarct 70-le- 
tem , że. mimo powiększenia się dochodów pań* j tniego żyda oblali naftą, poczem^podpalili na nim 
stwa o 25 milionów marek, w skutek zaprowadzę-! soknie i żywcem spalili wśród okrzyków radości.
nia ceł, dodatki matrykulame powiększyły się o 8 
do 9 milionów marek.

Prywatne doniesienia z Petersburga zapowia­
dają jeszcze surowszą niż dotąd politykę moskiew­
ską, względem Polakon, tudzież względem mal­
kontentów rosyjskich. Carowę umierającą wiozą z 
Włoch do Petersburga.

Następca tronu niemieckiego przybył d. 1. 
bieżącego miesiąca do Pegli Koło Genuy.— W Pa­
ryżu umarł tegoż ania Granier de Cassagnac' 
(ojciec), jeden z filarów bonapartyzmu.

Zraniono także kilku poddanych francuskich.
U t e d e f t  3. lu tsgo . N a dzisiejszy targ przypę­

dzono wołów galicyjskich 368, r a za a  z innem i 2976. — 
Za galicyjsk ie ptacjno złr. 64*— do 56*— , w ęgiersk ie  
63 — do 58 50, prim a 6 0 — do —*—  cn 100 kilo żywej 
wagi. T arg słaby.

K rty ttlT o w ic*  d  Sdhtli,
W i e d e ń ,  3 lu tego, 10 eodz. 40 -on.

Akcje oredytowe • 3u4*80 Akcje kolei Połud. . 92*50
a Anglo-Austr. . 16^*30 20 franki''^ka . . .  9-86

Unionsbank . 124 90 Rosyjskie Bankaoty . —
a Kolei Kar, Lud. 260*—

Usposobienie: słabsze.

Przeciw katarom len iu  opłucna’ i  roz­
drażnieniom  piersiowym  i gardłowym, lekarze nznau  
za środki najskuteczniejsze : 3104 6 —20

Syrop i Pasię ą L p- y g

Umiana ponieszkania.

i i

O k u l i s t a , p r y m a r ju s z  s z p i t a l a  
p o w u e c h u e g o .

przeniósł się do domu pod 
1. 35 w Rynku.1411 2-3

Dnia 31. stycznia. i~
EWO W, z Izby handlowej 
'Akcje z o, łfZlukę a /iO O zt\^  

u,ii, narola Ludwika i 
,, Ln o wsko-Czerniow. 

anku iiipoltc/nego galic. [292 
,, Kredytowego galic.

, Luty zastawne n a 100 zi.\ 
jw . Ered. gal. 6°/0 w. a.J
- I l

liku aip. gL. &ll a hoo 7t| 
Litty  acuirte za 100 zl. 
zakł. kred. włość. 6”/0|

61, roln. kred. zakł. dla 
i Buk. 6u/0 ios. w 15 1.

Obliyi nu 100 zl. 
Imnizacyjne galic, . .
|czki kraj. .d i 6 6°j0 .

F*. as ta Krakowa 
a Stanisławów]

v  Monety. 
at holenderski , 

cesorsLi . . 
frankówka. .

Ół imperi o rosyjski 
abei rozyjski zrebrny

a p»plerowj| 
jO marek niemieckich 
»brc za 100 dr. . .

WlodSŚ, 3 ). ztn-nia,
«Obtigi dluffu państwa.

,enU papierów, 4 ) ,  °/0j 
srebra 41/,

,  ».ot* 4'/0
losy s roku 1854 

■

a J  1864 .
,  1864

Cafcai^Renten ,

płaC4

[Niiszo-austrjackie . , , 
[Wyższo-austrjacKie . . ,

UP >0 b z i ą s k i e ..............................
5R 5 S ty r y j s k i e ...................................

Sii luiiogrodzkie . . . ,
Węgiersku

a i  klaun. 1867 . 
Obligi poi. kolei węgiersk. 
Kenta węg lerska złota . .

Ł, za Kole; sch

A kc^ bankowe. 
Anglo-austrjack. Banku , 
Ziemskie kred. v  egiersL.. .

austijachie.

 ̂żądają

96 90 
98 60 
19 60
r  -

105 26

8r 4 
da 76 
d, 75 

Ud 26 
10r 45 
8u 3o

płacą

104 75jŻ-eg'uga par. na Dunaju 
102 50 Kegelwicha 

ab 50 Kratiowukie
uliasta Budy .
Balii/ . . .
u idolfa . .
oaima . . .
St. Genois 
Stanisławowskie 
t» aldsteina 
Windischgratza

100 -  

8u 90 
db du 
8’ 2h 

l i 9  
i 02 50 
79 90

157 80 67 3^ 
i5 9  -  1167 —
219 50 2 i 9 7 5 Elżbiety

Obligi pierwszeństwa. 
Albrechta ........................

Zakład kred. d. Land. i P i.SO l -  300 8a 
■ ■ w'egierskit . |2 i 7 6 277 2 o

Bank depozytowy . . . 2z8 — 227 —
Towar, eskomp. niż. a u s t r .  836 —
Gal. oanku Hipotecznego .

a a d la l.anw . , p u ,
Austro-węg. banku (N.-B.)
Bank kredytowy realność
Joionsbanl:

Akcje kolei. 
z ę*Ti.olei“Albrechta , . .

I a Alłold-Fiume . . .
Żeglugi p*r. na Dunajn •
Kol_( Elżbiety . . . .

,  półn. F»rdyn»od» .
a Franciszka Józefa ,
,  gai. Karola Ludwik, 
,  Loszycko-Oderberg. 
a Lwow.-Czer.-Jaska . 

Półnueuo-austijaoki

841 —  
116 —
124 80

839 — 
14 6  
124 6u

64 50 
lbO 70 
613 — 

■■;9 -
2: 41

■
■
z
u
I

30 V L \  
IctiO 4%
is:

71 66
72 75 
86 25

126 — i
133 25; 
136 
178 25 
171 60 i 
29

r > i  in^emnieacyjne.
lkie . .
iowińskie 
knriłkUł

a Rudolfa.
Siedmiogrodzka .

,  towarzystwa państw<
,  połudn. (Lombardy)
„ Cisańska . .
„ węg, gal. Łupk0wa^(

L o s y .
Regulacja Dunaju 
Premiowe Wiedeńskie , ,

Wagierŝ ie i  ,  
Dfi —1 ,  Tureckie . ,
94 —jKredjbowe . , , . ,
97 — i » « s i , i

65
^ 61 i b  

lt, __ 
l c  OJ 

2850 ,
165 76105 25 
I268 .5  268 50 
124 76 124 26 
169 50U69 — 
!lt>7 25 166 7ć 

16L 50 
ib2

Ferdynanda północna . 
Fianciszka Józefa . . 
Gal. Karola Lud. LEm .

-  .  .  ^  a
Koszycko-Oderbergska 
Lwowsko-Czem. 1. Em,
o j * » 71. a
Rudi ........................
diedm.jgrcd.kiej. . , 
Kolej państwowa . ,

„ połudn. (Lombr.) 
a Geszań. towarz. 

Węg. gal. Łnpkowzka

a l i t .  ń  h fić  -  
* 1C3 —

135 59 
274 50 

93 —  
218  —  

129 60

118 26 
121 76 
<14 60  
18 50 

1*9 -
49 SC

W a l u t y ,
1 , a <tT ważne . ,
ao lraLa.<._,ltj _ 
lmpeijały rosyj.ye ’ 
Funty szterl. angieilt 
Lis*/ tureckie złote 
Srebro za 100 złr. . 
Kupony srebr. za loc  

aiem. za luo mi 
Ruble papierowe

Warszawa 30. stycznia

*°lo astawne II.
kupon

113 — 6°/0 Listy zastawu 
21 59 k . _

113 60 i”j0 Listy likwidacyjne 
18 80 SmpcB

178 60 
44 76

i  ądają płacą

lu8 — lu  —
lo

1 - Ju 50
. - 42 <5

43 4 .  50
i9 o 6
o i  SiB 62 2i
60 — 48 60
28 25 7 76
34 60 33 60
... — 37 -

86 - 86 60
9/ 26 97 -

* """llu 4  60
99 30 98 9u
----- 104 76

108 50 10j  —
86 76 86 60
88 26 88 —
----- 91 26

82 60 82 óO
172 60 171 50
D 2  5ń 122 —

95 26 94 7f
83 iu 82 70

5 56 6 (4
9 87 9 36
9 66 8 64

TL 80, 11 7«
10 C4’ 10 62

L - 67 96
Il24 50 26

99 71 -----
B41

9 99 71
163 ^  —

86 2i — -
64

U J R U T
o r m i a ń s k i .

Extr*kt kwaśnej zupy 
w g .ii.uinaoh, w istarciajęcym  na 6 do 8. 
talurzy kwaśnej Zupy, po 8 i 12 et gom ułka

M a t  m o l a d k a
O ^ O O o w a  ' w ł o i a i k a

do pączków i legcm io po 7 8  c t .  kilogram  
poleca uandel 1176 8— ?

St. UAREi£WICZA
we L w ow ie, j  Rynku liczba 42.

Do wydzierżawienia
o d  9 4 . c z e r w c a  1 8 8 0

folwark Bortniki
w pow iecie Bobreckim 610 m orgów. Po­
rozum ienie bezpośredne z w łaścicielem  
W e n  y . u i  m  R o d a k o w s k i m  we
Lwowie, 1. 28 przy ulv y Jagiellońskiej.

WIOSKĘ
z dobremi zabudowaniam i , poszukuje się

Ł askawe zgłoszenia podj lit. Z  H .  
p ofts res aute Stryj 12tu 2 —3

Pomiesz i n»e
p rx y  u licy  M lckiewfoza. I. 22 ,

w każdym  czasie ao i>*jętis _’iładaj%-e 
się  b 3 pokoi frontowych, widok at. ogród  
miejski (jezuicki), 1 przedpokoju, 1 nyży, 
ku Jhni, osobnego Btrjchu i  praczkam i, 

ja k ie  8 stajnie, 2 d la 3, a 1 dla 
5 1-V 3 wo.z°w iue do naięcia. 
W iadom ość u dozorcy 3o  .a, lub n 

w łaściciela m ieszkającego na C uoręłrEj 
śnie 1. 15, I. piętro 1280 s  8

Do mającego w yjść

R O C Z N I K A
Szlachty polskiej

żyjącej, uprasza sig o ryeh łe  nadsyłał 
ykazów genealogicznych, do który<>“ 

formularze do w ypełnienia  posyłam t n n n .

1096 7 -?  K . L a * * a ie w Ic *’ .ksiggara-wydawca we LwOwle

zaDBtne teczemo ip s is a
raz na zawsze za pomocą słynnych 
środków aptekarza pana G f tc h lk a y  

St. Annen Apotheke Gratz. 
Cena 1  złr. w, a gotówką lub za 

zaliczką. 1228 2 -8

PAPIER WLINJ 3
Ogromne pow oćzenie tegr  środka za­

leży od jego  w ł»sności sprowadzania na 
pow ierzchnię ciałi zapaleń i rozdrażnifc- 
nia, które ń o ik aęły  najżywotniejsze or- 
gani-; tym sposobem  przeciąga on choro- 
eę na części ei»łg mDiej deliEatue i aaje 
większą .atw ość uleczeniu lakow ej N ei- 
znakomitai lekarze z_-ecają go przeoiw  
kaszlom, katarom, nieżytowi oskrzeli, cho­
robom gard lanym grypie, gesóoowl, belom 
w krzyżach |  t. p. Użycie tego papierń  
bardzo proste, jedynie przyłożenie w y­
starcza _ i  nie pozostaw ia iylkr lek k ie  
świerzbienie. Cena pudełka 1 frk. 50 ont.

Skład główny w Paryż 1 u P. W Lnt. 
przy ulicy Seine 31. Do. ać można we 
L w ow ie w  aptekach pp ML.olasqLa i Z. 
Ruckera ; w C zerniom  
G oliohowskiegc.

— f

Z n a k o m i t e  p o w o d z e n ie

V E L 0 U T I N £
jeet 1022 86—7

M ą c z k a  r y  ż o w a
przygotowana z Bizmutem

dis tego to d?iała szczęśliw ie na skórę
1 nledostm>ionb p tw. taje de

c i a ł a ,  nadaje
c e r s e  i  w f e i o ś ć  n a t n r a l n r

C E  F A Y
Magaeyn Perfum u> Pary f i  

9, aa aitoy de la Palx, 9 
Dostać m >łna we Lw ow ie w  aptekach  

Pp Krzyźanow‘*kieg P. Mib.ousoha, tu* 
dzież w  magazynach g-lar.teryjnycb pp. 
Ptrnjrf^wskiego, Jahl*. Alfred* Drik?w- 
skdego, Leo"* Feintuoh% w  C zerniow  
oech w apt Goliohowskiego 1 w fltasiiła- 

v  >pt. Pr 3te°He?a

Ujf t  g t t j i w t  flrtir t n t u u u
ś r o d k i do o d w le tr z a n ia

(d « 8in f« k c j i )
D r a  P E T B 1

i  fabryki
a r i : c B n D

« i  W i e d n i e . ,
przy wszystkich kolejaoh państwow ych w ęgiersk io l tzywi 

i z» najtańsze i najsku czn-ojsze n zsa n c;
F r o s z e k  d e s ł n l e k c y j n y  na w agę 26 kilo 3 złr. —

„ a w  pakietaob po 2 * — - 40J
.  z z » 1 a

Pty*u desinfekoyiny b u t e l k a ...................................
Nadto poleca

PŁYN KARBOLO
e?n odwletrmnia pon Ir irkrń w bntelkact po 4 
K k m  * h * r » » ^ l * w y  s n  I r  ( K w a s  feaurj"



V,
t-OLSKI.

CflWJTKl
SĘoENGZiEi

c o w e  * try feo to w e

Kw iaty i  pióra do kapeluary, 
w stążki, akaara:f k i . wolom] '.

K o r o n k i ,  g i p i u r y ,  b l o n d y n y ,  i l l u z j e ,  

T u l  b r u k  i e l s h i .

C teppę  jedwabna j 0 kapeluszy, ga  
zę, grenadin, fifrou-fruu.

IM lafrlatany, Creppe de bysse, Moll, 
-*■ forgartyny, siatkę do podpiekania

'.a io tlii, k ry?k i. w staw ki, szlarki 
i falbanki haftpwaue.

K A M  * N Z E
włóczkowo. — l u e k i  filcowe. 

lC ł5  8 -ufl 3

T a tr  ^ał^ykrTr' ■ zera a I   ̂ .
_    ____

J*T*U- 1 . B B O  3E>.

A J N O W S Z I  T A Ń C E
n a  f o r t e p i a n

wyda 1..5 e iW łd s n  księgarni

SETFAHTB!t( UIAJKOlTSffEfifl
M  w e  L w o w i e

im F .  ’ 1 ’ Y M <  1 L 8 K L
§ 5  W ia :  ą  »  o f i» T ą ,  Polonez. Dz,-I71. .

H e j !  z  g d r y .  Mazu/y, Dz. 172. . 
ł S a l i c s a n f e a -  Dumka i 4 Kotumyjki. Dz. 173. 
W*o«*jrTrarfca- rolka Mazurka. Dz. 174. .
'Ł $f ey&ł em* Polka szybka. Dz. 175.

P A U L  DE ROM ASZKAN.
$IŁ si s  d 5J l i r le ia e .  Galop. . . . .

JAN USTYANOWICZ
4 > 6 rą  n a s i .  Cztery Mazury. Dz. 16.
H c f i j a ,  K a t a r y n a ,  O l e ń k a  i  K n k r y n s .

Cztery Kołomyjki. Dz. 17............................................... « 4
K i n i a .  Polka Mazurka. Dz. 21. . 4 5

^ ^ h u s tk i  i fa n sjh o p iti koronkowe,

A ks*m it, w elw et, ryps, atlas, lu  
strynę i taftę do ubierania, sukien.

K ołnierzyki i garnitury koronko­
we i  p łócienne w; największym  

w y b o je .  ;

'^ j ir e d z ie ,  krepiny, spięcii , guziki, 
-®- taśm y. eznt ry, szutaś i  w szelkie  

ozdoby szm uklerskle.
K j f  lo t wełniany, bruke-dinę, oroits®, 

tyfci^, naukiu, g lsnz-pefkU e, 
podszew lj w rękawy.

M  o r r e t y  p a - y r k i e  o d  z ł r .  1 ' 8 0  d o  5 . 

w T  D e s z c z o c h r o n y  o d  z l r .  1 ‘ 8 0  d o  l ' j .  

K a l o s z e  rosyjskie._____________

W arkocze z imit.-.oji włosów, kre­
pony, siatki iedwana na głowę.

F r.ńuzochy saskie . criterzdrotof. ), 
fil d’ecOoBe jedwabna, baw ełtia -

l^ c h ir t in g , sones, batyst, perka!, fcte- JŁ^artuazki ceratowe i piócient-.e, po- 
1 “  Łon, m uszliny, organtyny, p łótno!-**- wij acz e , czepeezki, podbródki 

ty itow e. |  na i w ełniane. I białe i nieblichow ano, |  haozk osan e dla dzieci-

Łaskawe namówienia mimie jscome wykonują się jak frmjspiesaniej i najakuratniej,

Ffllcca m y  $  t a i M c t i 9 n M  _ 

MAGAZYN iRtt&KI
Ł  ...........................

1209 4 —4

4 5  ent. 
f 4  „

a
4 5  „
4 5  .

4 0  ent.

0 4  crt.

Podziękowanie. L Z;ipow,; u“  dawyj * ~ a: .
W ielo  ożnem u Panu D row i G l x £ l t j 7 7 ? *  p O l l t y k l  M e  O O r D O /m y  S / ę

z  B udek i W ielm ożnem u Panu L r o w i j y ^ j y ^  Polski, a dawna Polska
L a n d a n  z Gródka, kforzy dzięki Naj- • ,  ,  ,  . .  ,  ,

ciągle będzie na katafalku,w jżezem u i ty c tż e  wysokiej tztuce lekar  
Bkiej, zdołali wyrwać z łona śm ierci, mej 
najukochańszej w niebezpiecznej chorobie  
będącej żony.

Nie mając uh ty le , by sig odw dzię  
czyć m ożna, tylko tem i kilkom a Błowy 
składam  nin iejsze podziękow anie pubL 
czue, za co wam z:-eni i w ielce szanowni 
Panuwie „Bóg ta p łsć .“ 1254 1 - 3

Pohoree dma 29 sty cm ia  1880.
K a r o l  Z b r o ż e k .

C Z Ł O W I E K
w sile  wieku, uzdolniony do sprawowania 

czynności

zastępcy obszarów dworskich
w stosunku z urzędam i, sądam i i ;  rd z a m i  
skaibowear.i, d~ w y w i e r a n i a  ścisłej kon­
troli w w szelkich gałęziach g  spodarczych, 
do utrzym yw ania dotyczących korespon- 
dencyj i rachuokow oś i, posiadający na to 
ob lnbm  pisem ne dow ody, poszukuje sta ­
łego  um ieszczenia w G ilic ,i lnb Bukowinie  

Łaskawe zgłoszenia uprasz a pod adre­
sem  JL. I* . pos:e restante Gródek. *oD  
L w nwa. t207  2 — ?

, 1 . MU,,

îTZjiiM Mjsilłtl s toślmy i
M A T I C O

ff, giaboteUtel* m ętk ich  n a j •  

tk u te  esn ie jtsy środek.
.nabsćk-  w s tr z y k iw a ń  4 0  ont. K a ­

p s u łe k  8 0  ci_t.)
Poleca apteka nuod Lwem 1' w e L w ow ie  

obok B rygidek
z  S227ŻA .N 0W SSIE& 0.

Zamówienia t  prowinqi uskutecznia 
kię odwrotną pocztą. 1014 4 6 —0

Poleca na święta
&

w e L w o w i e
poleca 1046 33—0

W E T A

s * .  a m p f  fi;*? p r a w d m i w ę ,  
czyste i naturalne.

W yjdzie z druku przy końcu lu t-g o  
lub na początk i  marca. 1364 1 '

Une flame frańe
connaissant parfaitem ent ba langne et 
m enie des m eilleurei re^ommandations, 
pauyant d ispeser enccre de deux o i t r o is  
heures qu -Ile rouaaozerait yolontiers pour 
une leąon ou deux chez e!i» au a djm i- 
cile. E lle  enseigue * volcnte depuis lep 
premiera elem en t! jufqn’ aux cours lu 
periea is de Style, de VerHifioation, ii> 
G ym nastiąue in tellectuello , c’e»t-a-dire d 
Litteratnrs en p -atięue. — De m cm e deux  
demoiaellps polonaise* pour une au d»u* 
leęon* de m usiąue. S ’ adrc*ser chez Mmc 
D. E. M. qui in d ig u rr9 . Ryn k Nr. f 8 
»u H . etage 1 . parte. 1232 3 -  5

m :  i  holem
p 0CZza n aw a rn* ka 

jest M£T1V o pięciu kamieniach na 
rzece zaraz do Trydzieaiaw ienia, 
ta k że  d w i e i c i e  m o r g ó w  ł u n  a o  
n o w e g o  jest tamte do sprzedania 
Bliższe u właścicielu, u  10 7-1

itfiAŁITOlŚĆ!
kładąjąca się z dwóch budynków, 
oodwórza, ogrodu i '.‘/oluego miejsca 
do budowania, przy ulicy Gródeckiej 
od frontu, jest pod sprzyjającymi 
warunkami do nabycia.

Bliższa wiadomość przy ulicy Sło­
necznej Nr. 55. 1242 2—6

PROPINACJA
w dobrach W ysockich w pow iecie Jaro 
sławskim  będzie od 1. li pca 1830 r. na 
dalszych eze^C la t sto M-ydzierż-i- 
ilen ia . — Prawo pro m acji w y io r y w s  

i  ę  w dziesięciu gm in& c’, w który h ji st 
uum trów 1 5 ł4 , ludncści 8552, ksretem  19, 
przewóz na S„aie i d w . myta mostowe 

Oferty przyjm owsne bęl% do dnia 
l. marca 1-8*) r. B hźsse  w trunki udziela  
Zarząd dóbr W y jo jk ic :i ostfctnis pocztf 
Radym uc. UOS 7 0

1 but. P r e sb u r g e r a ................................... — •60 1 but Yosiauera SohlumDergera . . złr. 1 —
1 8 , R 'sling. . . .  

Zieleniaku (samorodne ?o) I.
& — .90 1 n „ „ Goldek białego » 1‘80

1 » 77 — 65 1 n PisporU r zel . . . . 77 l-3 i
1 77 U ■ S? — •80 1 Jonannjsi’e r < e r a ........................................... 8 8-—
1 a „ w ytra-m egó III. . 77 1- 1 n St E stephe crei wonnge , . . 77 1-20
1 7? .  H egela IV. . 

MaBzl.cza w ytraw nego . . .
77 1-90 1 n St. Julien Medoo czerwonego . » 1-20

7? M 1-50 l a C hato-x Marg&ujc czerw onego  
Haut Barsac b ia łego . . . .

» 1-80
V , 77 T o k a j a .............................................. 77 2-50 1 a S 1-80
1 77 Tokaj a ................................................................................................. 77 2 — 1 77 Haut Sau*i—nei l-iałego .  . . 77 2-50
1 77 Rustera -wyśmienitego . . . 77 — -8" 1 0 M uscet L u n e l................................... 8 2 50
1 77 M eniszera wyskok stary . . . a 1-50 1 a Szampan® Moet & C jandon róż. 77 4-50
1 n Budaj czerw onego . . . . n — 65 1 X Szampana Eu gen Cliquot biały * 3 60
1 77 Ofner-Adlersberger czerwony złr. 1 i •9" 1 n Ladi Sport Klub Szampana 19 3 50
1 77 Burgu idera cz irwon^go . . . złr. • &r, 1 n M a d o r y .............................................. 8 2-50
1 77 Yóslauera Stifta b iałego . . . a •9 1 n C b e r y ........................ . . . 8 2 5 0
I g Vć3(auera Schlumber;- cz?rw( u. 1- - ' a Portwein s t a r y ............................. 8 2 KO
1 77 Klosterneuburgerr i t if ia  białego 7) — -90 i n Rnzolisu z fabryki Jego E xcel.

- ‘811 » Yoslauera Stifta b ia łego .  . . » •90 Alfreda hr. P otockiego 77

f l | P P  I
|g p ||g

yt« Ławowi* nli^a Balicka 1. 4,

C h i ń ^ k o - r o s ^ j s k a

TER BATA
czysto aromatyczna vraw dziw a.
‘Z, kilo Kongo cesarska . . . złr. 2*—
% kilo fa m ilijn a ..................... ........ 3 —
*/, kilo Melange de Moscau . „ 4-—
ijj kilu Emperiai . . . . , „ 5-—
\  kilo wysiewek herbacianych „ 1'40

fyslewil jeszcze tytto SróW cias ta! lane.
1 butelka Rumu L sorfa stary złr. P40 
1 butelka Rmpu II. sorta stary „ 1‘10

używa się z n ieza­
wodnym skutkiem| 
p rzec iw : kas/oit!

    nerwowym, kata
rom, k'eklu&cowl, bezsenności 1 r szelkloi
cierpieniom plersDwym. k l02 6 —2

Zadawalnia lnkarzy i chorych. Ł yże­
czka od kawy wystarcza. V7 Paryża ulica 
7ivienue, 36, w aptece Dr. C h ib ie; we 
Lwowie w aptekach pp K rzyżanowskiego  
obek B rygidek i Z. Rudera i M ikolascha; 
■y Drohobyczu w apt. S. Dobrzyń; ckiegó, 
w CzerniowcacL w .apt. J.Golichowskiego.

ptaaiK
C. Ł MR m- ItiWB ML H ilK f

w  T a r n o p o l u .
Urzsądzłwssy w  Tttrnopola k om isow y układ

młocarń parowycd i lokemob l
z słynnej fabryki

1 IIlESHilLL, S0IS & Cs.
t»  Gainsborough w h iglii,

• *ś» których wyroby na wszystkich wystawach świata odszczególnione 
zostały pierwszem1’ nagrodami — poleca takowe

Są także do nabycia
r e z e r w o  *te c z ę ś c i  m a sz y n  f§

z pomienionej fabryki pochodzących. m i  3—io
"im

O słabien ie  m ęskie i  rozstro jen ie  n erw ów )
wyuzdanie iy tajne grzechy młodości leczy

B m. W r u n  a.
P r o s z e k  p e r u w  i a ń s k i

(wyrąbany z ziół peruwiańskskich.)
Proszek paruw itński służj jedyn ie  i w yłącznic na to, a b |  

usunąć wszelkie osłabienie części płciow ych i rodnyah, t. j. u m ężczyzn impotei 
cję (osłabienie m ęskie) a u kobiet niepłodność. — Także proszek ten jest -liez.1, 
wuauym środkiem  leczniczym  we wszyi tkioo wst -ząśnieniacń ustroju nerwowegi 
bezsilności, “powodowana upływem  soków i  krwi, ł szczególnie w pow stałem  sit' 
tek  nadużyć i nocnych polucji, (jedynej przyczyny im potencji), osłabieniu, męskie: 

Cena pudełka z dokładnym przepisem  użycia 1 złr. 80 ct. 
tgSiy Do nabycia we W iedniu u Aleksandra Giśóhnora dypl. apteka za  W ien

KaDsr Josefstra-ise 14, we Lwow ie u Z. Ruokeia aptek. 1 0 1' 18 —2

Nakładem księgarni F. H. EICHTERA we Lwa wie
w y s z e d ł

KALENOAKŻ MYŚLIWSKI.

U l

WsiFzykiwama mrnrn 
j, w. sm A

poleca się jako najskuteczniejszy i 
niezawodny środek w słabościach 

męzkich. Cena fli-jik i 1 x łi
1)ostać mo'.ia n pp. apłckarz,y 

Z. Ruc.kera we Lwowie, J. Skakal- 
kiego w Podgórzu i J. Weissa v 

aptece pod Murzynem w Wiedniu.

S. ScbtfJiffa łSsestoJa. Pepsloj
(płynu u łatw iającego traw ienie;, w edług

D r a  O & k a r a  L i e b r e i c h ,
Priitosora nauki o ś r o d k a c h  l e k a r s k i c h  w nniw ersytoeie berliirkim .

W e Ltug spo-.trzeżeń panów p r o f e s o r ó w  i Dra 14 54-
g e * ,  uajskute izoiejszy ze wszy >ikich preparatów pepsiuy w c-Korobiiwyra
stan ie żołąute* (nazywanym  zw ykle „słabym lub eepsutym  żołądkient*), jako 
m edycznie wypróbowany, jest ‘do zalecenia. nTST" Należy zwracać uwagę  
na to, by flaszki zaopatrzone były w markę ochronną jedyaej fabr yki

E. SCSERINCPS aR& NE, A potheke in Berlin,
(■rhusseaatrasse, J9.

0*i aymać można we Lw ow ie w  y.pt. I* - M l k s U s r k s  i B i w k e r a -
Cena 1  « .  5S5 ot, w. a, *142 3 —0

►w U enn  2&
D p rasza

t.., «m liście opłacanym, 3 G ct.

zem.
się w interesie zamawiającego o 30 cnt. prze’ aj 

" ysyłka bowiem za zaliczką jest kosztowna, gdyż wynosi
30 cnt. same porto.

  » 4 a p | t » « ' « Ł A « *

m  *
4 > i a n L « i Ł * b . J L e ę

a r  * '  A

ip r łe d a je  1023 16

handel hurtowny

UEOU

1003.
39-0

S k ł a d  e i . k .  i i p c z n  R a f l n p / r j i  ^ p i u ^ t u s u

fa&ryM rumu, Uliero cf i octu
w  ! ■  fi _

J u l i u s z a

J wo Lwowia, prz7 ulicy Kopernika nr. 1 w podwórzu £ T
'Najtańsze źródło do nabycia tych artykułów. (I»

12.;0 2 - 3  yi

l ą j l e p ^ z a  I n f e k c j a

przeciw  G o n o r r h o e ,  w ydsieieniu  się f l e g m y  (oieczy) u B -.tężca y zrr  i 
K o b l « t  i przeoiw chronicznemu k a t a r o w i  i » ę c U « r z o w e r a u ,  takow e  
znajduje we w ielk ich szpitalauh : Francji A nglii, B.dgi' sw e zastosow anie. 
f t a r g & r i i  » & ]t lC j3  s r n o k o " ^  jest Bkuteceaiejszą i lepsrą i 3 razy tań­
szą jak M a t i c o  ,i :Qae preparaty. Cena jednej flaszki s o l n e j J  s m o ­
ł o w e j  wraz z przepisem  używania lekarskiego 60 ct. 1040 15 -2 4  3

Autoryzowane składy znajdują s i ę : w e Lwow ie u aptekarza Piotra f  
M ikolascha, S. Kuckcra, Btumenf"lda i W . Tepy. W Krakowie V. Redyka, Si 
E  Stockmara i A. Dylskiego. W Broaach u E. Lisziii. W  Drohobyczu u L. 
D jbrzynieckiogo. W Nówym  Sączu u Jakóbowskmgo. W Samborze u A le  
ktiew icza. W Stryja u Gartaer*. W Stanisławowie u Macury. W  S u -  
czaw ie u Karczewskiego. W  Tarnopolu u Jam rogiewioza i td,

/*vo\

w e  f j W o w i e  
u l ic a  S o b i e ^ J e g o  t  3»  

B o g d a ń s k a  
n a  G r ó d e c k i * ®  l* •  l  ®«

■  m m  u t ^ r ,

* r  J k »  ̂  *  m * .  4 1 J t a .  5

Porter angieiski.
śr wdanie.

IKTWii mli 1 v n ’* * *  *scowit: l

.Międ2 yDarodowa wystawa T X  
’ w Norym berga 1877 JC L . MELZSE

łfje i.i
W ystawa R egio  

F u r s t e n f e l d  1870.

n£ gToda2 wyataT îonjoh18" cM lel? s T A  sa
sadzonek chm ielowych. ( C n r « c h y . )  dzonek i przyrządów.

WszyBtkioh r . T . interesow anych zawiadamia n , i i  przesyłka m ych

saackich sadzonek chmielowych
(przez w szystkioh uznanych i  wielokrotni® prem iowanych), 

rtri o e z y  a  » lę  w  p o ło w ie  k w ie t n ia .
Z am ó w ien ia  iprasza ? w cześnie nadsyłać. — Przesyłka -o d  gwarancją  

łod n -ic i. — W skazów ki i prospekta o uprawie gratis * l ‘26f 1 • 15

im owy sposob leczenia
anemii, wycieńczenia, słabości ayalemn nerwowego, chor l 
kobiecych, brt.kn regniarnoici odpływów uieai^cznycu, w a d  
sercowych i mnóstwa chorób, pochodzacycn z niećoutatkn 

i zepsucia krwi, za  pomocą
j j f f u  a n i i m f l f i i

D i a  A U O l a t i e f

i  E R O j P Ł I  O O R M M J Ą G r n i
O r a  S A J I I l U  T H « I I P s 6 j5 .

Ta m etoda leczenia  jez i bardzo prosta. 7'ysiące 
osób wyleczonych ś—iadozą o jej skuteczności. Lale ja 
się szczególniej osobom, Kto: ó próbowuły bezskutecznie 
lekarstw żelazistych lu t d i  > ay jh  s.odkow krew prze- 
ozyizczających. N ie masz m etody leczen ia , ktoraby

  »i§ z tą  poróu nać m ogła ile  razy cho .zi o p r z y ®
w r ó c e n i e  r ó w n o w a g i 1 lystemu n e r w o w e g o  i o pow róien ie  krwi 
w t o ł d w ,  f e td r r - 3 h  J o j  b r a k u j e .  W -irótkuu ..„sie po użyoiu tych środkó, 
a p e t y t  s i ę  w z m a y a ,  s i ł y  p o w r a c a j ą  i  chory w r a c a  d o  z d r o w i :  

n o r u s a lr a c S i®  * y c i » .  i 0 j 5&.
W Paryżu A yenue d A r t i t ,  12 We Lwowie w aptekacń pp. Mi kolasch: 

Krzyżanowskiego i innych, w Czerniowcaoh w iphce p. G oliohcwskiego.

’ T\

FOSFORAN ŻELAZA
P. LIM A K I, Doktora Urfiejetności,

8, ulica Vivienne
b n j  do wody ra in e ra łn d j, łączy 
ich preparatów  żelazistych jest 
'.ez najznakom itszych lekarzy, 
panionek d e lika tnych , których 
erptycych oa  nieznośne boleści 
ilawow lnb braku regularności, 

w szystkich osDb cierpiących 
yó  zniesionym  przez najdę .ika- 
nł nie dzia ła  szkodliw ie n a  zęby.

Środek ten w s tan ie  ciekłym  bes sm aku żadnego , pod 
w  sobie p ierw iastki w yrabiające k ro^  i kości. 7,o w szyst 
on najwu.-ccj racjonalny  i dla tego to przyjęty  został n 
B ardzo dohr/.c sio nadaje do-tem peram en tów  młodych 
rozwój ciaia jest trudny , lub został spóźniony, d la  pań < 
żołądka, pochodzące z  b iadaczki, w yniszczenia, białych u 
dla dzieci b ladych, w ątlej budowy i delikatnych i dl; 
z niedokrw istości. Skuteczny, szybko działający, m ogący 
tutejszo żołądki,,środek ten nie spraw ia ani zatw ardzenia,
Oto są  przym ioty, d a których użycie jego zalecają lekarz*

X)la uniknienia licznych fałszerstw  i naśladow nictw  i, ź^daćaby  stem pel rządo­
wy francuzki koloru niebieskiego, stosow nie do nrawf z 2b L istopada 1873, m arka 
fabryczna i podpis G R IM A U L T  et COMP. z n a jao w a . ‘ ca jednoi etykocie 

Dostać m o żn a  w  g łów nych aptekach  w P O D ^ S  i w A U S f ł l Y f .

W e Lwow ie do nabycia w apt. pp. Piotra M ikolarha, Z. Ruckora i J . B eisera.

KANTOR WYML1NY f
■» c . k . u p rzy  w . g a lic

^akcyjnego Banku Hipotecznego
k u p u j e  i s p r z e d a j e

w s . y s t k i e  ef ekta i m o n e t y
pod warunkami najprzystępniejszemu.

l is ty  h ip o teczn e
prawa z dnia l. upca 1868 Dz. P. P. XXXVIII. Nr. 98 
Tnia 17 grudnia. 187 J m o g ą  być użyte do lokowania^ 
azowych, pup;laru^ch. kaueyj małżeńskich, wojską-JK 

lużbowt i wadja, sa_ w tym kantorze do nabycia.W 
polecenif z prowincji wykonują się bezzwło-jj( 

nym bez do u ..-aia prowizji. 10S7 8-0  ^ (

id
j  Nwî y iw p ir

lff*jpewniejB*y irod ek  p n e c lw  v r» e lk im  cierpieniom

g a r d ł a  i  p i e r s i
nastręcza aptekarza 

O .  J Ł  J E  J f t K  3 E  J S T  O D

Tyrolski syrop piersiowy
bardzo lizyjemny aromatycznj nk-trakt z najskuteczniejszych ttlbcj*

s k ie u  » iń  z  T y r o lu .  
j f lt p , a p tek  a rs  a O. W lem en ta  u> In n tb ru k u ,

Na początKU zimy nawiedzony zostaiem wraz z moją żouą silnym 
kaszlem, i.oleściami pi*, siewami i uporczywem zaflegmianiem. Po kilko 
oniowem uży m pańsdego ty r o ls k ie ;  o  s y r o p u  pi r s io w  )t.o, 
uwolniliśmy od tego ciężkiego cierpienia. Ciesze się moao, że mogę 
Panu donieść o tej znakomitej akuteozności Pański»go Syropu * ziw

^  fonsbrak w listopadzie 1879. 1201 2 26
O t t o  P r o c h t l e r ,  

jnbil. państwowego archiwum i lltera'
C en a b u t e lk i  o r y g in a ln e j  1 *b<  w * a ‘

C e n tra ln i/  s k ł a d  u  a n t. 0 .  K le m e n ta  w  la n s b r u k u .
W© L w o w ie  u aptekarza p. Zygmunta Ruck-ra, w  S ta n ia ła *  , 

w o w le  u P- aptekarza Amircwicza,
iy B . Przy zakupnie uważać należy na imię wynalazcy i j igo markę 

00T romii : E d e lw e is a te r u  * m o n o g r a m e m  w c a k r u e m  p o lu .

o e o b n o c a n e B  te
^  W W  O b n i ż e n i e  M * r o c Ł n t ó m

O A I jI  C Y J S K l

JaM .M  zastawniczy i kredytowy
w e  Łwdwle, tu io u  T e itr a i& a  w  g m a c h u  te & tr a b y m  

P o d ą je  d.o pow^sse^hneji w iad om ośc i ,
że taryfę procentów i :o*stów objętą regniam iijem  z a tw ie - ' sonym reakryp 
tern w ysokiego "• k. N a a ie s tc io t ł"  r ć r ia  l.-Jgl Oserwo* 18.’7 do 1. 38801: 
O b a i ż t  o  8 h,/‘0 pooząwssy «d i  ożyczsi zlr. I ł  i wyżej, ua kosztow ności, 

towary i ppp’ery wartośaiowe.
Podaje ornz do wjtóojBpśoI stron intere J wanyoh szczególnie P. T, 

kupców i przemy»łovcó'.7, że od pożyczek w y*i oh. JćiO, w kosztowności 
S  lub towary mońe w  osobny umor/ą nastąpić d«.jas© o b n iż e n ie  należy.” 
m. tośoi, w stosunku ao wartożoi szaouakowej, ofcTtośc. przedmiotu i czaim 
^  rwania pożyczki

Kądzieli polyezki
u #  a) Kosztowności, drogich k a r ie n i i  kro

Io w a  .w  io lon ia layoh , bławam yn J  
T-ize^ici iaayoh przedm iotów hau d ll 
ja^o też aiyw aayoL : 

o), /apćsrów  puDlieŁnycn wartośoiowyo

P rz y jm u je  w k ła d k i  n a  k s i ą i e  ki 03  zezędnoaaC
w  i i ą w i r  od  1 I tr . dt> każdej wyso

l « o  W  o » 4 L
Zwrot wkładek do 100 sir. nissoaa 

do 380 sir. s 10 oniowem 
s ®0Q K * 80 £
.1000 ,  .  00 ,

Od w k ła d e k  s  90  dniow em  wyg.
n  ,  ,  .  o d  8 ,  j O  1 3 .  w  u w i " —  ^G? ć!iiny arBędowo;  8 ^  &. po południu:

Lw&w, dnie 18. Stycznia 1879. i

z a & t a w

fabrroznyoh 
ta  tafc nowyc

i
nowych

i oprt oentowuje takowe

1 0 8 0  18—? i  

8  e d  i ta .

■ wyplndedsenia,
.edf ńi *“ )

O

led te n lfb a  i

W połpWJfi1*

D l t t  1 \

W W I

w z id e a  Ima.Zutalewicw.

11112026


